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Dramat wiedeński
(b.) Narazie brak jeszcze dostatecz

nychdanych, aby wyrobić sobie należyte

pojęcie o istocie tego, co stało się dnia

25b.m.wWiedniu. Przeważa jednak
wrażenie, że pomysł zamachu, jakiekol
wiek miał źródło, był chybiony w zasa-

Krmcferz austrjacki Dollfuss zamordowany pod
czas zamacha stanu narodowych socjalistów

dzie. Że spiskowcy nie obliczyli się z si
łami, że nie mieli dostatecznego popar
cia.

Próba dokonania przewrotu zawiodła.

Został po niej jednakże okrwawiony trup
Dollfussa i to wystarcza, aby zdarzenia

onegdajsze traktować bardzo serjo. Je
dno jest pewne — że stosunki austrjac-
kie weszły w okres zupełnie chaotyczny
i że z tej strony grożą poważne niespo
dzianki, mogące od'bić się na sytuacji
międzynarodowej.

Czy wyczyn narodowych socjalistów
austrjackich był inspirowany przez czyn
niki zagraniczne? — Niewiadomo, wy
daje się to jednak wątpliwe... To nie jest
chwila, w której Berlin ważyłby się na

zatarg z całym światem. Hitler ma po
czucie rzeczywistości. — Kto wiejednak,
zali zamachowcom wiedeńskim nie szło

o skompromitowanie właśnie Hitlera, bo
wiem stosunki pomiędzy nim a legjohem
austrjackim zepsuły się jak wiadomo

od dnia 30 czerwca. Na rozmyślną chęć

wciągnięcia w złą grę kanclerza Rzeszy
wyglądało oparcie się zabójców o protek
cję posła Rzeszy w Wiedniu. Słusznie

też ten ostatni za interwencję swą do
stał natychmiastową dymisję.

Dymisją tą, jak również nieuznaniem

nietykalności wpuszczonych spiskowców
na terytorjum Niemiec — rząd Hitlera

odcina się od faktów, które' niejeden chę
tnie zapewne zapisałby najegokonto. W

ten sposób sprawa chwilowo się lokalizu
je. Ale pobudki jej są niejasne tembar-

dziej. Czyżby grała tu rolę chęć zemsty

osobistej? Albo ambicje władcze dr. Rin-

telena, najpopularniejszego wodza Sty-
rjt?... Samobójstwo tego ostatniego daje
niemało do myślenia, równie jak prokla
mowanie jego kanclerstwa w pierwszej
chwili prze zradjo.

Ale to wszystko razem nie stanowi

jądra rzeczy. Najważniejsze jest, iż ma
my do czynienia ze straszliwym znów

przejawem rozkładu dzisiejszego stanu

Austrji i że ten rozkład postępuje. Jedni

będą go chcieli powstrzymać, drudzy —

pogłębić. I na tem tle zanosi się na walkę
obcych wpływów: włoskich i niemiec
kich przedewszystkiem -— a to zapcowa-

Papen - posłem Rzeszy w Wiedniu
Sensacyjna nominacja ma uzdrowić stosunki austrjacko-niemieckie

Berlin 28. 7 . (PAT). Kanclerz Hitler polecić
wicekanclerzowi von Papenowi objecie stanowi

ska ministra pełnomocnego Rzeszy niemieckiej
Wiedniu.

Paryż, 28. 7 . (PAT). Agencja Havasa donosi

z Berlina, iż von Papen zwolniony ze stanowi
ska wicekanclerza Rzeszy, udaje się do Wied
nia w charakterze posła nadzwyczajnego.

Londyn 28. 7. (PAT). Agencja Reutera do
nosi z Berlina, iż kanclerz Hitler w liście do wi-

wicekanderza v. Papena poleca mu udanie się
do Wiednia w charakterze posła Rzeszy niemiec

kiej. Kanclerz wyraża uznanie von Papenowi i

zapewnia go o swem zaufaniu, jednocześnie ubo

lewając z powodu zabójstwa kanclerza Doll
fussa i skutków, jakie fakt ten może mieć na

sytuacją europejską. W końcu swego listu

kanclerz Hitler wyraża życzenie, by stosunki

austrjacko-niemieckie powróciły do warunków

normalnych.

List Hitlera do Paeena
Berlin 28. 7. (PAT). Nominacja b.(, nńcer

kanclerza von Papena na stanowisko posła nad
zwyczajnego do Wiednia nastąpiła w formie li
stu kanclerza Hitlera do von Papena. List ten

brzmi jak następuje:

,,W ielce Szanowny Panie von Papen.
W następstwie wypadków wiedeńskich

widziałem się zmuszonym zaproponować
Panu Prezydentom Rzeszy złożenie posła
niemieckiego w Wiedniu dr. Rietha ze swe
go stanowiska, gdyż na wezwanie austrjac
kich ministrów związkowych, względnie au-

dwoma stronami w sprawie wolnego glejtu

von Papen.

i odwrotu powstańców do Niemiec bez za
pytania niemieckiego rządu Rzeszy,
s.trjackich powstańców wyraził swą goto
wość Zgody na układ zawarty między temi

Poseł wciągnął przeto bez żadnych pod
staw rząd niemiecki w wewnętrzne sprawy
austrjackie.

Zamach na austrjackiego kanclerza

związkowego, który rząd Rzeszy jakna.f
ostrzej potępia, i nad którym ubolewa, za
ostrzył bez naszej winy i tak już trudne

położenie polityczne w Europie. Jest zajem
mojem życzeniem przyczynić się, jeżeli to

jest możliwe, do odprężenia całokształtu

sytuacji, w szczególności sprowadzenia od"

dawna już zmąconych stosunków^ niemiec-

ko-austrjackiego państwa ponownie na nor
malne i przyjazne tory.

Z tego powodu zwracam się zprośbą do

Pana, Wielce Szan. Panie von 'Papen, pod
jęcia się tego ważnego zadania, zwłaszcza,
ze od czasu naszej współpracy w gabinecie
posiadał Pan i nadal posiada moje pełne i

nieograniczone zaufanie. Zaproponowałem
przeto Panu Prezydentowi Rzeszy, aby po
wołać Pana na ograniczony czas w misji
specjalnej na stanowisko posła niemieckie
go w Wiedniu ,z równoczesnem wystąpie
niem z gabinetu Rzeszy oraz zwolnieniem z

urzędu komisarza dla zagłębia Saary. Na

stanowisku tem będzie mi pan podlegał
osobiście."

W zakończeniu listu kanclerz Hitler dzięku
je raz jeszcze za wszystko co von Papen doko
nał dla skupienia rządu ,,narodowego podnie
sienia."

Londyn 28. 7 . (PAT). Agencja Reutera do
nosi z Berlina, iż wicekanclerz v. Papen zgodził
się przyjąć stanowisko posła austrjackiego w

Wiedniu.

Mordercą kanclerza Dollfussa
Jest lego byty towarzysz broni, Otton Panetta

Wiedeń, 28. 7. (PAT). ,,Reichspost" donosi,
że główna część spiskowców, którzy usiłowali

dokonać zamachu w urzędzie kanclerskim skła
da się z byłych wojskowyeh, wydalonych z ar-

mji za knowania narodowo-soejalistyczne. Plan

za-machu był już oddawna przygotowany. W po
niedziałek spiskowcy otrzym ali rozkaz, aby
trzym ali się w pogotowiu- Uczyniono to prze'z
rzueenie do skrzynek pocztowyeh u drzwi mie
szkań karteezek z rokazem, by około południa
zebrali sdę w hali gimnastycznej niemieckiego
Turnverein. Zamachowcy rozbroili urzędników
policyjnych, pilnujących urzędu kanclerskiego
słowami: ,,W imieniu prezydenta policji Stein-

hausla i generalnego inspektora dr. Gotzirinna".

Co do mordercy kanelerza Dollfussa ,,Reiehs-
Post" donosi, iż jest nim 35-letni były członek

armji austriackiej Otton Panetta, który służył
przez 17 lat .w armji byłej monarchji austriac
kiej. W' czasie wojny służył on w pułku ,,Kai-
serjagor'W tym samym pułku jako ofieer

służył kanclerz Dollfuss.

Dwie kule

WIEDEŃ 28. 7, (Pat.) Oględziny lekarsskie

zwiok kanclerza Dollfussa wykazały że jedna
e kul, która trafiła w szyję kanclerza, nie by
ła wprawdzie śmiertelna, mi-mo to naruszyła
ona rdzeń pacierzowy i spo-wodo'wała poraże
nie koń-czyn górnych- Druga kula, która kanc
lerza trafiła w łopatkę nie była również śm-ier
telna. Kanclerz zmarł wskutek nad-miernego u-

plywu krwi.

,,Pożegnajcie mola żone i dzieci"
Ostatnie słowa zamordowanego

Paryż, 28. 7. (PAT). ,,Petit Paijsien" za

mieszcza opowiadania policjanta, który był za
wezwany przez reheljantów do przewią-zania ran

kanclerzowi Dollfussowi. Policjant zastał kan
clerza Dollfussa leżącego przy okni'e w kałuży
krwi. Kanclerz Dollfuss po odzyskaniu przy
tomności prosił min. P ey 'a , b y przeszkodził
dalszemu rozlewowi krwi. O statnie słowa

brzmjały:

,,Dziękuje wam, jesteście dla mnie bardzo

dobrzy, dlaczego inni nie są do was podobni.
Pragnąłem t-ylko pokoju. Oby Bóg przebaczył
innym.-

''

Przed pon"wnem utraceniem przytomności
kanelerz Dollfuss zdołał jeszcze wyszeptać:
,,Pożegnajcie moją żonę i dzieci".

Po tyeh słowach rozpoczęła się agonja, z

ust kanclerza popłynęła krew. Zmarł około

godz, 15,45.

dzić może Europę bardzo daleko... Co do

samej republiki a-ustrjackiej - to ta stra
ciła niewątpliwie swego największe;

"

człowieka. By potrafił go ktokolwiek za
stąpić w tak ciężkich okolicznościach,

wydaje się mało możliwa

Dziś pogrzeb fVm alego kanclerza*6
Wiedeń, 28. 7. (PAT). Pogrzeb kanelerza

Dollfussa odbędzi-e się w so-botę, dn. 28 bm.

Uroczystości żałobne rozpoczną- się o godz. 14,30
przed ratuszem, gdzie wygłoszą przemówienia
prezydent Miklas, Stahrenberg j burmistrz

Sehmitz. Orszak pogrzebowy uda się następnie
do kościoła św. Stefana. Na cmentarzu wygło
szą przemówienia minister Sehuschnigg oraz

przedstawiciel'e frontu ojczyźnianego.

Walki w Styrji i Karyntji ustały
Wolska rządowe opanowały sytteacię

Londyn, 28. 7. (PAT). Reuter donosi z Wie
dnia, i z oddziały Wojsk rządowych w walce z

hitlerowcami osiągnęły w Górnej Austrji i Styr
ji całkowity sukces, tak że można uważać sy
tuację na tym odcinku za opanowaną.

Wiedeń, 28. 7. (PAT). Wydany w południe
Komunikat urzędowy donosi, że walki w Styrji
i K aryntji zupełnie ustały. Wojsko %odbiera

resztkom powstańców broń. O statnie gniazda
oporu St. Veit i Wolfsberg zostały r0zbite. W

2 -dniowych walkach poległo według urzędowych
cyfr ze strony wojska 20 do 25 żołnierzy. Z

miejscowości K 0llerschlag w Górnej Austrji na
deszła wiadomość, iż dziś rano przekroczyło 40

iegjonistów austrjackich z Bawarji granicę
a.ustrjacką. Legjoniści cofnęli się jednak wobec

stanowczej postawy austrjackiej straży grani
cznej z powrotem do Bawarji.

Londyn, 28. 7. (PAT). Agencja Reutera

donosi z Wiednia, iż trudno jest obecnie usta-

| Iić ilość poległych w walkach, które toczyły się.

w różnych miejscowościach A ustrji. Wydaje snę

jednak pewnem, że zginęło prz-eszło 100 oećb.

Heimwehra przyznaje, że w Styrji zginęło 28

osób.

Czyf rewolwer
położył' kres życiu Rintelena?

Wiedeń, 28. 7. (PAT). W sprawie Rint-ełer.i

krążą sprzeczne pogłoski. Popołudniu doniesio
no, że Rintelen już zmarł, okazuje się jednak,
że był on istotnie w agonji, stan jego jednak
poprawił się, dzięki szybkiej operacji.

Sprawa rewolweru nie jest jeszcze wyjaśnio
na. Ze strony rządowej twierdzą, że pos'eł Rin
telen nie był rewidowany przy aresztowaniu i

że tem tłumaczy się, że posiadał rewolwer.

Przyjaciele Rintelena twierdzą, że przy areszto
waniu nie posiadał Rintelen rewolweru.

Londyn, 28. 7. (PAT). Reuter donosi z Wje
dnia, że śmierć Rintelena została ofJejafcH.fr'
stwierdzona.
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Rozwój stosunków pokojowych w Europie Wsch.
postąpił dalej niż w pozostaf^cii częściach kontynentu

Min. Beck i min. Munfters o wspóigiracy państw bałtyckich
Ryga, 28. 7 . (Pat.) Wczoraj w poselstwie

po-lskiem odbyła się ko'nferen'cja prasowa

z ud'ziałem przedstawicieli prasy łotewskiej
i polskiej, na której p. minister Beok udzie
l'ił następującego wywiadu:

Oba państwa — mówtił p. mini'ster, -

które łączą stosunki przyjaźni, mogą z du
mą patrzeć na atmosferę, stworzoną w Eu
ropie wschodniej dziękiszeregowi układów,
które Polska i Łotwa zawarły równolegle
ze Związkiem Sowieckim. Układy te świad
czą o pracy konstruktywnej. Jestem prze
konany, żc rząd łotews'ki tak samo ocenia

sytuację. Pomiędzy W arszawą a Rygą pa
nowało zawsze pełne zrozumienie i sądzę,
że d o b r e sąsiedzkie stosun(ki są najlepszą
podstawą pracy pokojowej.

Z kierownikami poli'tyki łotewskiej o-

rrowiliśmy s-prawy, intere-sujące oba nasce

kraje. Omówiliśmy równi-eż szereg innych
zagadnień aktualnych i nowe pomysły, któ
re w ostatnich czasach stały się prze-dmi-o
tem dyskusji międzyn'aro'dowej. Mamy w

tej chwili zibyt mało m aterjału do form-uło
wania ostatecznych opinij. Sądzę, że na

przyszłość wymiana poglą-dów między na-

sz-emi rządami bę-dzie utrzymana.
P. minis-ter Beck przytoczył następnie

szereg wspomni-eń osobistych, związanych
z Rygą, gdzie ojciec p. ministra przebywał
jako emigrant polityczny. Dzięki uprzejm o
ści p. ministra Muntersa miałem możność

zwied'zić miej'sca, w których spędziłem mo

je d'zieciń-s'two. Nas-tępnie p . mi-nister w spo
mniał, że widział w Ryd'ze oddział harce
rzy polskich. Cieszę się, że mło-dzież sama

nawiązuje łączność z młodzieżą zaprzyj-aź
nionegopańs-twa sąsiedzkie'go.

Mó'wiąc o pracy w dziale zbliżenia mię
dzy naro-dami p. m inister podkreślił, że to
warzyszący mu dziennikarze pols'cy mieli

m'ożn'ość nawiązania łączności z dziennika-

rzami łotews(kimi. Dziś, kiedy świat jes't
zmęczony katastrofami i ich s'ku't-kami, za
daniem prasy jest uspokojenie umysłów —

zakończył p. minister Becik.

Ryga, 28. 7. (Pat.) Sekreta-rz generalny
m inisterstwa spraw zagr. Munters przyjął
wczoraj dzien'nikarzy polskich, towarzyszą
cyc-h p . ministrowi Beckowi i udzielił im in-

Formacyj o- rozmowach, prowadzonych w

Rydze przez p. ministra Becika z łotewski
mi mężami stainu. Rząd łotewski jest bar
dzo zadowolony, iż minister Beck w drodze

powrotnej z Tallina do 'Warszawy zatrzy
mał się wRydze. W ten sposób — mówił

minister Mu'nters — rząd łotewski miał

możność nawiązania osobistego kontaktu z

kierownikami polity'k-i zag'ra-nicznej swojego
wielkie-go sąsiada Polsk'i, z którą łączą Ło
twę węizły tradycyj-nej przyjaźn-i .

Omówiliśmy z p. mim. Beckiem ogólną
sytuację polityczną, jak również sprawę pa
ktu wzajemnej pomocy. Stwierdzić należy,
że iozwój sytuacji politycznej w Europie
wschodniej zrobił daleko większe postępy,
n iż w innych regjonach kontynentu. Na ob
s-zarach Europy wscho-dnie-j niema po-dstaw
do konfliktów. Pakty nieagresji, w których
uczestniczą Łotwa i Polska, uzupełn'ione

przez pro-to-kół l -ondyńs'ki i układ między
Łotwą i Estonją oraz układ fińsko - łotew
ski przyniosły korzyść dla sprawy pokoju.

Zagadnie'nie paktu wschodniego, jest bar

dzo rozległe. Sprawa ta rozpat'rywana jes-t
obecnie przez wszystkie zainteres'owane

nzą-dy. W o-becnej chwili trudno dać psta-
'.eczmą o-cenę t-ego paktu, ponieważ nie zna
my dokład'niej jeg-o treści. Wizyta ministra

Becka daje nam autentyczne wyjaśnienie
ze s-tro-ny P-ol-ski, której udział jest czynni
kiem decydującym o powodzeniu paktu.

Współpraca polsko - łotewska opiera
się na solidarnych podstawach, której do
świadczenie daje nam rękojmię również

współpracy w przyszłości. Ministe-r Mun
ters następnie oświadczył, iż w czasie roz
mów poruszane były pewne sprawygospo
darczej wymiany towarowej, które zda
n ie m rządu łotewskiego powinny się rozwi
ja ć pomyślnie.

(o) Ryga, 28. 7. (T. wl.) Oba oświadczenia
złożone niezależnie od siebie potwierdzają prze
widywania o pełnej zgodności poglądów Polski

i Łotwy na zagadnienie stosunków między obu

państwami i na aktualne zagadnienia polityki
międzynarodowej. Na tle zgodności poglądów
Polski i Estonji, uzewnętrznionych przed dwoma

dniami w Tallinie, szczególnego znaczenia na
biera dobitne stwierdzenie przez ministra Mun-

ters'a o jednolitości polityki zagranicznej Ło
twy i Estonji. Wynika z tego, że Polska, Esto-

nja i Łotwa oczekują konkretnych danych i wy
jaśnień co do projektowanych paktów między
narodowych, uważając, że dotychczasowe dane

i informacje niepozwalają jeszcze na definityw
ne sprecyzowanie poglądów.

Dziennikarze polscy zapytali ministra Mun-

tersa o stanowisko Litwy. Z odpowiedzi, jaką
otrzymali wynika, że dyplomacja litewska, ło
tewska i estońska stara się ustalić jednolitą po
litykę zagraniczną tych trzech państw. Roko
wania w tej sprawie trwają.

Minister Besk opuścił Rygę
Ryga, 28. 7. (Pat.) Wczoraj o g-odiz. 15,10

p. minister Beck z małżon(ką i towarzyszą-
ceuni osob-ami opuścił Rygę, udając się do

Warszawy. Do granicy towarzyszył p. mi
nistrowi po-s-eł po-lski w Rydze Beczk-owiicz.

Na dworcu żegn-ali p. mini-stra Becika w i-

mieniu rządu łotew(skiego sekre-tarz gene
ralny łotews(kieg'o min-isters-twa spraw zagr.

Munters na czele wyższych urzę-dni(ków te
go mi-n .iister.stwa, ozło-nikowie poselstw a pol
s'kiego w p-einym skła-dzie, charge d'affad
res poselstwa estońskiego oraz licznie zigr-o
madz-end przedstawi-ciele pra-sy łotewskiej i

zagranicznej, j-ak również korespondenci
,pa-sm polskich.

Nominacja prezydenta Warszawy
na Radzie Ministrów

(o) 'Warszawa, 28. 7 . (T. wj.) Dowia-dujemy I

się, ii na najbliższem posie-dzeniu Ra-dy Min-i
strów rozpatrywany będzie w-nios-ek o miamowa-

ie wicep-rezesa Banku Gospodars'twa Krajowe
o p. Stefana Starzyńskiego na stanowi-sko ko

liSaryczneg-o prezydenta miasta W arszawy.

Delegatja polskiej marynarki wojennej
powróciła z Moskwy do Leningradu

MOSKWA, 28, 7. (Pat,) Ambasador Luka
siewicz, admirał Unrug oraz towa(rzyszący mu

oficerowie powrócili wczora(j do Leningradu,
powitani na (dworcu przez konsula Rzplitej Be-

linę - Prażtnowskiego, delegata komisariatu lu
dowego spraw zagr,, reprezentantów do-wódz
twa marynarki jwojennej i leningradzkiego o-

kręgu wojskowego oraz sowietu miejskiego,
'W ieczorem odbyło się przyjęcie, wydane na

cześć gości polskich przez lenimgradzki sowiet

miejski, w ogrodach Pełerhołu, O północy iam-

basador Lukasiewicz, wyjechał z powrotem do

Moskwy, Wszystkie pisma codzienne zamiesz
czają obszerne sprawozdania z przebiegu wizy
ty polskich okrętów 'wojennych w Leningradzie
i Moskwie.

Do Kopenhagi
płynie dywizjon giolskicii łodzi podwodnych

Haga, 28. 7. (PAT). Eskadra polski-ch lodizi

podwod-nych, złożona z jednos-tek ,,Zbik'*, ,,Rys',|
,,W ilfc" ora-z okrętu ,,Wilj.a" opuśc(iła w piątek
rano Ams-terdam, kierując się do Kopenhagi,

Szwajcarski sam olot pasażerski
w płomieniach

BERLIN, 28.7.(Pat.)ZeStufgartu dono
szą, że szwajcarski samolot pasażerski
,Curtis Condor" spadł w piątek o(kołogodz.
10-tej w okolicy szwajoarskiegopunktu gra

nkznego Wurmingen Weilhmin. Przyczyny
wypadku marazie mię zdołano jeszcze wy
jaśnić. Maszyna spadając na nemie, zapa

la się. Bliższych szczegółów narazie brak.

Na pokładzie siamoiotu znajdowało się 8

pasażerów oraz obsługa, złożona z trzech

osób.

Zgon bohatera Marokka
PARYŻ, 28. 7 . (Pat.) (Wczoraj o igodz. 3

popół. zmarł marszałekLyautey.

Wista pod Warszawą
cofa sią z zalanych terenów

Woda spadła o 1 metr
Warszawa, 28. 7. (PAT): Szef sztabu akeji

przeciwpowodziowej starosta dr. Ludomir gkó-
rewiez udzielił przedstawicielowi PAT następu
jącej inform acji o stanie akeji przeciwpowodzio
wej w Warszawi'e:

Stan wody na Wiśle opada, niemniej jednak
stan ostrego pogotowia będzie utrzymany do
póki poziom wody nie opadnie poniżej 3-eh. mtr.

ponad poz-iom normalny, albowiem może zajść
możliwość przerwania wałów.

Sztaby lokalne akeji przeciwpowodziowej
przystąpiły do magazynowania m aterjału tech
nicznego wfeód ni'eodzownych, zapasów na wy
padek pogorszenia się sytuacji. Wyciągnięte z

wody, Rudawki pompy strażackie, znajdują się

óbeenie na wybudowanym w ciągu ubiegłej no
cy pomoście pod wałami, gdzie będą musiały
pozostać do czasu osuszenia się kotliny lasku

bielańskiego. Pompowanie wody z Rudawki do

Wisły przerwano z uwagi na obniżanie się w

niej poziomu wody.
Przewiduj'e się odwołanie ostrego pogotowia

dziś w godzinach wieczornych i zarządzenie

przystąpienia do likwidacji sztabu akcji prze
ciwpowodziowej i jego prac. Odcinki obrony
Zamku i Solca zostały zlikwidowane. Stan wo
dy na Wiśle w Warszawie koło mostu Kierbe
dzia o godz. 24-ej wynosił 4 mtr. 50 cm,, to jest
3 mtr. 50 cm. ponad normalny poziom. Woda

opadła o 1 metr.

Jan Kiepura śpiewa w Krynicy
n a rzecz powodzian

Kilka tysięcy złotych dochodu

Krynica, 28. 7. (PAT). W czoraj o godz. 4 -ej
pop-oł, odbył się na stadionie w Krynicy przy

udziale wielotysięcznej publiczności koncert na

rzecz powodzian z udziałem Jana Kiepury, Di-

dura, Umińskiej i Dygasa. Koncert rozpoczął
się odczytaniem fragmentu z ,,W iatru od mo
rza" Żerom'skiego przez Osterwę. Następnie
trzy pieśni l-udow-e po-l-s(kie w układzie Stojow-

skiego odśpiewał z maestrją Dltdur, po-czetn na

estradzie ukazał s-ię Kiepura, któremu publi'cz
ność zgotowała owację.

Kiepura odśpie'wał szereg aryj z oper Mo
ni-uszki, Pucciniego, Rossiniego i kilka pop'ular
nych pieśni ze s-weg-o repertuaru. Publiczn-o-ść

żywo o'kla'skiwała śpi-ewaka i kilkakrotnie go

wywoływał-a . Następnie świetna skrzypaczka
pa-ni Umińska wykonała s-zereg utworów.

Koncert Zakończył się powtór-nym występem

Kiepury, który odśpiewał arję ze ,,Strasznego
Dworu". D-oehód osiągnięty z koncertu, a prze
znaczony w całości na rzecz powodzian, sięga
kilku tysięcy złotych.

Niebywała ulewa w Wilnie
jnalafsa ulic^s zniszczyła bruki

(o) Wilno, 28. 7 . (T. wł.) Wczoraj nad Wil
nem i okolicą p-rzeszła niebywała ulewa. Choć

trwała zaledwie pół godziny, przy-ni'osła olbrzy
mie szkody. Ulewa podmyła na niektórych ul-i
cach bruki, tak, iż pozawalały się jezdnie, a

nad-to wdarła się szeroką fa-lą do wie(lu miesz
kań niżej położonych. O-gólam - zalanych zo
stało 109 mieszkań, pona-d 30 ulic znajdu-je się

po-d wodą, szereg ogrodów warzywnych zostało

doszczętnie zni(szczonych.

Dalsza zwyżka cen zboża
Warszawa, 28, 7, PAT . W dniu w-czorajszym

nastąpiła dalsza zwyżka cen zboża. Na g-ieł'dzie
warszawskiej notowan-o pszenicę jednolitą 22 i

pół do 23 zł., poprzedniego dnia zaś 21 ipół do

22 zł, Jęczm-ień na kaszę 17 i pól t'- 10 zł., o-

negdaj17do17ipół zł. Wcy Vogatunki
mąki pszennej o 2 zł, droższe niż onegdaj.

Na giełdzi-e p-oznańskiej doko-nano tranzak-

cyj żytem po 16 i pół zł, oraz noto-wano ceny

orientacyjne na pszenicę 21 i Yi zł. do 21 i pół,
wczoraj 20 i pó-ł do 20% zł., ję-czmień jednoli
ty 1SK do \8% zł,, onegdaj 17 i trzy czwarte

do 18 jedna czwarta złotego.

lijcie ty ko rodzima

KawęSłodowaKneippa

z pr*zcjpravQFraneka!

Dalsze przedłużenie umowy
w sprawie ułatwień w obrocie

towarowym
Jak się dowia-dujemy, przedłużona została

ponownie ważność polsko-gdańskiej umo'wy z

dnia 14 maja br. w sprawie ułatwień w obróci"

towarowym międizy Polską a Gdańskiem, ze

wzg-lę-du na dobiegające k-ońca polsiko-gdańs(kie
rokowani-a g-ospo-darcze.

Ważność wspomnianej umowy pr-zedłużoną
została o dalsze 2 tygodnie od 26 bm. po
cząw(szy.

Problem oddłużenia rolnictwa
(o) Warszawa, 28. 7. (T, wł.) Dowia-dujemy

się, że prace międzyministerjalnej komisji do

s-praw oddł-użenia rol-nictwa są już na ukończe
niu i niebawe(m przedłożone będą premjerowi
Kozłowskiemu. Prace obejmą cał-okszta-ł-t pro
blem-u oddłużeni-owego. Jak słychać, wnioski

komisji do-tyczą wszystkich stosowanych dotąd
form akcji oddłużania rolni-ctwa.

Giełdy
GIEŁDA ZBOtOWO-TOWAROWA

IV BYDGOSZCZY
z dnia 27 lipca 1934 r.

Żyt-o 16,00—16,50; pszenica 20,75—21,25;
jęc-zmień: brow. 19,75—20,25; p-rzem . 18,00 dc

18,50; owies; starego sprzętu 17,50—18,00;
mąka żytnlia: gat, IA 0—55 wł. w, 24,00—25,00;
gat. IB 0—650Zowł. w. 23,00-24,00; gat, II 51
do 70% wl. w. 18,25—19,25; razowa 0 -95*Vo wł.
w. 19,25— 19,75; po-ślednia pon. 70% wł. w.

15.00- 16,00; mąka pszenna: gat. LA 0—200Zo

wl.w.36,00-38,00;gat.IB0 - 45% wł. w . 35,50
do 33,50; gat. IC 0- 55Vo wł. w . 31,50-32,50:
ga-t. ID 0—6Q% wł, w. 30,50—31,50; gat. IE 0

do 65% wł. w . 29,50-30 ,50; gat. IIA 20—55%
wł. w . 27,50-29,00; gat. IIB 20 - 65% wł, w.

27.00 -28,50; gat, IID 45-65% wł. w . 26,50 do

27,00; gat. IIF 55-65% wł. w. 22,00-22,50;
ga-t. IIIA 65-70% wł. w . 20,00-21,00; gat. IIIB

70-75% wł. w. 17,00-17,50; razowa 0 -95%
wł. w . 2-2,50—23,50; otręby żytnie wymiął s-tand.

12,50—13,00; pszenne miałkie stan-d . 12,50 do

13,25; ps-zenne średnie stand. 12 ,59 -13 ,25; pszen
ne grube 12,75-13,50; rzepak zimowy 37,50—*
39,50; rzepi-k zimo-wy 34,50-37 ,50; peluszka
18.00 -20,00; wyka 18,00-20,00; g-roch: Wikto-

rja 36,00—38,00; Folgera 32,09—33,50; łubin',
(niebie-ski 10,50— 11(00; żółty 11,00— 12,00; ziem
'niaki ja-da-lne wczesne 4,50-5 ,09; mak-uch: lnia
ny 21,00—22,00; rzepakowy 15,00—16,00; sło
neczn-ikowy 17,00—18,00; siano na-dnoteclkie lu
zem 7,50—8,00.

POZNAŃSKA GIEŁDA ZBOŻOWA
z dnia 27 lipca 1934 r. ?

Pszenica 20,75-—21,50; jęczmień bro-w, 20,00
do 20,50; jęczmi'eń zbierany 17,50—18,00; jęcz
m-i-eń jednolity 18,25— 18,75; o-tręby żytnie 12,75
do 13,25; otręby pszenn-e śred-nie 12,75—13,00;
otręby grube 13,25—43 ,50; groch Victoria 35,00
do 38,00; makuchy; lnia-ne 21,50—22,00; rzepa
kowe 16,25-16 ,75; słone-cznikowe 20,00—20,50.

Ogólne usposobieni-e: stałe.

GDAŃSKA GIEŁDA ZBOŻOWA
Gdańsk, 28. 7. Na wczorajsze-j gdańskiej

giełd-zie zbożowej w dalszym ci-ągu tendencja
mocna. Podaż bardzo mała.

Ps-zenica konsuim-cy-jna 130 funt. wagi hol.

gd. 13,40—13,55; żyto 120 f-unt. wagi eksport.
10,30; jęczm-i-eń eksport. 12,75—13,35; jęczmień
przedni 12,25—12,75; jęcz(mień średni 11,55 -

12,00; jęczmi-eń 114 f-uńt. w-agi hol, 10,50— 10,70,
jęczmień 115 funt. wagi h-o-t 10,40; groch Vic-

toria 20,00—23,00; ospa żytn-i-a 7,50; o-spa psze-n
na 7,25; owies 10,40 -11,00 .

Dowóz do Gdańska. W dniu wczorajs-zym
dowieziono do Gdańska; p-s-zenicy 75 to-n, żyta
196 ton, jęczmienia 255 ton, owsa 90 ton.

NOTOWANIA GIEŁDY WARSZAWSKIEJ
z dnia 27 lipca 1934 r.

Belgja 123.95, 124.26, 123.64; Berlin 205.00;
206.00 , 204,00; Holandia 358.10, 359.00, 357.95;
Kopenhaga 119.20, 119.80, 1-18.16; Londyn 26.67,
26.80, 26 .54; Nowy J-ork 5.293la, 5.323Za, 5.263/9;
N-owy Jo rk telegr. 5 .29s/7, 5-32a/7, 5 .2ós/7; Par-yż
34.90, 34.99, 34,81; Praga 21.98, 22.03, 21.4?;
Sztokholm 137.65, 138.35, 136.95; Szwaj-car ja
172.70, 173.13, 172 .60; 'W łochy 45,43, 45.55, 45.31 .

Tendencja: niejednolita.
GIEŁDA WARSZAWSKA - AKCJE

z dnia 27 lipca 1934 r.

Bank Pol-ski 85,00; Li(lpop 9,50—9,65; Stara
chowice 10,50—10,60.

Tendencja: przeważnie m-ocna-.

GIEŁDA warszawska

Papiery wartościowe
z dnia 27 lipca 1934 r.

30Zo poż. bu-dowlana 4414; 4% po-ż. :n -west.

seryjna 119,00; 5% poż. kouiwersyjna 62,00 do

63,00; 5Olo poż. kolejow a 5714; 6”/o ,poż. dolaro
wa 61/4; 40A) poż. premj. doi. 52,70; 7% (poż.
s-tabiliz. 66 ,53-67 ,00; 414% 1. z. ziemskie 47,03;
5% 1. z. m . 'Warszawy z 1933 r. 57,00—5714; 5%

1, z, Często-cho-wy z 1933 r. 52,00; ó% obi. W a r
szawy 1926 r. VIII . i IX . em, 53,00.

Tendencja: dla pożyczek i dla l(istów słabs-z-a.

GDAŃSKA GIEŁDA PIENIĘŻNA
Na wczorajszej giełdzie pieniężnej notowa

no; dol-ary, noty 3,06 -3 ,0714; zlo-ty n-oty 57,94
do 58,05; ,maika niemie-cka 113,00—116,00.
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Wspólne drogi Estonii i Polski
(Od specjalnego wysłannika A|enc|i ,,lskraM)

Przyjemnie jest przyjechać do E sto
nji — ta pewność dominuje już nad u-

czuciami dziennikarza polskiego, tow a
rzyszącego ministrowi Beckowi w jego
podróży do Tallin a od pierwszej chwili
po opuszczeniu samolotu na lotnisku tal-
lińskim. Nietylko dlatego jest przyjem
nie, że kraj jest piękny, choć dostojnie
poważny ,przy'brany w północny już spo
kój. Nietylko dlatego, że smukłe wieże

starego Tallina rysują się tak pięknie na

ziełono-niebieskiem tle Bałtyku, a łag'od
nie grzejące — mimo lipca — słońce ta'k

wzorzystym deseniem maluje ruiny sza
rych, kamiennych murów starych twierdz

rycerzy północnych mórz.

Przyjemnie jest — bo się jest pomię
dzy szczerymi przyjaciółmi. To nie go
rąca południowa przyjaźń, która wyłado
wuje się w słowach. T o nie płomienne
zapewnienia, które nie zważają na treść.

Tu , wśród jasnow łosych ludzi północ
nego Bałtyku, gdzie mówi się bez gestów
i żyje się bez gestu — ma swoją wymo
wę szczególną słowo przyjacielskie i

czyn. Estończycy umieją pokazać, że

droga jest dla nich przyjaźń z Polską.
Umieją przedewszystkiem jej dochować.
Aż czasem przykro, że w Polsce wie się
ta'k mało o tych ludziach, o ich kraju i o

ich serdecznych uczuciach do Polski.

Tu przyjaźń pomię'dzy n arodami nie

og'ranicza się do przyjemnych wzmianek

czy artykułów w gazetach. Zna'komicie

wyrobiony politycznie i uświadomiony
naród — niewielki, prawda — ale zwar
ty, twardy i odporny — rozumie znako
micie swój interes państwowy i umie

czujnie stać na jego straży. Umie także

wyszukiwać swych przyjaciół i świado
mie z nimi współdziałać.

Naród bez analfabetów — Estonja —

jest także narodem bez półintełigencji.
S'zeroka w arstwa rolni-cza, trzon społe
czeństwa estońskiego wydaje ze siebie

inteligencję, zrośniętą ze zdrowym pniem
pracującego społeczeństwa. Z tych sa
mych warstw rolniczych i osadniczych,
osiadłych na ziemiach odebranych bał
tyckim 'baronom, rekrutuje się estoński
robotnik fabryczny, niezrywający nigdy
więzów, łączących go ze wsią.

Spoiste wewnętrznie społeczeństwo
przejaw i n ajwyższy stopień spoistości ze
wnętrznej.

Dla takiego społeczeństwa polityka za
graniczna nie jest grą ambicji bardziej

lub mniej e'kspansywnych ministrów
spraw zagranicznych. Tu nikt nie szuka
laurów i międzynarodowych oklasków
dla zręczności, okazanej w wielkiej grze
dyplomatycznej. Tu się robi politykę za
graniczną tylko taką, która przynosi bez
pośrednią korzyść krajowi, która zapew

nia mu spokój na granicach i pozwala od
dać się całkowicie pracy bez obaw o nie
pewne ju tro , bez obaw o to, czy zechce
ktoś zbrojną stopą przejść się po małym,
ale pięknym kraju.

Czy trzeba wykazywać całkowitą zbie
żność takiej polityki zagranicznej estoń-

Tallin, w lipcu 1934,

skiej z polityką zagraniczną Polski? Chy
ba nie — bo na z'bieżność tę wskazały
fakty.

Oba państwa w jednym rejonie połi-
tyczno-geograficznym położone, wysta
wione na naciski dokładnie z tych sa
mych stron pochodzące — już dawno

Skoordynowały swoje działania politycz
ne, zmierzające zgodnie do zapewnienia
sobie pokoju na tych granicach i w tych
punktach węzłowych wielkich interesó(w
międzynarodowych, gdzie pokój mógł
'być zakłócony.

Z koordynacji tej wynikło wspólne u-

regulowanie stosunków ze Związkiem
Sowieckim łącznie z całą grupą państw,
które graniczą z tym olbrzymim organiz
mem państwowym odmiennym politycz
nie, gospodarczo, ideologicznie i d-oktry
nalnie od reszty świata. Ułożenie w ra
mach pokojowy-ch współżycia stosunk(ów
z Niemcami — dopełniło reszty i dlatego
dziś Estonja razem z Polską i bliższymi
swymi sąsiadami może patrzeć z zadowo
leniem na osiągnięte rezultaty.

Dotychczasową swą politykę, wspól
nie z Pols-ką prowadzoną, ocenia Estonja
pozytywnie. Estonja piszemy — bo w

Estonji nie ocenia polityki tylko rząd czy

prasa. W Estonji politycznie myśli całe

społeczeństwo. Rezultatem uświadomie
nia politycznego całego narodu jest fakt,
że polityka zagraniczna nie jest dla E s
tończyków ,,czemiś tam, co robią panowie
we frakach i w cylindrach". Polityka za
graniczna jest w oczach Estończyków
tem, czem jest w istocie — środkiem za
pewnienia so'bie pokoju dla uzyskania
możliwości spokojnej pracy nad- wewnę
trznym rozwojem gospodarczym i naro
dowym.

Dlatego też, jeżeli w Taffitrie słyszy
się tyl'ko wyrazy zadowolenia z tego, co

wspólnie z Polską i — często — przy po
mocy Polski dokonano, jeżeli słyszy się,
że najszczerszą wolą opinji pu-blicznej
estońskiej jest kontynuowanie współpra
cy z Polską i umacnianie prawdziwej
przyjaźni, łączącej oba narody — to jest
nam przyjemnie.

Tembardziej jest przyjemnie, jeżeli
wiadomo, że i Polska nie ma zamiaru zba
czać z linji politycznej od paru lat przy
jętej, pozostając w Europie Wschodniej
i nad Bałtykiem filarem pokoju i stabi
lizacji.

W. B-

Z pobytu Ministra Becka w Tallinie

Minister Beck podczas w izyty u estońskiego ministra Spraw Zagranicznych Seljamaa. — Od

lewej: charge d'affaires Storzewskc, min. Beck, min. Seljamaa, dyrektor gabinetu Ministra

Spraw Zagranicznych p. Dębicki.

Marsz nS zlakiein Kadrówki"
odbędzie się w skromniejszym zakresie

(m) W Tyńcu pod Krakowem odbywały
się w pierwszyc'h dniach lipca 1914 roku o-

statnie przed'wakacyjne ćwiczenia wojsko
we ,,Strze-lca".

Zakończyła je defilad-a przed Komen
dantem.

Bystrem spojrzeniem śl-edził oddziały,
przed nim maszerujące. Potem przemówił.

Padły słowa:

— 'W iedza nasza wojskowa potrzebna
nam będzie w czasie przyszłej woj-ny...

Bo uświadamiał sobie w tej chwili Ko
mendant, że wojna jest n'ie-uchronna, że n-ic

już jej zapobiec nie może...

Było to kilka dni po zamachu serbs'kie
go ucznia gimtia-zjalnego Gawryła Principa
w Serajewie na austrjadk-iego następcę tro-

uii, arcyiks. Franci'szka Ferd'ynanda,
Nieuchronna była ,,wojna pows-zechna",

o którą modlił się Mickiewicz; nadeszła

chwila, o której daremnie marzyły pokole
nia; na swych bagnetach ,,Jutro Po'lski nieść

posz'li prawi następcy Dąbrowski-ch, Ponia
towskich, Dwerni'ckich, Wysoc'kich, Sowiń
skich, Trauguttó'w .

Dnia 28 lipca Austrja wyp'owied'zi-ała
wojnę Serbji i zarządziła częściową m-obili

zację.

Nazajutrz zmobilizował-a swą armję Ro

sja.
W dniu 1 sie-rpnia Niemcy wypowiedzia

ły wojnę Rosji, wkraczając natychmiast w

gra-n-icę Kongres-ów'ki.
W dniu 6 sierpnia wypowiedziała Aus-trja

wojnę Rosji.

Wypad'ki potoczyły się w błyskawicz
nym tempie. Rozpętała się nawałnica, która

W uzupełni-eniu notatki, jak-a- ukazała się w

prasie codzien-nej w zwią-zku z o-d'wołaniem u-

roczystości, zwią-zanych z Marszem Szlakiem

Kadrówki Zarząd Główny i Komen-da Głów
na Z. S. pod-a-je:

'Wobec klęski powodzi, ja-ka nawie-dziła M a

łopolską wszelkie uroczystości związane z 25-

leciem Legjonów i wymars-zem pierwszej Kom-

panji Kadrowej zos-tają odwołane, a fundu-sze,
zebran-e na ten cel będą przeznaczone na dot

kniętych powodzią.
Sam marsz natomiast odbęd-zie się, jak i w

Fundusz Pracy przystąpił do opracowania 5-0

letniego programu zatrudnienia na okres 1936—

1941 r. Zasady pięcioletniego programu zostaną
ustalone na podstawie wyników ankiety, w któ

rej wezmą udział zainteresowane ministerstwa,

odtąd przeciągać miała nad światem przez

przeszło cztery lata — wichura, w której
legli powal-eni wszyscy trzej zaborcy, a

zmartwychwstała d-o samodzielnego bytu

państwowego — Polska!

Ja(k s*ę zachowało w tym dziejowym,
przełomowym m'omencie społeczeństwo pol
skie? Jakie prą'dy przepływały naród w

tych decydujących chw(ilach, gdy w gruzy

rozpa-dło się ,,Święte przym-ierze", przed
stu laty zawarte przez t-rzech zaborców, a

maj-ą-ce na celu głównie niedopuszcze-nie do

wskrzeszenia Po-lski, gdy wreszcie stanęli

przeciw sobie do śmiertelnych zapasów ci,

którzy d-okonal-i w r. 1795 rozbioru Polski?

Społeczeństwo poł-sikie było podzielone
na dwa od-łamy, nierów-ne pod względem
siły i liczebn-ości. Olbrzymią przewagę miał

w niem obóz, który po r. 1863 potępił ideę
w a lk i z(brojnej,, ja(ko ,,s-zaleństwo", uznał

tych, którzy szyk-owa'li zbrojny ozyn, z-a m a

r(zycieli, jeśl'i nie w ręcz za szkod(ników. Na

tem stanowisku stanął w b. zaborze ros-yj
s-kim wiel(ki blo'k stronnic'tw z ende-cją na

czele. R -ozgromie-nie sił kon'spi-racyjnych pol
skich po r. 1905 stało się punk'tem wyjścia
utworze-nia wielkiego koncernu partyj za

chowawczych, któremu przewodziła dmow-

szezyzna i któremu przyświecała myśl ugo
dy z caratem, by za cenę u'l'tralojalizmu u-

zyskać mo-że pewne koncesje autonom-iczne

w ramac'h imperjum carów.

W b. zaborze pruskim oczywi-ście o ta
kim lojaliźmie w stosunku do Berlina m-o-wy

być nie m-ogło; tu w lata-c'h szalejącego uci
s-ku ,hakaty" i prądów germanizacyjnyeh
pojęcie ugody było nieznane; ale s-połec-zeń
stwo- pols(kie opan-cerzyć się chciało przed
na-Dorem wynaradawiającym nie walką

latac-h ubiegłych, lec-z w skromnie-jszym za
kresie. Ze strony Związku Strzeleckiego tyl
ko po jednej drużynie z każdego okręgu, czy

podokręgu weźmie ud-zial w marszu, dając łą
czną cyfrę 17 drużyn. Pozatem biorą udzi-ał

drużyny woj-s(kowe KOP, Straży Grani-czn -ej i

innych organizacyj wediłu-g zar-zą-dzeń o-dnoś
nyc-h władz. Biorą także udział te zespoły,
które w ro(ku ubie-głym zdobyły mis-trzostwo

i w tym roku obowiązane są izdobytyoh tytu
łów bronić.

wojewodowie, komitety lokalne i instytucje spo
łeczne. Kwestjonarjusz ankiety rozesłany będzie
w dniach, najbliższych, zaś prace nad samym

programem rozpoczną się późną jesłenią.

zbrojną, a sil'ną organ'iz-acją gospodarczą,
głębokim za-sięgie-m spółdzielc-z -ości, u prze
mysłow-ienia, dobro(bytu szerokic'h mas, da
jącego rzekomą rękojmię przetrwania.

W b. z-a-borze austrjackim nastąpiło star
c-iedwóc-h orjentacyj: ugodowej i niepodleg
łościowej i tylko tu było miejsce na two
rzenie sił wyzwoleńczych — wbrew wię'k
s-zości społeczeństwa.

Dlaczego ta większość opierała się lub

też z-ach-owywała się biernie wobee ,,po-

kus" pierws-zych emis-arjuszy idei niepo-dleg
łości? Da-wna ,,Gal'icja'* ci'eszyła się bez
sprzecznie największemu z pomiędzy wszy
st(kich zaborów swobodami, jeśli chodzi o

ducha nar-odowego, o własne s-zkol'nic-two,

swobodę słowa, poglądów, propagandy swo
i-st-ości. Miała polski ,,rząd k-rajowy", pol
skie władze szkol-ne, s-kar-bowe itd., pol's'ka
reprezentacja parlamen-ta-rna w 'W iedniu od

gryw ała wiellką rolę. To też nie d-zi(wnego,
że zawarty przed 50 laty prz-ez przepotęż
nych podówc-zas krakowlsklieh kon-se -rwaty-

tystó-w , pop-ularnie ,,Stańczykami" zwa-nych,
u'kła-d z Habsburgami: ,,P-rzy To-b-ie, Panie,

st-oimy1', posiadał wciąż wielką siłę a-tra-k

cyj-ną.
Jednak t-u właśnie, na 'tym terenie M a

łopolski, idea niepodległości poczyna sobie

w dziesięciol'eciu, poprzed'zającem wo-j-nę,
zdo-bywać coraz silniejszy grunt. S -toją na

tem s't-anowisku opozycyj-n -e w stosunku d-o

l'ojalnego ,,Koła P-o -ls'kiego" partje: socjali
styczna i ludowa — a przedews(zystkiem:
młodzież, generacja dorastają-c'a po r. 1905,

do-rastająca pod wpływem lu-dzi, którzy z

Królestwa przenieśli do M ałopolski s-ztan
dar niepodległości.

Wiemy, ja(k Układały się zaczą-t-ki akcji.
Zn-amy gen-ezę Związku W ałki Czynnej, a

potem Strzel-ca i Drużyn.
Ale jeśli ch(odzi o polityczne podłoże tej

akcji, -t-o-mamy już w r. 1912powstanie Ko
mi(sji Tym-c -za-sowej Skonfederowanych
Stronnic-tw Niepodległościwych, która bez

zastrzeżeń popiera wysiłek Piłsud(s'kiego
celu stworzenia ośrod(ka siły Zbrojnej, go
towej do czynu z ch(wi(ląwybuchu wojny.

Akcja ta spotyka si-ę ze st-an -owczym o-

poram ze strony endecji. Roman. Dmowski

przenió(sł w dziesięcioleciu przed wojną
część sztabu swych działaczy i pisarzy dc

Galicji i ci prowadzą namięt'ną kontrakcję
przeciw każdemu, k(to zmącić ohee spokoj
ne bagno ,,-trójlojaliizmu" i ugodowości. Znaj
duje oczywiśeie to poparcie u wszystkich
c. k .lojalistów, zapatrzonych w Wiedeń, no

i u całej falangi sfilMrziałych sirach-opu-
dów, d-rżącyeh na myśl o karabin-ie i sza(bli.

Cały ten obóz zwalcza namiętnie samą na
wet myśl czynnego wystąpienia Pol-aków

przeciw Rosji albo zachowuje sdę biernie

wo'bec rozgrywających slię wypad(ków.
Ale mimo to idea nie-podległości toruje

s'obie zwycięs'ko drogę do dusz młodzieży.

Znamy przebie-g wypadków pierwszych.
Mo-bil'izacja Strzelca, połączenie z Drużyna
mi, pi-erwszy patrol ułań(ski i ma-rsz Pierw

s-zej Kadrowej poprzez granice zaborcze w

d-n-iu 6 sierpnia 1914 r.

Nazaju-trz wydaje Jóize-f Piłsudski ode

zwę do społeczeństwa:
,,W ybiła godzina rozstrzygająca! Pol'ska

przestała być niewolnicą i sama chce stano
wić o swym losie, sama chce budować swą

przyszłość, rzucając na sizailę wypadkó-w
własną siłę orężną.

,,K adry armji (polskiej Wkroczyły na z-ie
m-ię Królestwa Polskieg-o, zajmując ją na

tizec-z j-ej właściwego, istotnego, jedynego

gospodarza: ,,Ludu Polskiego....
Wbrew większ-ości społeczeństwa, sa

motny, rozpoczynał Piłsudski bój o wolną

Pol(skę,

Przed 20 laty

Pięciolatka Funduszu Pracy
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Z i tFdzieó - ,,Święto W arszawy"
Informaeje niezbędno dla każdego uczestnika

Wobec tego, że ,,Święto Warszawy", w spa
niała rewja kultury i sztuki polskiej rozpocznie
się już za tydzień, przeto podajemy do wia
domości szerokich kól zaint'eresowanych sze

reg niezbędnych informacyj dotyczących- festi
walu stołecznego.

W pierwszym rzędzie przypominamy, że

P6 proc. zniżka kolej-owa ma charakter indy
widualny, t. zn ., że przysługuje każdej poje-

dyńczej osobie, udającej się w czasie od 4 do

18 sierpnia br. do W arszawy a zaopatrz-onej w

karnet festivalowy. Zniżka jest ważna z każ
dej dówfiłnej stacji kolejowej do Warszawy i

z Warszawy do każdej dowolnej stacji.

Karnety festiva!owe są imiennie 1 zaw-ierają
sto kilkadziesiąt kuponów gwarantujących po
siadaczom karnetu s-zereg przywilejów. W kar
net taki z-aopatrzyć się będzie można już w

najbliższym czasie we wszystkich agencjach
.,Orbisu", w kioskach ,,Ruchu" na dworcach

kolejow'ych, w oddziałach centralnych insty-
tucyj gospodarczych, a nadto dla czło-nków L.

O. P . P . we wszystkich oddziałach i kołach tej
organizacji.

Po przyjeżdz'-c do Warszawy znajdującą
,,się w karnecie kartę uczestnictwa n-a-leży o-

stemplować w eksp ozyturzo biura festivalu na

wystawie ,,Polska i Polacy w Swiecie". W

Uruchomienie komunikacji
lotniczej Kraków-Lwów

Polskie Linje Lotnicze ,,Lot" uruchomiły z

dniem 25 bm. komunikację lotniczą na linji
Kraków -r Lwów, która utrzymywana będzie
do czasu usunięcia wszelkich trudnień w ko

munikacji kolejowej, między temi miasta-mi,
w związku z powodzią.

Samoloty odlatują z Krakowa o godz. 17,30,

przylot do Lwow-a o 19,30. Ze Lwowa odlatu

ją samoloty o godz. 6,30, przylot do Krakowa

o 830. Cena przelotu wynosi zł 40.

Grób, o którym mówi cala Anglia
Szceegól-niej anglosasi odonaczają się dz-1-

wacanetai pomysłami Niejaka Eloise Bankes

iesecae za ży-cia k-azała so-bie zbudować maueo-

leiua na cmentarzu Croydon, zaopatrzo-ny w

wentylację, aby tam przypa-dkiem nie zabrakło

oo jej śmierci powietrza, Poczem ustawiła tam

rodzaj łoża z poduszką i szafkę z książkami, z

których dziesięć stanowią powieści sensacyjne
jedna zaś modlitewnik, oraz stolik z biszkop
tami, marmoladą i butelką alkoholu. Zainstalo
wała również telefon, który jest połączony z

dozorcą cmentarnym i e rodziną własną. Aby
się przyzwyczaić za życia do okoliczności to-

warzyszących śmierci, dziwaczka sypia tam raz

na tydzień.

W kilku wiersiacit
W Be-rlinie ukonstytuo-wał się Centralny Ko

mi-tet Organizacyjny d-la mającego powstać Mu
zeum Kościus-zki w Solurze. Muzeum mieścić

się będz-ie w dom-u, w którym zmarł Kościuszko.

W skład komitetu weszli poseł polski w Berńie

Modzelewski, poseł St. Zjedn, Wilson oraz pre
zes rządu solurskiego Obrecht.

Wt.zw ,,Ca-nis:ushea-m'* o-d-było się w SA A R
BRUEOKEN tajne zebranie, które uc-hwaliłj za
łożeni-e nowej partji centrowej zwróconej o-

strzem przeciw Rzeszy, ja-ko odwet za rzekpmy
.,Kulturkam,pf" w Rzeszy. Chodzi tu prawd ipn-

.dobnie o wznowie-nie starego niemieckiego .,c en
trum".

W sobotę o-djeżdża z LILLE pociąg specjalny
wiozący do Wars-zawy na światowy Zjaz-d Pola
ków z Zagra-nicy około 600 wychodźców wraz

ze sportowcami. Wycieczka wróci do Lili-e z

, końce,m sie-rpnia.
W c-zasie zabawy l-udo-wej i po-pisów gi-mna

stycznych zorganizowanych \y FIVES, po-d Lille

przez związki robotnicze, załamała się trybuna
ł' widzów, przygniataiąc maszerujące obok dz-eci

szkolne, przyczem 11 dzieci w wieku 7 — 10 lat
odrroslo Groźne poranienia,

Z RZYMU do-noszą, że wydalony parę dni te

mu z partji faszy-s -towskiej poseł Ar.piałi został

aresztowan-y .

Regent WĘGIERSKI mianował obywatela
oolskiego Wt. de Verbno La-szczyńskiego węgie-r
skim ko-nsulem honorowym w Poznaniu.

WSIYSTKIE
URZĘDY i AGENCJE POCZTOWE

stoli-cy wszelkich informacyj zasięgnąć bę-dzie
można w kios-ku fes?tiva-Iu na dworcu Głów
nym, oraz w biurach festiva!u (lokal Zw.

Prop. Tur. — Wierzbowa 8).
W sprawie kwater należy się s-k-omuniko

wać zawczasu ze Związkiem Propag-andy Tu
rys-tycznej, w którego zarządzie znajdują się
te sprawy Zw. Prop- Turyst. przydzielać bę-
lać będzie kw atery w miarę kolejności zgło
szeń.

Kongresy i zjazdy międzynarodowe
w sierpniu 1934 micu 1

Na miesiąc sierpień zapowiedziane są m, in.

następujące kongresy i zja-zdy międzynarodo
we:

W dniu 2 sierpnia w Londynie międzynarodo
wy kongres federacji prohibiejonistów; w'

dhia-ch od 3 do 6 sierpnia w Ams-terdamie mię
dzynarodowy kongres stenografów; od 4 do 5

w Le-odjuim III zjazd międzynarodowy młodzie
ży socjalistycznej; od 4 do 11 w Stockholmie

XXVI kongres powszechny esperanEystów; od

SCdncentracIa wnfslc włoskich
na granicy wfosko-ausftriackle|

Po zaprzeczeniach pogłosek o koncentracji
wojsk włoskic-h w dniu 26 b-m, na granicy au
striackiej w godzinach po-południowych został

wydany komunikat agencji Stefanl, potwierdza
jący poniekąd pogłoski, które krążyły w Rzy
mie i ukazały się w prasie zagranicznej. Komu
nikat ten brzmi, iak następuje:

,,Na wiadom-ość o zamordowaniu kancelerza

Dolifussa, to znaczy począwszy od godziny 16

25 bm, i wobec ewentualności możliwych kom
plikacji zarządzono przegrupowanie sił zbroj
nych lądowych i powietrznych, które skiero
wano ku granicy Breneru i Karyntji, Sity te są

wystarczające, by odpowiedzieć na wszelką e-

wentuałność. Zważywszy jednak, iż sytuacja w

Austrji powraca do stosunków normalnych, mo
żna przypuszczać, iż te zarz-ą-dzeni-a podykto
wane przez ostrożność, będą wystarczające".

Afera Skody areną dla porachunków
partyjnych

Prowadzący śledztwo komisarz fałszuje zeznania świadków
Dochodze-nia rum uńskiej komisji parlamenta-r

nej w sp-rawie Skody przynosi cor-az to nowe

sensacje, zataczając coraz szerszo kręgi i wplą
tując coraz więcej osobistości ze świata poll-

-tycznego.

Sprawa ta staje się fo-rum dla załatwiania po
rachunków między stronnictw ami politycz-nęrni i

międ(zy poszczególnymi działac-zami, podniecając
żywo opinję publicz-ną.

Obecnie punkt ciężko-ści zeznań obraca się
ko-lo stronnictwa narodo-wo-chłop-skiego. O stat
nio z zeznań dwóch proto-kolantów proces-u wy
nika, że prowadzący śledztwo komisarz pik. Pom

poniti, rozkazał im świadomie sfałszować zezna
nia Seleckiego, w kieru-nku obciążającym pp.

Maniu i Bo-ię, obu wybitny-ch członków stronnic
twa na-rodowo-chłopskiego.

Kierownikwyprawy ,,C zeM in a" prof.Schmidt
na ciele delegacji ZSRR, na Międzynarodowym kongresie Geograficznym w Warszawie

Komitet wykonawczy Międzynarodowego
Kongresu Geograficznego, który odbędzie się
niebawem w Warsza-wie, komunikuje, że w

kon-gresie weźmie m. in. także udział ofi-cjalna
delegacja Związku Sowieckiego. N a czele de

legacj-i będzie stał prof. O . J. S -chmidt, kierow
nik wyprawy ,,Czeluskina", boh-a-ter Związku

Sowieckiego. Obok niego w skład delegacji

sowieckiej wchodzić będą uczeni profesorowie:
Szokałski, Barański i M-otylew.

Pro-f. Schmidt na specjalnem posiedzen-iu
kongresu wygłosi odczyt o swoich najnowszych
badaniach w krajach polarnych. Odczyt ten,

budzący zrozumiałe, wielkie zainteres-owie, bę
dzie ilustrowany przezroczami z wyprawy ,,Cze
lus-kiaa" i pobytu Czeluskin owców na krze.

Chłop szwedzki - znakomity archeolog
odznaczony został orderem Wazów

Włościanin ze Skanii, Olaf Christoffersson,
odznaczony został orderem Wazów za zasługi,
jakie położył przy gromadzeniu zabytków arche
ologicznych w swej prowincji. Zbiory jego są

wysoko cenione przez archeologów.
Wysokie odznaczenie, jakie uzyskał Chris

toffersson, jest nagrodę zarówno za jego znajo
mość historji i kultury starej prowincji, którą
zamieszkiwali jego przodkowie od. n ajdawniej

szych czasów, jak i za liezne dary, ofiarowywa
ne przez niego muzem historyczn-emu w Stock
holmie i w. Lund. .

Chris'toffersson ofi-arował ostatnio całą. swą

kolekeję archeologiczną miastu Trelleborg- Po
między zbiorami temi znajduje się siekiera, po
chodząca zdaniem ekspertów z przed 16.000 lat,
skóra przedhistorycznego niedźwiedzia i para

rogów reniferów z epoki polodowcowej.

Hsiis^r m ałłeriski pod w^glęfiein
fizycznym* psychicznym i etycznym

ma na celu profekt usiewy eugenicznef
Polskie Towarzystwo Eugeniczne wyja-śnia:
Główną częścią p-rojektu ustawy, która u-

zgodniona została w Jo-nie Towarzystwa, jest
poradnictw o p-rzedślubne i małżeńs-kie. Celem

tego poradnictw a jest ogranicze-nie przeka-zy
wania choroby rodziców na potomstwo. Projekt
przewid-uje m, in. przym-us p-rzed-stawiania świa
dectwa zd-rowia przy zawarciu związku mał
żeńskiego; wymóg te-n nie cna na ce-lu stawia
nia przeszkód nowożeńcom, lecz uświadomie
nie ich w kwestji przekazywania cech ujem

nych dzieci-om .

W pew-nych wy-pad-kach wyjątkowych (choro

by u-mys-łowe, padaczka, kretynizm it-d.) pro
jekt ustawy przewiduje sterylizację, która nie

uniemożliwia pożycia małżeńskiego, lecz zapo
biega jedynie rozmnażaniu się o-sob-ni-ków cięż
ko oba-rczonych diziedz-ioznie. Pol-s-kie Tow a
rzy-s-tw-o Eugeniczne we wszystkic-h swych po
czy-na-nia-ch p-o-piera dobór małżeński pod wzg'ę
dem fizycznym, p-sychicznym i etycznym.

Epidemia przestępstw w Finlandii
Co tfaiegl jjjeslne* m orderstwo

Na kongresie kryminologów skandynawskich-
reprezentujących Dan-ję, Sewecję Norwegję i

Finlandję ujawniono ci-ekawe dane, odnoszące
się do Finlandji. W kraju, liczącym 3.700.000

mieszkańców, popełnione zostaje corocznie 300

morderstw, a więc z wyłączeniem niedziel jed
na zbrodnia przypada na każdy dzień po-wsze

dni,
W r. it-b. popełniono w Finlandii 9.000 cięż

kic'h przestępstw, wówczas gdy w bardziej za
ludnione-j Szwecji tylfcć 2.000 w tym sa-mym

czasie. Zmniejszeniu ulega liczba przestępstw

politycznych, wzrasta natomiast stale liczb-a

kradzieży z'włamaniem. Znak czasu i kryzysu.

NA MIESIĄC SIERPIEŃ, LUB
SIERPIEŃ i WRZESIEŃ BR.

Abonam ent miesięczny wynosi
zl 2.89

Przysięga wiecznego milczenia
ISinsSus z zaszyłemi ustami

Byly wydawca, dziennika ,Young India" w

Bombaju Bhansoli, gorący zwolennik progra
mu Ghandiego, złożył niedawno przysię-gę
wiecznego milczenia. Wstąpił on do sekty re
ligijnej, która wzorem mnichów trapistów na

kazuje swoim członkom obserwowanie zupeł-
inego milczenia. Nie wolno i-m mówić 'między

sobą ani z otoczeniem. Aby dotrzymać tern

łacniej i pe'wniej przysięgi, Bhansoli udał się j
do lekarza i na kategoryczne jego żądanie za
szył mu lekarz usta, w takijednak sposób, iż

fanatyczny Hindus będzie mógł przełknąć coś

niecoś z jedzenia, ale ratę będzie mógł wymó
'wić mń skra*.

6 do 9 w Lille k-ongres międzynarodowego sto
warzyszenia ko-biet-lekarzy; w dniu 9 sierpnia
w Genewie posiedzenie komitetu stałego wa-l-ki

e hand'lem opju-m (Liga Narodów); od 9 do 11

w Pradze kongres międzynarodowe-j federacji
stowarzyszeń nauczycielski-ch; od 15 do 20 w

Wenecji i kon-gres międzynarodowy filmowców

i reżyserów filmowych; od 20 d-o 23 w Rizymie
międzynarodo-wy zjazd entomologów, od 23 do

31 w 'Warszawie międzynarodowy kongres ge
ografów; od 24 do 26 w Londynie międzynaro
dowy kongres federacji robotników m etalo
wców; w dniu 26 sierpnia w Bad Eilsen III kon

ferencja międzynarodowa ek'onomistów rolni
czych; w dniu 28 sierpnia w Kopenhadze po
siedzenie stałeg-o komitetu standaryzacji pro
duktów biologicznych (Liga Narodów); od 28

do 29 w La Haye XXXII sesja międzynarodo
wego związku przedsiębiorstw komunikac-ji; od

30 do 31 w Londynie IV kongres międzynaro
dowy kooperatysfów; od 30 do 31 w Amster
damie VI kongres międzynarodowej unji robot
ników prze-mysłu prze-mysłu spożywczego; w

dniu 31 sierpnia w Tallinie V ekonomiczna kon

ferencja bałtycka,

POKOJE
czyste, wygodne i ciche z wodą bież.

i telefonami

w W arszawie.

ulica Chmielna Nr. 31

obok Dworca Centralnego
poleca tanio

Zarząd
Hotelu Royal.

4332

Nowa sowiecka wyprawa polarna
Łamacz lodów ,,Sadko,( , który przed 18 lat

zatonął i został wydobyty dopiero na jesieni r.

ub., wyrusza niebawem na wyprawę arktyczną.
Wyprawa pod kierownictwem zastępcy szefa

Administracji Północnych Dróg Morskich, Joffe-

go będzie miała n a celu zbadanie warunków

hydrologicznych i stanu lodów w ei-eśninie Szo-

kalskiego, pozatem prowadzić będzie badania

hydrologiczne przez eały czas podTÓży.

Nailepszem pożywieniem shleb
rasowy i sitkowy

Akademja M edycyny w Paryżu wydała
przychylną opinję o pracy na-ukowej jednego z

lekarzy francuskich, w której a-u-tor dowodzi, że

wyłączne używanie C-hle-ba białego, jak to ma

miejsce we Francji, wpływa ujemnie na proces

trawienia i na rozwój organizmu.
Au-to-r z -aleca chleb razowy, ew. żytni t, zw.

sitkowy, jako jedyny pełnowartościowy pro
dukt o-dżywczy i twierdzi, iż skutki takie-j zmia

ny w odżywianiu, zwłaszcza u młodzieży, dały
by się odcz-uć i zaobserwować realnie.

Wariat czy choleryk?
rostrzygną psythiatrsy

Skazany przez sąd paryski na 3 m-iesiące

więzienia za kradzież dokumentów e kąacelar(!
adwo-kac-kiej dep, Besson podczas aresztowania

w mieszkaniu w-padł w gwałtowny gniew i za

groził policji pobiciem.

Wywiązała się walka, w wyniku której po
licjantom udało się założyć kajdanki deputow a
nemu. W czasie wal-ki roz(bito jednak szyby w

mieszkaniu, zniszczono meble i wybito jed-ne
mu z policjantów 4 zęby.

Przy wyprowadzaniu z pałacu sprawiedliwo

ści'dep. Besson usiłował przemawiać do tłu
mów, Władze sądowe zamierzają poddać Bes-

sona badaniom psychiatrów, gdyż zachodzi oba
wa że n-ie jest on w pełni władz umysłowych.

Podróż poślubna 48,672 par
matżefiskich do Rzymu

Jak wiadomo, w e Włoszech rozwija się usilna

propaganda, zakładania ogniska domowego. K aż
da nowozaślubiona para ma możność udania się-
do Rzymu na warunkach bardzo dogodnych. 'W

maju skorzystało z tego przywileju około ty
siąca par. Od początku zaś nadania tego przy
wileju, to znaczy od 29 lipca 1932 r. odbyło te
go rodzaju ułatwioną podróż 48.672 pary z róż
nych okolic Włoch.

Tysiącu powodzian ó w stóil -

pam iętaj o nich! ~
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Złoto polskiego Bałtyku
Reportaż z fabryki wyrobów bursztynowych w Gdyni

Ptizyroda poskąpiła Polsce kamieni szła -

dhetnych, takich, jak szafiry, granaty, topa-

ry, opale, chalcedony, a.gaty, jaspisy, itd.,
'W ja'kie suto wyposażyła ziemie Czechosło
wackie. Ale Polska ma za to nie tyle cen
ny, co do życia niezbędny związek mineral
ny... sól kuc-he-nną i przepiękne sa-liny wie-

iltoklie, k'tórych brak Cz-echom, no i bursztyn
który dila swej lśniią-cej, złocistej barwy ,,Zło
tem Bałtyku1' bywa nazywany.

S'ką-d się wziął bursztyn w morzu? Na

to pytanie odpowiada nam paleontologia
azyli nauka o sikamiieniiałośeiiac-h, o szcząt
kach organizmów, które żyły w epokach
igeoiiogicznyeih dawno minionych. Tam, gdzie
dizftś ro-zciąga się morze Bałtyckie przed,
miljon-aimi lat w epoc-e trzec-iorzę-dnej kli
mat był tropikalny i rosły tu palmy, drze
wa kameljowe, dęby, cyp-rysy, a tak-że so
sny bursztynowe (Pinus succinifera) ,,krwa
wią-ce" ob-ficie żyw-icą z ran, zadanych
przez burze piorunowe. Sączyła si-ę ta lep
ka ciecz złocista kropla po kropli, a gdy na
trafiała na owady, pi-órka ptasie, fra-gmen
ty roślinne itp., to je oblepiała ze wszyst
kich stron, a gdy stwardniała, to ta'ki świa
dek minionydh epok geologi-cznych zos-ta
wał zakonserwowany w stanie pi-er-wotnym

na wie-ki. Klejnoc-ik bursztynowy z mu-c-hą,
ćmą, mrówką czy innym owadem, to naj
cenniejsze dziś artykuły w tym prze-myś-le.

W epoce trzeciorzę-dowej łasy te pogrą
żyły si-ę w m-orzu, d-rzewa zetłały pod ci
śnieniem pia-siku, wody i kamieni, ale żywi
ca skamieniała przetrwała ws-zystkie kata
klizmy dziejowe, a morz-e, które wciąż pr-a
cuje, wyrzuca ją na powierzch'n-ię. Wedłu-g
o-b -serwacyj długoletnich uczeni przypus-z
czają, ż-e w głębinach Bałtyku znajdują się
owe wielkie pola zatopionych lasów bur
sztynowych: j-edno koło Gdańska i zaito-ki

fryzyj-s'kiej, drugie ciągnie się na północ od

'Kłajpedy i z'at'oki Kuroń-slkiej. Fale mors-kie,
'gwałtownie bijące o brzegi lądu, pr-zeklina
ją rybacy, g-dyż z-ry-waj-ą im siec-i, je-żeli nie

zdążą ich w porę usunąć, B'ło-gosławią je
n-atomiast po-ł-awia-cze bursztynu, ponieważ
właśnie takie fale n-i-osą n-a swych g-rzywach
cenny towar a wraz z nim i zarobki.

Gdy walka żywiołów mię-d-zy m-o-rzem i

lą-dem w porze jesiennych wichrów przy
'bierz-e na silie, i fale z wściekłością biją w

wybrzeże, wtedy glin-iaste urwiska nie wy
trzymuj-ą napo-ru, twor-zą się odkryw(ki, głę
(bo-ko w ziemi nakryte bryły bursztynu zo
stają porwa-n-e i zmiec-i-one w m-orz-e. Gdy

minie m-o-menit n-ajwyższego nas-ilenia burzy,
poławiacze bu-rsztynów z latarniami i czer
pa-kami na długich żerd-ziach, zaopatrzeni w

bu'ty gumowe i odzież nieprzemakalną idą
w miorze na spotk-anie nad-ciągających fal,
t-am właśnie, g-dzie z doświadcze-n -ia wiedzą,
iż połów może być najobfitszy. Taki suro
wy bursztyn bywa zawsze zanieczyszczony
'ziemią, wo-dorostami, drzewem zwęg'l'onem
itp.

Bursztyn-odajne tereny ciągną się przez

cały polski Bałty-k, ale głęboiko po-d dnem

mors-kiem tak, ż-e dług-o u -t-rzymywało s-ię
mniem-anie, iż na-s-ze wybrzeże nie ma wc-a
le b-ursz'tynu. Ale przy zakładaniu b-asenów

p-ortowych w Gdynii natrafiono na głę-boko
ści 8— 12 m. w dnie morskiem na sin-ą zie
mię, bog-atą w bur-sztyn. Skarb państwa za
in-tereso-wał się tem odkryciem i cały zbiór

i slkup s-u-row(go bursztynu z polskiego Bał
tyku od-d-ał w jedin-e ręce, pr-zyz-n-ając praw-o
w yłączn-e ekispiłoa-tacji firm ie pol-s-kiej P a 
weł Trześnia-k w Gdyni. Bl-iższe szczegóły
o wydobywaniu bursztynu, sortowaniu i

szlifowan-i-u klejn-otów i cace-k z teg-o krusz
cu, c-powiie radjosłuchaczom Dr. Marjan Stę-
p-ows-ki w reporta-żu dn. 2 sierpn-ia o godiz.
22-ej.

Diteckospocone?-VnusqpiePudrem 'BebeSiofmana

60 proc. muzyki podczas lata
W okresie letnim kierownictwo radjofonji

p-olskiej, tak, jak t-o ma zresztą miejsce na ca
łym twiecie, nastawiło program na nu-tę roz
rywkową. Najważniejszym posunięciem w tej
dziedzinie jest z-większenie znaczne procen-tu
audycyij muzycznych, które w preliminarzu na

okres letni ust-alo-ne postały na 60 proc. ogółu
atłdycyj.

Statystyka za pierwszy miesiąc okresu le-t
niego wykazuje pewną rozbieżność między pre
liminarzem, a życiem, która wyni'ka przede-
wszystkiem w dużej ilości re-portaży przepro
wadzonych z poza stud-ja. Wędrówki mikrofo
nów jednak nie obciążają pro-gramu, a raczej
o-ży-wia-ją go, stan-owią jeden z najhardzie-j atrak
cy-j-nych czynników w oikresie letni-m. To samo

zja-wisko zresztą daje się za-o-bserwow-ać rów
nież i w pracy radj-ofonij-i z-agranicą.

Rozmowy z zagranico na fali eteru
Polacy z zagranicy do swoich bliskich

Radiofonia szkolna
w Czechosłowacji

Radjio-fonja szkolna obe-jm-owała w Czecho
s ło w a cji d-otychcz-as jedynie szk-o-ły powszec-h
ne. Obe-cnie ministerstwo oświaty nosi się z za
mi-arem rozszerzenia tej działalności równ-ież i

na szk-oły średnie. Do pracy ma być zaprząg-

n-ięte tak radjo, jak i film dźwiękowy, przyczem
-o-ba te n-owoczesne środki współpracy ze szko
łą i rozszerzenia jej horyzontu mają być trak
towa-ne jako godziny obowiązkowe. Jak wiado
mo, lównież i w Polsce radjofonja oddaje du-że

usługi szkolnict-wu organizując audycje specjal
nego typu dla szkół.

Japoński dumping radiowy
Prze-mysł japoński ko-nk-uruje we wszystkich

niemal — że dziedzinach z przemysłem euro
pe-jskim zalewając już dzisiaj rynki całeg-o świa
ta, tak towarami, których ceny są nieraz kil
kakrotnie niższe niż ceny tych samych towarów

wytwarzanych przez przemysły innyc-h państw.
Jak ostatnio donoszą, fabryki ra-cljos-przętu ja
pońskiego rzuciły na ryne-k nowozeland-zki no
w y typ wspaniałych pięciolampowych odbiorni
ków, które odpowiadają wszelkim wym-ogom

stawianym przez tamtejsze ministerstwo prze
mysłu i handlu. Cena tych od-biorników jest nie
zw ykle niska, bo wynosi zaled-wie około 70 zł.

Zagadnienie po-pularneg-o i taniego radjo-
sprzętu, od d'łuższego czasu już :est dys-kuto
wane w Polsce, a w ostatnich miesiącach p-olski
przemysł radiotechniczny zajął się intensywnie
tą sprawą, chcąc jeszcze w jesieni rb, rzucić na

ry n ek krajo wy typ nowe-go od'bi-ornika ,,ludo-we
go" które-g-o jak-o-ść i cena pozwoliłaby na to

rozpowszechnienie go wśród najszerszych
warstw s-połeczeństwa.

W związ-ku ze Zjazdem Pola-ków z zagrani
cy, który rozpoczyna s-ię w pierwszych dniach

sierpnia ,,Polskie Radjo" tra-nsmitować będ-zie

szereg uroczy-stości z te-go Zjaz-du tak w W ar
sz-a-wie, jak i w innych mias-ta-ch Polski. Po-

za-tem jednak ,,Polskie Radjo" wprowadza bar
dzo cie-kawą in-owa-cję, o-d-dająo mi-krofon na

us-ługi P-olaków z zagranicy. Oto w dni-ach od

1 do 9 sie-rpnia o godz. 23.05 do 23.10, przema
wiać będą pr-zed mikrofonem roz-głośni war
sz-aws-kiej Polacy z zagranicy do swoich bli
skich, przebywających w ośrod'kach emigr-a-cji

pol-s-kiej w różny ch kraja-ch europej-skich. C o
d-ziennie w ciągu 5-ciu min-ut przemówią cztery

o-soby, dzieląc się wrażeniami z Ojczyzny ze

swoimi i najbliższymi, którym nie danem bylo
uczestni-czyć -w Zjeździć. Pozatem w dniach

od 9 do 13 sierpnia ta-kie s-a-me audycje nada
ne zo-staną z rozgło-śni lwowskiej, katowickiej,
krako-ws-kiej i poznańskiej.

Rzecz jasna, że audycje te n-ie mają zna
czenia dla emi-gr-acji polskiej w Am eryce, g-dyż
nie będą one transmitowane na drugą półkulę.
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IV-TA AUDYCJA REGIONALNA

Z POZNANIA.

Jest rzeczą niewątp-liwą, że w trzeciej au
dycj-i regjonalnej z Poznania utrafi-o-n-o we wła
ściwy styl, — tego, zd-obywają-cego sobie coraz

wię-ks-ze u-znanie w całej Pols-ce, punktu pro
gramu radjowego, to też czwarta a-udycja, któ
rą usłyszymy d-nia 4 sierpnia kontu,nuuje li-nję
ta k szczęśliw-ie rozpocz-ętą. W częśc-i I-szej
audycji (poważnej) usłyszymy słuchowisko pt.
,,N amiestnłk-artysta" — p-ióra I adeusza Mar-

kowislk-iego. S -łuchowisko to jest faktomonta-

żem z życia ks. Anto-niego Radziwiłła, na-miest-

niska Wielkiego Księstwa Poznańskie-go w ła
tach 1815-1830 . Książę namies-tn-ik odznaczał

się żywem zainteresowaniem do muzyki. Jest

on autorem pie-rwszej wogóle ilustracji do

,,Fausta" Goethego, ilustracji, która wzbudziła

podziw Chopi'na. W części muzycznej słucho
wiska usłyszymy fragmenty z dzielą Ks. Ra
dziwiłła w opracowan-iu p. Bożeny Czyżykow-
skiej. Całość reżyseruje p. Stanisła-w Roy.

W części 2-ej audycji (lekkiej) usłyszymy
dalszy ciąg ,,Poznańskiej Soboty Sta-ni-sława

Roy-a, przedstawiającej dalsze losy chwaliszew-

skiej rodziny K-osmalów, która budzi żywe za
in-teresow-an-ie wśród radjosłuchaczy.

,,ROZKAZ".

Dnia 6 sierpnia o godz. 18.15 radjosta-cja
krakowska na-daje słuchowi's-ko z czasów walk

legjonowych pió-ra A rtura Schroedera. Akcja

słuchowi-ska odbywa s-ię w rowie strzeleckim ,

w ziemiance kapitana Koreckie-go. Rozm-owy
legionistów co chwila przerywają hu-ki dział

dobiegające z linji frontowej, stwarzając rea
listyczny obraz okopów. Słuchowisko to na
pisane charakterystycznym s-tylem, umiejętnie
wyd-o-bywa hu-mor i sw adę, któ-ra n ie o-puszcza
na w e t w obli-czu gr-ozy - żołn-ierza polskie-go.
Boh ate rskie z-akońc-zen-ie legion-owej opowieści
żywo ilustrują przeżycia legj-onowe w czasach

walk o wolność.

Odczyty radiowe
Niełatw e ma zadan-ie fcu-ratortka więzienia.

Musi mieć wyostrzone spojrzenie, czujną du
szę, musi stale pamiętać o tem z jaki-m ma
teriałem ludz-kim m-a do czynie-n-ia, liczyć się

tem do jakic-h wybiegów i kłamistw zdolni są

ludzie w obronie swoich uprawnień i wolności,
w chęci uzyskania jakiegoś okruchu ulgi. Na

odpowiedzialnem swem sta-nowis-ku musi się
ustosunkować ,sprawie-dliwie czujnie i krytycz
nie. O tej pracy tak mało znanej ogółowi
opowie przed mikrofonem lwowskim w poga
dance dla kobiet p. Ko-nstancja Chojnacka, w

dniu 30 lipca o godz. 18,00.
W p-asie grodów rycerskich broniących

Rzeczpospolitą od wschodniej nawały nieprzy
jacielskiej, Z -amość - obok Lwowa - zaijął
najwybitniejs-ze miej-sce . Złote ka-rty dziejów
tego miasta z czasów pok-oju i w-ojny tak w

dawnej Rzeczpospolitej Szlachec-kiej i w dobie

niewoli, stały się własnością i ch-lubą oał-esgc
Narodu. Dzisi-aj — Zamość na starych zrę
bach swej chwały dźwiga się znowu, ja-k on
giś w znojny-m trudzie obywatelskiej pra-cy dla

Państwa. Prelekcja wtork-owa z dnia 31 lipca
o godz. 18.00 poświęc-ona będ'z-ie dziejom Za

mośoia i całej ziemi zamojsk-i-ej przez prof.
p. Michała Pieszko.

Dnia 1 sierpnie o godiz. 18.45 p. Stani-słarwa

Kuszelews'ka-Rayska za-bie-r-ze glos przed mi

krofonem warszaw-s-kim w s-wej ostatniej pog-a
dan-ce z cyklu ,,0 kulturze dnia powszedniego",
która tr-aktować będzie o domach w(spólnych,
ogrodach publiczny-ch, tramwajach itp-. gdzie
powinni-śmy wnosić a-tmosferę kultury swojem
zachowaniem się i postępowaniem.

Różne pory roku przynoszą ze sobą nietyl
ko różne radości i od-mia-ny, ale ta(kże, ni-este
ty różne ch-oroby. W ra z z n-adcho-dzącem la
tem, ki-e-dy wszystko nabiera uśmiec-hniętego i

beztroskieg-o wyglądu w złocistych promie
ńia-ch słońca, zj-awia-ją się jednakże i troski, z

pośród których wychowan-ie niemowląt zaj-mu
je jedno z pierws-zych miejsc. Zaburzenia je
litowe u małych dzieci w lecie stanowią po
ważne za-gadn-i-enie — na ten tem at po-mówi ze

słuch-a-c-zka-mi d nia 2 sierpni-a o godz. 18 d r. J e

rz y Wiśniews-ki .

Koncert Chopinowski
W sobotę o godz. 22 ,00 wys-tąpi w radjo w

ramach ,,Soboty Chopinowskiej'' wybitny pia'ni
sta Zbigniew Drz-ewiecki. W programie: Polonez

ęs-moM (Nr. 2), N okturn cis-m-oll (pośim.), Itn-

-pro,raptu ges-dur (Nr. 3) i cztery M azurki (Nr.
38, 33, 32 i 21).

Teatr dla dzieci
Wszystkie dzieci, zarówno starsze, jak i

młods(ze inte re sują s-ię wydarzeni-ami z dziedzi
ny lotn-ictwa, a najwięcej już chyba - ch-łop
cy. To też wia-d-omość o tem, że — dni-a 30

lip-ca o godz. 17 nadane będzie pnzez radjo-
stację warszawską o-powiadan-ie o locie Jurka

dookoła Pols-ki - u-cieszy ich napewno. A u
dycję tę napisała m arja Warda-sówna.

Dnia 31 lipca o godz. 13.05 Warszawa or
gani-z-uje drugą s-k-olei audycję z cy-klu ,,Jaś n-a

wis-i", s -kładającego się z kilku obraz-ków ilu
strują-cych przeżycia młodego przyrodnika Ja
si-a, któ-ry poznaje się z dziwam-i łą-ki, gór, rzek

itp. Tym razem znajdzie się nasz ,,bohater"
na polu wśró-d żniw-i-arzy. Cykl tych o-powia
dań opracował dla Radja Aleks-an-der Gą-
sows-ki.
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Dni-a 1 s-ier-pnia o godz. 17.00 odczytany bę
d-zie przed mikrofo-nem wileńskim obrazek

znanej autorki utworu dla mło-d(zieży, cioci Ha
li, pt. ,,N owi koledzy". Je-st to żywy opis
przeżyć małego Wojtus-ia, który po raz pier-
wis-zy znal-a'zł się w sz(kole w gro nie swo-ich ró
wieśników i odrazu zaskarbił sobie ich przy
ja-źń .

Czwa-rt(kowa audycj-a tran-sm itowa-na ze

Lwowa dla dzieci młods-zy-ch o godz. 13.05

opowie o ,,Zmyślonym Kwiczusiu". Opowia
d'anie to zra-djofon-izowan-e zos-t-ało podług
książ-ki Marji Weryho.

Bieżący tydzień audycja dl-a dzieci i mło
dzieży zamkn-ie w radjo sobotnia wesoła au
dycja o godz. 17.00.

Transmisfa z lodowca
W cyklu swoich let'nich węd-rówek makro*

fonowych, radjofonja austrjadka organizuje w

końcu lipca rb. transmisję z jedneg'o z lodow
ców, leżących w górach Tyrolu, Transmisje gór
skie są popularne wszę-dzie, a pamiętamy, iż

swego czasu radjofonja francuska prze-prowa
dziła reportaż z masywu Mont Blanc. Radj'o(fo
nja polska w dorobku swoim posiada szereg

transmisyj e okręgów górskich. Są to* głównie
reportaże związane z zawodami aarciarskietui.
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Zamiast godzin nadliczbowych
- dai pracą bezrobotnym

W ciągu ostatnich dwuch lat kilkakrot
nie wch'odziła pod. obrady Międzynarodo
wego Biura Pracy sprawa skrócenia czasu

pracy do 40 godzin tygodniowo Odrzucony
na terenie międzynarodowym, skrócony ty
dzień pracy, jest jednak realizowany już
w niektórych krajach — przedewszystkiem
w Stanach Zjednoczonych, ostatnio zaś w

Czechosłowacji — wskutek dobrowolnej u-

nłowy między przemysłem i związkami ro
botniczemu

Wieloletnie debaty nad tem zagadnie
niem, nieliczne przykłady wprowadzania go

w życie uczyniły z prostej, zdawałoby się,
metody walki z bezrobociem narzędzie za
sadniczych sporów, walki między światem

pracy a światem kapitału W ogniu dysku
sji, czy skrócić tydzień pracy do 40 czy 36

godzin, czy płace pozostawić na tym sa
mym poziomie, czy je zniżyć, zapomniano
zupełnie o znacznie prostszym sposobie,
skrócenia czasu praey — o skasowaniu go
dzin nadliczbowych.

Powszechnie stosowana dawniej ta for
ma przedłużania czasu pracy wydaje się
być dz(iś już nieaktualną. Ktoś, kto nie zna

dobrze stosunków pracy, nie może zrozu
mieć, jak mogą po-godzić się go-dziny nad
liczbowe z 3 ozy 4-dniowym tygodniem pra
cy, skąd powstają uad'liczbówki biurowe,
jeśli stal-e się mówi o przero-śc-ie admini
stracji i nadmiarze sił urzędniczych.

A jedn-ak w praktyce zjawiska te do
skonale dają się z sobą pogodzić. Dużo ta
niej kallkuilłuje się dla przedsiębiorcy dłuż
sza praca robotników w cią-gu mniejszej ilo
ści d-ni w tygodniu, jeszcze taniej -- ,,po-

zabiuirówki" zmniejszone-go persone-lu pra-

oowmiilków umysłowych. To zwłaszcza dru
gie zjawi-sko jest diziś bodaj-że bardziej je
szcze szeroko st-osowarue, niż w okresie do
brej komjunktóry. Zac-zyna się od urzę-dni
ków pań-stwowych i sam-orządowych. Urzę
dnika państwowego żadna us-tawa pod tym

względem, n-ie broni. Wed'ług pragm atyki
winien on być stale d-o dyspozycji swoich

władz przełożonych. Takąż samą z-asadę,
choć już n-awet bez analogic-znych podstaw,
wprowadzają powszechnie samorządy.

Urzędników samorządowych s-potyka
potem ,,moralna" nagroda, d-ziękuje się im

ża of-iarną pracę. Jeden z ostatnich nume
rów ,,Jutra Pracy" - organu pracowników
umysłowych przytacza sprawozdanie ma-gi
stratu mia-sta Brześcia za o-kres 1931-1934,
w które-m podkreśla się z całem uzn-aniem,
że ,,c-ały wydział finansowy często do pół
nocy bez-interes-ownie oddaje się pracy d-o
datkowej na rzecz do-bra publicznego".

Istotn-ie p-raca d la d ob ra publicz-neg-o je st

rzeczą bard-zo piękną, państwo wym-aga nie

raz mo-men -tów wielkiego, zdwojone-go wy
siłku. Nie m-o-żna tylko tak wzniosłych za
s-ad sto-sować na dzi-eń pows-zedni. Zresztą
i zasadę samą trzeba umieć ocenić wszech
stronnie. Jaki będzie stan zdrowia pr-aco
wnika, za-trudnionego całemi długiemi o-kre
sami do pół-nocy, co warta będzie jego pra
ca w tych późniejszych go-dzinac-h lub na

dizień następny, jaka wre-szc-ie będzie w ar
t-ość jogo-, ja-ko czło-n-ka społeczeństwa, po
zbawionego w-szel-k-iej możności rozwoju o-

.sob-is-tego. pracy twórczej. A co ma s-ię
stać ze 170-tysięezną rze-szą bezro-botnych
p-racown -ików umysłowych, jeśli od pracu
ją-cych wyma-gać się będzie przedłużon-ego
djnir. pracy.

das-adą znacznie zdrowszą byłby racjo
nalny po-dział pracy: zamiast prze-pracowa
nym i bezrobotnych — normalny stan za-

hu-dmien-ia. Bo gdyby tak dokład-niie poli
czyć wszystkie nadl-iezbówiki z pewnością
wielu dziś bezrobotnych pracowni-ków u-

myslowych z-n-alazło-by pracę, a klę-s-ka bez
robocia zm niejszyła-by się poważn-ie.

Za przykładem bo-wiem urzędów pań
stwowych i sam-orządo-wych idą in-styt-ucje
t przeds-iębiorstwa prywatne.

Ilużby pracowników umysłowych zmie
ściło s-ię w sklepach w charakterze ekspe
dientów, gdyby czas pracy ich z 11-godzin-
nego skrócić do 8 godziin, i-Iiu zmieściło-by się
w ba-nkach, ins-tytucjac-h ubezpieczeniowych
i wsz-el-kiego rod zaju biura-ch.

Zmiana is-tniejącego stanu rzeczy n-iejest
możliwa bez radykal-nych zarządzeń z-góry.
Sam pracown-i-k nie m-oże się bro-nić. W O'

bawie przeć .,ciaż grożącą mu redukcją,
godzi się on na wszelkie żądania pr-ac-o-da
wcy, pracuje, ile mu każą, s-ka-rży się do in
s-pe'ktora pracy — dopiero po stra-cie po
sady.

In-spektor pracy jes-t również w walce

'tej be-zsilny. In(spekto-rów pracy je-st za m a
ło i uie mogą oni o-bjąćswoją normalną pra
c ą wizyta-cyj(ną lic(znych inistytucyj i biur,

zatrudniających pracowników umysłowych.
Zresztą w tira-kcie wizytacji bardlzo trudno

jest ustalić przekroczenie cza-su pracy. Bo

jeśli nawet zastanie s-ię prac-own -ików, za-

Zale-dwie kilka dni dzieli na-s od rozpoczę
cia obrad II Zjazdu Pola-ków z Zagranicy, W

szeregu s-praw, iakie poruszane będą w czasie

tych obrad, do najważniejszych należą bez
sprzecznie zagadnienia gospodarcze, które na

plenum stanowić będą temat obszerny i głębo
ko potraktowany.

Omówiona zostanie i podjęta spra-wa roz
budowy struktury gospodar-czej poszczegól
nych środowisk Polooji Zagranicznej. Szeroko

potraktowana zostanie ro-la spółdzielczości,
która w życiu gospodarczem P-olonji Zagrani
cznej jest najodpowiedniejszą formą, 'Wiemy
doskonale ja-k doniosłą rolę odgrywa spółdziel
czość u nas, w kraju, w środowisku, któremu

nie zagrażają żadne obce wpływy, zarówno

kulturalne, jak i gospodarcze. Wyobraźmy te
raz sobie odległe skupisko- Polaków na obczy
źnie, gdzie istnieją wzorowo zorganizowane
spółdzielnie zarówno rolników, tak i konsu
men-tów, Życie gospodarcze teg-o ośrodka bę
dzie oparte wówczas na mocnych i trwałych
podstawach. Wraz z taką konsolidacją gospo
darczą ośrodk-ów polskich za-granicą, życie u-

myslowe i kulturalne zyska również na spoi
stości i tężyźnie,

Pczatem w czasie obrad nad sprawami go-

spodarczemi Polaków z Zagranicy omówiona

zostanie obszernie rola patrjo-tyzmu gospodar
czego, polegająca na ścisłem współdziałaniu
gospodarczem zarówno w łonie poszczególnych
środowisk polskich, jak i między Polon-ją Za
graniczną a M-aci-erzą, Doniosłą rolę w tej dzie-

'tr-udn/ionych w godzinach późniejszych, nie
po-do-bna stwier-dzić, c,zy ci właśnie, któ-rzy
pracują dłużej, nie rozpoczęli również dnia

pracy o killka g-o-dzinpóźniej.
Jedynie z-decydowana i jednolita polity

'ka pań-s -twowa mogłaby poł-o-żyć kires tym
nadużyciom. Nie czekając na rezul(taty mię
dzynar-odowej dyskusji nad skrócen-iem. ty
godnia pracy, należy skrócić czas pracy u

siebie, a ze sikasowawia nadlicz-bóweik uc-zy
n(ić łatwą, lec-z skuteczną me-todę waliki z

bez-robociem.

Tylko przykład trze-ba dać z-góry!

dżinie pracy odegra wychowanie i wykształce
nie fachowe młodzieży pols-kie-j na obczyźnie,
szkoląc ią do współpracy gospodarczej z kra-

tem macierzys-tym.
Na plenum o-brad wejd-zie również sprawa

organizacyj kupieckich, których zadaniem bę
dzie wymiana handlowa pomiędzy Pol-onją Za
granicz-ną a P olską.

Zadaniem na przyszłość będzie rozbudowa

dotychczas istniejących organizacyj oraz tw-o
rzenie nowych, opartych na rozmai-tych syste
mach, organizacyjnych. Mogą to być zarówno

korporacyjne związki kupieckie, iak i hurto
wnie branżowe itp.

Wresz-cie wśród najpoważnie-jszych z za
gadnień poruszona zostan-ie sprawa w spółpra
cy M acierzy z Polonją Zagraniczną w zakresie

osadnictwa i rolnictwa. Należy wśród rolników

p'olskic'h na ziemiach obcych propagować usil
nie hasła organizowania się, zrzeszenia w zwią
zki rolnicze i kółka. Po-ważną rolę odeg-ra w

te-j dzied zinie życia gos-podarczego Pol-aków-

rolmków zawodowa pomoc ro-lnicza z kra-ju, po
legająca zarówno na finansowem poparciu no-

wozckładujących się warsztatów ro-lny-ch j-ak
i na udzielaniu fachowych rad i wskazówek,
dotyczących organizowania n-owego gospodar
stwa rolnego- na ziemi obcej.

Jak widzimy, sprawy gos-podarcze na II Zje-
źdz-ie Polaków z Zagranicy potrak'to-wa-ne są

plancwo i obszernie z uwzględnieniem naj-bar
dziej pilnych spraw i potrzeb nasze-go wychodź-
twa.

Przy otyłości, artretyźmie i cukrzycy
naturalna wo-da gorzka Franciszka - Józefa
wzmacnia czynności żofadika i ki-sze(k or-az

ułatwia trawienie. Zalecana p-rzez le-karzy.

Wylosowane do umorzenia
Bony Funduszu Inwestycyfnego

W dniu 26 lipca 1934 r. wylosowane zostały
do umorzenia B'ony Funduszu Inwestycyjnego
ozn-aczone N r. 11448, 36035, 13605, 33222, 10846,
26754, 35964 we wszystkich dziesięciu serjach
wypuszczonych na podstawie ro-zporządzenia
ministra Skarbu z dnia 10 l-ist-opada 1933 r.

Wylosow-ane Bony wy-kupywane są przez

K-a-sy S-karb-owe p o zł 100 za b o n 25-złoto-wy.

Zwrot eta priy wywozie
standaryzowanego owsa

Jak wiadomo, w programie rządowej polity
ki zbożowej na nadchodzący okres przewidziane
było zrównanie owsa z pozostałem! zbożami

chlebowemi co do stawki zwrotu ceł przy wy
wozie zagranicę. Obecni-e ukazało się w Dzien
niku Ust. R . P . Nr. 66, pod poz. 587, rozporzą
dzenie ministrów gospodarczych z dnia 23 bm.,
na którego podstawie dotychczasowe rozporzą
dzenie z dnia 20 marca rb. zostało zmienione w

tym sensie, że przy wywozie zagranicę standary
zowanego owsa przyznaje- się zwrot ceł w wy
sokości 6 zł. od 100 kg, podobnie jak przy wy
wozi-e pszenicy, żyta i jęczmienia. Rozporządze
nie wchodzi w życie dnia 1 sierpnia Tb.

Wiadomości gospodarcze
Krafówe

STAN ZASIEWÓW.

Według Głównego Urzędu Statystycznego,
stan zasiewów w dniu 5 lipca rb. (dla porówna
nia stan w dniu 5 lipca 1933 r. zamieszczono w

nawiasach) przedstawiał, się następująco: psze
nica 3,3 :(3,7), pszeniea jara 3,3 (3,5), żyto ozi
me 3,1 (3,8), żyto ja re 2,9 (3,3), jęczmień ozimy
2,8 (3,5), jęczmień jary 3,3 (3,5), owies 3,1 (3,3),
ziemniaki 3,3 (3,3). Oprócz ziemniaków wszyst
kie pozostałe ziemiopłody przedstawiają się zna.

cznie gorzej niż w r. ub.

CENY NASION OLEISTYCH.

Pomiędzy producentami nasion oleistych a

przedstawicielami odnośnego przemysłu zawarto

porozumienie co do cen na krajowe nasiona olei
ste, głównie rzepak i rzepik. Geny te ustalono

mniej więcej na poziomie obecnie notow-anym na

giełdzie.
ILE WYKUPIONO ŚWIADECTW PRZEMY.

SŁOWYCH?

Na rok podatkowy 1934 r - wykupiono, na te
renie całej Polski w okresie od listopada 1933
r. do czerwca 1934 r. ogółem 583.858 świadectw

przemysłowych, w tem .185.194 na przedsiębior
stwa przemysłowe i 374.018 na przedsiębiorstwa
handlowe. Na Pomorzu wykupiono'w tym. sa
mym czasie 27.678 świadectw, przemysłowych, w

tej liczbie przedsiębiorstw przemysłowych było
10.615 i handlowych 16.004 . W województwie
poznańskiem analogiczne liczby wynoszą: ogó
łem 56.723, w tem świadectw przemysłowych
24.033 i handlowe 31.010 .

SPADEK HANDLU POLSKO-FRANCUSKIEGO .

Wedłu-g obliczeń francuskiej statystyki,
obroty handlowe polsko-francuskie' w pierwszem
półroczu r. b . zmniejszyły się w stosunku do

analogicznego okresu r. ub. Przywóz towarów

polskich do Francji spadł o 12,5 miljn. fr., zaś

eksport francuski do Pols-ki o 19 miljon. fr*

TEKST UKŁADU HANDLOWEGO

POLSKO PIŃSKIEGO.
Tekst protokółu polsko.fińskiego, podpisane

go w dniu 30 czerwca r- b., został ogłoszony ja
ko załącznik do ostatniego numeru wydawnictwa
Państwowego Instytut Eksportowego P- t . ,,In
formator Eksportowy".

Zagraniczne
UPRZYWILEJOWANIE W PORTUGALJI

BANDERY PORTUGALSKIEJ I ANGIEL
SKIEJ.

W Portugalji wprowadzona została podwyż
ka stawek celnych wobec towarów, importowa
nych do portów portugalskich na statkach tych
krajów, które nie uzyskały zrównania swej ban
dery z banderą angiels-ką. Termin ulgowy został

określony do dnia 1 sierpnia.
IZBA HANDLOWA BRAZYLIJSKO-POLSKA .

W końcu ub. miesiąca rozpoczęła swą dzia
łalność jako samodzielna instytucja Izba Han
dlowa Brązylijsko-Polska w Rio do Janeiro (ad
res: Edifieio ,Rex, sala 610), pracująca w ści
słym kontakcie z poselstwem R. P . i odpowied-
niemi czynnikami brazylijskimi oraz Izbą han
dlową Polsko-Brazylijską w Warszawie. Izba

rozporządza odpowiednim aparatem do szybkie
go inform owania zainteresowanych eo^ do możli
wości nawiązywania nowych kontaktów, jak^ i
dostarczania ścisłych danych tym, którzy juz
rozwinęli swą działalność handlową na terenie

Brazylji. Prezesem Izby jest konsul Henry Leo

nardos.

SZTUCZNA BENZYNA W ANGLJI.

Rząd brytyjski zamierza podobno wprowa
dzić państwową kontrolę benzyny uzyskiwanej
zapomocą destylacji z węgla- Na jesieni, po ze
braniu się parlamentu, rząd ma wnieść projekt
prawa, przewidującego budowę fabryk sztuczn-ej
benzyny w Anglju

Nad czem radził Związek
Związków SC. K. O.?

Spłata zobowiązań obligacjami Poż. Nar. — Taryfa notarialna. — Oprocens
towanie kredytów. — Konwersja długów rolniczych. — Kredyty dla rze*

miosła. — Po-moc dla powodzian.
Odbyło się w W arszawie po-d przewodnic-

tyem prezesa J. Zdanowskiego zebr-a-nie Rady
Związk-u Związków Komunalnych Kas Oszczęd
ności przy udziale czło-nków Ra-dy i Przed-sta
wicieli ministerstw spra-w we-wnętrznych i skar
bu. M. i-n. om awiano sp ra wy n-astępu-jące:

Wobec rozporządzenia o spła-cie zobowiązań
obligacjami Pożyczki Narodowej, pos-tan-owiono
zlecić kasom przyjmowanie od s-wych dłużników

obligacyj Pożyczki Narodowej na spłatę ich zo
bowiązań, na zasadach ustalonych we wspom
nia-ne,m ro-zporządzeniu.

Rada stwierdziła, że obowiązująca taryfa
no-tarjalna w szeregu wypadków krępuje życie
gospodarcze, dzięki nadmiernym stawkom i p-o
stanowiła przedstawić odpowiednie dezydera-ty
mini-sterstwu skarbu. W szcze-gól-ności chodzi

tu o zróżniczkowanie opłat za najniżs-ze co do

suimy transakcje.

Roz-ważając sprawę oprocentowa-nia kredy
tów, udzielanych prz-ez kasy, Rada stwierdziła,
że szereg K, K. O. — w czem wszystkie kasy
na Śląsku, wie-le kas w Małio-polsce i większe
ka-sy w pozo-s-tałych województwach — obniży
ło już stopę procentową, pobieraną od kredy
tów. Rada postanowiła zalecić pozos-tałym ka
som rozważenie przychylne sprawy obniżenia

pobierany-ch procentów, po dokładnem uwzględ
nieniu przez poszczególne kasy, w jakich gra
nicach m-ogą to uczynić bez narusz-enia swej
równowagi finansowej.

Po szczęgólowc-m rozważeni-u akcji ko-nwer-

syj-nej, prowadzonej przy pomo-cy Banku Ak-

ceptacyjnego, Rada Związku Związków s-twier
dziła, że zarzuty, wysuwane pod adresem kas o

utrudnian-ie czy o-późnianie akcji konwersyjnej
są całkowicie bezpod-stawne. Z liczb, przed

stawiającyc-h ilość dokonanych przez K, K. O .

i będących w toku zawiera-nia układów, wyni
ka, że udzia-ł kas w akcji konwer-syjnej jes-t
sto-sunkowo poważny, jeśli zważyć, że kredyty
ro-lnicze stanowią w K. K . O . tylko 28% ogółu
'pożyczek udzielo-ny-ch. Szereg kas zawarło we

własnym za(kresie układy z d'ł-użni'ka(mi na wa
run-kach równych, jaik przewiduje rozporzą-dze
nie, bez uciekania się do pomocy Banku Alkcep-
tacyj-nego i skarbu Pańs-twa. Ze sprawozda-nia
przeds-tawicieli po-szczególnych Związków K. K .

O. wynika, że najważniejszą przeszkodą akcji
konwersyjnej była do niedawna zna-czna j skom
plikowana fo-rmałistyika , przewid-ziana regula
minami, oraz ogólna nie-chęć dłużników do zawie

rania układów. Wobec propagandy, prowa-dzo
nej p-rze-z niektóre orga-niza-cje rolnicze, dłuż
nicy nie chcą układów, czekając na mecha-nicz
ną i a-utom atyczną red-ukcję długów. Dotychcza-s
o żad-nej ska-rdze na odmowę zawierania uk-ła
dów przy istnieniu uprawniających do u(kładów
warunków Związkom Kas ni-c niewiadomo.

Rada stwierd-ziła, że dotychczas-owy sposób
rozprowadzani-a kredytów państwowych dla

rzemiosłia za pośrednictwem K. K . O, jest nie
bezpieczny dla kas, gdyż obar-cza je ca-ł-em ry
zyk'iem i gwa-ran-cją za spłacalność tych kredy
tów. R-ada s-t-wier-dziła, że K. K . O . podejmą
się chętnie rozprowad-zania tych kredytów za

minimalną pr-owizją, pod warun'kiem jednak, ze

kredyty B. G. K. będą rozprowadzane na ra
chunek i ryzyko tego Banku.

Postanowion-o jednomyślnie zwrócić się do

wszy-stk-ich K, K. O . z apel-em o składa-nie of-iar

na powodzian, o-raz o dobrowolne opo-datkowa
nie się na ten cel pracowników K. K . O,

Zagadnienia gospodarcze
na Ii. zfeźiizas Polaków z zagranicy
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Powódź w dolnym biegu Wisty
Cząśi miasta Swiecia zalana wodą

W okolicach Świecia powódź wnocyz

czwartku na piątek rozszerzała się w dalszym
ciągu, zalewając setki hektarów pól i łąk oraz

wdzierając się do samego miasta, część ulic

którego znajduje się już pod wiodą. Stan wody
test coprawda niższy, aniżeli w czasie powo
dzi z r. 1924, równa się jednak poziomowi z r,

1903, kiedy, jak starsi ludzie pamiętają, powódź
pociągnęła za sobą wielkie szkody w okolicz
nych wsiach.

Ro'zległe tereny gmin Trępla Grabówka,

Topólna, i Ghrystkowa, nie chronione wałem,

przedstawiają jedną wielką przestrzeń wodną,
z pośród której wyzierają domostwa oraz wierz

chołki drzew. Pomiędzy niemi przesu'wają się
tu i ówdzie łodzie, utrzymujące komunikację z

lądem.

Dalej woda zalała sporo domostw w Prze-

chowie, dokąd dotarły wezbrane fale rzeki

Wdy. Najgroźnie'j przedstawia się 6ytuaoja na

terenach położonych między Wisłą i Wdą w

trójkącie, zamkniętym od strony zachodniej
wałem, ciągnącym się z Przechowa do- przewo
zu pod Chełmnem. Tutaj wody Wisły i Wdy
zlewają się w jedną całość, przedzielone jedy
nie niewykończonym wałem, podmywanym wo
dą kilkumetrowej wysokości. Wioski Głogów
ko, Żurawia Kępa oraz stare miasto Świecie są

kompletnie zalane.

Fala powodziowa -- jak już wczoraj dono
sil'iśmy — wtargnęła do wnętrza historycznej
fary świeckiej, okolonej obecnie ze wszystkich
stron wodą. Poziom jej w głównej nawie ko
ścielnej podniósł się już niemal do wysokości
ławek.

Fale Wdy, rozlane na szerokiej przestrzeni,
wdarły się do miasta: cała ulica Wodna znaj
duje się pod wodą (nomen — omen!). Ludność

jeźdz'i po niej łodziami. Dalej powódź wdziera

się aa ul. Sądową i Mickiewicza, dochodząc
do stopni pomnika św. Jana, Restauracja p, Po
pławskiego jest całkowicie otoczona wodą, tak

że dostać się do niej można jedynie po spe
cjalnie ułożonej kładce.

Całemi dniami u brzegu rozlanych wód gro
madzą się tysiączne rzesze ciekawych, zarów
no ze Świecia, jak d z dalszych stron, przyby
łych specjalnie aby nasycić swoją ciekawość

widokiem spustoszenia, spowodowanego powo
dzią.

Spustoszenie w okolicach
Grudziądza

Dzięki wysiłkom 53 Obozu Pracy, stacjono
wanego pod Szyaychem, zdołano uratować

przed naporem wód niziny chełmińskiej umoc
nione famy ochronne pod Rządzeni obecnie

dobrze wytrzymują powódź. Punktem najbar
dziej zagrożonym natomiast okazała się prze
strzeń między wzgórzami po prawej stronie Wi
sły, gdzie w nizinnej kotlinie wpada do Wisły
jej dopływ, rzeka Osa i gdzie niema tam o-

chronnyon, W nocy z czwartu na piątek po
ziom wody w Wiśle podniósł się do 6,20 mtr.,

dzię-ki czemu fale z Wisły przelewać zaczęły
się do dorzecza Osy, powodując wsteczny bieg
tej rzeki, Z tego też powodu cała kotlina Osy
została zalana powodzią.

Setki morgów łąk i pól uprawnych stoją
pod wodą, plony zaś uległy kompletnemu zni
szczeniu. Zaznaczyć należy, że kiedy tydzień
temu wicestarosta Belina objeżdżał te okolice,

doradzając rolnikom spieszne uprzątnięcie pło
dów rolnych, ci ostatni odpowiadali sceptycz-

n'ie: ,,Tak źle nie będzie". O bec'nie przekonali
się boleśnie po n-iewczasie, że powodzi nie wol
no było lekceważyć. Setki morgów z niesprząt-
niętym plonem uległy zniszczeniu,

Pozate-m powódź ob'jęła pola wisi Pański,

Zakunzewo, Mokre, Świerkocin i Owcearki. W

ub, czwartek pracowano tu gorączkowo nad

ratowaniem żywego inwentarza, oraz zebra
nych zapasów. Ludzie starali się czemprędzej
uprzątnąć z pól i ogrodów co się tylko da, wy-

pędzali bydło na wzgórza oraz zapomocą pl'e
wieorycznyoh tam usiłowali odgrodzić swe do
mostwa od nadciągającej powodzi.

Słabsze w siwej konstrukcji drewniane mo

sty na polnych drogach woda zniosła doszczę
tnie, Straty na tym odcinku powiatu grudziądz
kiego oblicza się w przybliżeniu na ćwierć mil
iona złotych. Wysoki wodostan trwał w Gru
dziądzu do piątka, poczem w godzinach popo
łudni-owych wody zwoltaa zaczęły opadać.

POWÓDt W OKOLICACH TORUNIA

Przed dwoma dniami zamieściliśmy reportaż z objazdu terenów pod Toruniem, objętych powodzią. Na zdjęcia bitka fragmentów s iego 'ohjettdm*
Pierwsze zdjęcia przedstawia p. starostą Rogowskiego, przyglądającego się przez lornetką zalanym obszarom. Obok przeprawa przez wezbra
ną Wisłę do odciętych od lądu zagród wieśniaków w Wielkiej Zlejwsi. Dwie fotografje dobie przedstawiają obejście rolnika Bartla z częścią

zabudowań sprzętem gospodarskim, pozostawionym na pastwą powodzi,

,,Wysoka fala' 1dotarła do powiatu tczewskiego
Groźna sytuacja pod Opaleniem

Najwięcej zagrożoną miejscowością powiatu
tczewskiego jest Opalenie i Jaźwiska, to też

miarodajne czynniki poświęciły tym miejsco
wościom specjalną uwagę, Wicestarosta Piwni-

c-ki z inż. Korzenio'wskim niemal codziennie od
wiedzają zagrożone miejscowości, wydając na

miejscu odpo-wiednie polecenia.
Wprost niezrozumiałe było stanowisko nie

których mieszkańców Opalenia, którzy mimo

już przeżytych doświadczeń nie zorientowali się
w sytuacji i z trudnością dali się przekonać o

słuszności zarządzeń władz powiatowych. Na

szczęście czł-onkowie Zw. Wałowego w Opale
niu zdecydowa-li się w ostatniej chwi'l'i na o-

twarcie śluzy, zażegnując w ten sposób wie-lkie

niebezpieczeństwo. Wał t, zw. letni od strony

młyńskiej nie wytrzymał gwałtownego naporu

wody i w jedneim miejscu zost'ał przerwany.

Zerwanie tego wału jednak nie ma zna-czenia,

igdyż ogólny etan wody przewyższa koronę 'Wa
łu.

Dnia 26 bm, z-wiedzfił miejscowości Opale
n'ie, Jaźwiska i Widlice p, inż. Grodzki z Urzę
du Wojewódzkiego w Toruniu w towarzystwie
inż. Korzeniowsk'iego ze Starostwa Powia-towe
go, wydając na miejscu wskazówki i polecenia.

Obecnie zalana jest część doliny opaleniec-
ki-ei, nie grozi to jednak bezpośrednio ani lu
dziom, ani zabudo-waniom, gdyż woda zalała

tylko łąki i część pó'l. Stan wiody 6,20 ponad
poziom normalny. Na podkreślenie zasługuje
ofiarna praca członków K. P . W . ze Smętowa,

którzy bezinteresownie pospieszyli z pomocą,

pracując przy usypywaniu wału prowizoryczne
go na szosie Opaleni-e — Korzeniewo. Z pole
cenia inż. Grodzkiego wezwan-o- do pracy tak
że ochotników z Ośrodka Pracy w Gniewie.

Całością kieruje zastępca starosty wałowego p.

Lencmer z Opalenia przy ofiarnej pomo-cy ks,

pr-ob. Rapiora, sołtysa Adamskiego, kierownika

szkoły Dobrzenieckiego, Lempko-wskiego i Gier

szewskiego.

Inspekcja wałów nadwiślańskich
Dnia 26 bm. na zaproszenie władz niemiec

kich z polecenia Urzędu Wojewódzkiego wzię
li udział w inspekcji wałów po stronie niemiec
kiej wicestarosta Piwnicki, nacz. W ydziału
Państwowego Zarządu Wodnego inż. Stańko i

starosta wał-owy St-oppel. Władze niemieckie

reprezentowali nadprezydent Bud'ing. generalny
inspektor wałów Witt, sta-rosta kwidzyński
inni.

Po ins-pekcj-i wałów odbyła się wspó-lna kon

ferencja w Białe-j Górze po stronie n-iemieckiej,
-gdz:e omawiano sprawy wspólnej obrony. Inż.

Stańko poinformował władze niemieckie szcze
gółowo o stanie wody oraz o wszczętej akcji
przeciwp'owodziowej. Pom'imo, że bezpieczeń
stw u mieszkańców bezpo-średni-o nic nie grozi,
to jednak władze po-lskie uruchomiły pięć sta
tków a mian-owicie Jaskółkę, Rekin. Czarnków

i Tczew, które rozstawione na przestrzeni o-d

Opalenia do Tczewa stoją w pofolow'u dla

niesienia w razie potrzeby pomocy także lud
n-ość., mieszkającej po stronie niemieckiej.

Łódź

SKAZANIE ,,NARODOWEGO
" DEFRAU

DANTA.

Sąd Grodzki w Łodzi rozpatrywał sprawę

21-letniego członka t. zw . polskiej partji naro
dowych socjalistów Eugenjusza Piksa, oskarżo
nego o to, że inkasując składki na rzecz sztan
daru partyjnego i na inne cele partyjne, przy
właszczył sobie kilkaset złotych. Oskarżony
przyznał się do winy. Sąd skazał S'iksa na 6

miesięcy więzienia.

Kraków
Z WAŁÓW WAWELU NA BRUK ULICY.

W środę w godzinach przedpołudniowych po
pełniła samobójstwo rzucając się z muru okala
jącego wzgórze i zamek wawelski jakaś młoda

kobieta. Wezwany lekarz pogotowia stwierdził

złamanie podstawy czaszki oraz ciężkie obraże
nia. Ze słabemi oznakami życia desperatkę prze
wieziono do szpitala, gdzie wkrótce zmarła. Jak

ustalono samobójczynią jest Anna Dobrzyjałow-
ska, żona inżyniera kolejowego z Warszawy, ba
wiąca przejazdem w Krakowie. Powód rozpa
czliwego kroku nie j'est znany.

Katowice
TRUP NA SALI WESELNEJ.

We wsi Załęże w jednej z miejscowych gos
pód odbywało się wesele. Przyszedł na nie bez

zaproszenia niejaki Adolf Wrona. Kiedy usunię
to go z lokalu, Wrona wyjął z kieszeni sztylet
i ponownie wdzierał się na salę. 3 -ch funkcj.
polie., będących na miejscu zajścia, zabroniło

mu ponownego wejścia do lokalu i wówczas

Wrona ze sztyletom rzucił się na przód. Łuczkę,
lecz ten odskoczył w bok i w ten sposób uni
knął ciosu. Sprawca rzucił się ze sztyletom na

poster. Srodkę, lecz i tu zamiar się nie udał.

Wezwany do odrzueenia sztyletu nie uczynił te
go i nadal nacierał na post. środkę, który w

obronie własnego życia wystrzelił z rewolweru

i zranił napastnika w pierś. Wezwano pogoto
wie ratunkowe, celem przewiezi'enia go do szpi
tala, lecz w drodze, z powodu odniesionej rany

postrzałowej w okolicy serca, W rona zmarł.

Dalsze dochodzenia prowadzi policja.

Wilno
BRACIA ADAMOWICZE W RODZINNYCH

STRONACH.

Do Wilna przylecieli bracia Adamowicze. Po

powitaniu goście udali się samochod'em do mia
s'ta, zatrzymując się krótko w Ostrej Bramie.

W południe złożyli oficjalne wizyty. M . in. wi
tała lotników delegacja z ich rodzinnej gminy
Ilji, pow. wilejskiego: siostra cioteczna Spiry-
dowiezowa, kuzyn oraz proboszez. Delegacja
Wręczyła lotnikom garść ziemi ojczystej przy-
czem proboszcz prosił o pozwolenie nazwania ich

imieni'em budującej się szkoły powszechnej.

Kielce
PABK NARODOWY IM. STEFANA

ŻEROMSKIEGO.

Część puszczy jodłowej w górach świętokrzy
skich zamieniona została na park narodowy im.

Stefana Żeromskiego- Według pomiarów, doko-

nanych przez 'wydział techniezny lasów państwo
wych, długość parku ma wynosić zgórą 48 kilo
metry, zaś powierzchnia puszczy jodłowej wy
nosi ok. 1400 ha. N a skraju puszezy od strony
szosy Kielce — Bodzentyn ustawiono dużych
rozmiarów głaz z napisem: ,,Park im. Stefana

Żeromskiego". Obecni'e buduje się szlaki tury
styczne do parku narodowego oraz schronisko

dla turystów i wycieczek. Na górze Radostowej

stanąć ma w roku przyszłym pomnik Stefana

Żeromskiego.

Lublin
UCIECZKA... Z SALI SADOWEJ .

Wczoraj w czasie rozprawy sądowej przeciw
ko Janowi, Franciszkowi i Władysławowi Żyd-
kom oraz Pawłowi Mazurkowi, oskarżonym 0 na
pad na uczestników zabawy leśnej w Lublinie,
w czasi'e przerwy w rozprawie Władysław ży.
dek i Paweł Mazurek zmyliwszy czujność stra
ży, zbiegli. Zarządzony pościg doprowadził do

ujęcia żydka. Mazurek zbiegł. Rozprawę odro
czono do przyszłego tygodnia.

Tarnów
PRZEWÓD SIECI ELEKTRYCZNEJ ZABÓJCA.

W czasie wielkiej burzy nad Tarnowem pio
run uderzył w przewód sieci elektrycznej na

ulicy Lwowskiej w Tarnowie. Drut podrzucony
siłą prądu owinął się dokoła ręki Marji Maeiej-
czykowej, zabijając ją na miejscu. Mąż Maciej-'
czykowej emerytowany sierżańt W. P . oraz dzie
ci doznały lekkiego porażenia.

Druskieniki
TRAGICZNA ALTANA.

Park zdrojowy w Druskienikach stał się wi
downią strasznego wypadku, który pociągnął za

sobą szereg ofiar w ludziach. Stan niektórych
rannych budzi p0ważne obawy. Wypadek nastą
pił wskutek zawalenia się podłogi w altanie,
stojącej nad jarem wskutek czego większa grupa

kuracjuszów, którzy się w niej ukryli przed rzę
sistym deszczem stoczyła się do jaru głębokości
kilku metrów. Ciężej ranne ofiary katastrofy
zostały przewiezione do szpitala miejskiego w

Grodnie.
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Kalendarzyk rzym. - kat.

Sobota Wiktora pap. — Niedziela M arty p.

- Nocny dyżur aptek: Do dnia 1 sierpnia
b r. włąćzn'e dyżurują: w śródmieściu —

apteka ,.Pod Orłem", R ynek Staromiejski, na

Mokrem — apteka ,,Pod Łabędziem", ul. Ko
ściuszki 15 (od godz. 22 -giej do rana), na Byd-
goskiem Przedmieściu — apteka ,,Św. Anny",
Mickiewicza 98, (od godz. 22-giej do rana).

REPERTUAR KIN:

MARS — ,,N iepotrzebne dziecko'*.

LIRA — ,,Barkarola miłości".

ŚWIATOWID — Klęska powodzi w Mało-

polsce.
PAŁACE — Wyrok śmierci.

II
JnformnttBT
dla pr%yfezdnycfi

nu f?oruniu

Polecamy restauracje i kawiarnie
Dwór Artusa, restauracja o najwykwintniejszej

kuchni na Pomorzu. - Dancing.

Najlepsza okazja kupna:
Browar i Słodownia Kobyłepole, fiłja Toruń.

Ceerwona Droga 35, teł. 312 Piwa, porter,
limoniady woda sodowa.

B. Hozakowski, uL Mostowa 28, tel. 45 - Naj
lepsza i najtańsza Herbata - Nasiona —

Cebulki kwiatowe.

Najstarszy i Pierwszy Polski Zakład Optyczny
Franciszek Seidler, Toruń. Optyk i banda-

źyeta. Obok pocety. Staromiejski Rynek 16
Telefon 574. Dostawca dla Kas Chorych, kli
nik ocznych i dla wojska

Schwenkgrub - Radio, ul. Łazienna 17. —

Aparaty - części.

DŹWIĘKOWY B H | MICKIEWICZA
KINO -TEATR NR. 77

Dziś wspaniała premjera największego dźwię*
kowca polskiego p. t.

Wyrek łyda
Reżyser J. Gardan, w rolach głównych:

Jadzia Andrzejewska, Irena Eichlerówna,
Dobiesław Damięcki i inni.

NADPROGRAM

Na stenie! Rewja p. t. Na scenie!

n Pomalutku, aż do skutku"
udział biorą artyści teatrów warszawskich:

Niuta Boiska, Ina Nowiezówna, Ela Golę.
biówska, W acław Zdanowicz, Czesław Gros

cholski i Zygmunt Tański.

UWAGĄ: Dziś pierwszy gościnny występ
Iny Nowiczówny.

Poez.oq.5,7i9,Wniedz. 1świętaoq.3,5.7i9.
UWrtGfl; D,a pp. urzędników i wojskowych specjalne

zniiki.

Zmiasta

- Człowiek — Mucha w Toruniu. W nie
dzielę, 29 bm. o godz. 12,15 przy ulicy Mosto
wej, na domu braciTews, wystąpi znany polski
akrobata t. żw. ,,Człowiek—Mucha". M. inn.

wejdzie on. po prostopad'łej ścianie 4-ro piętro
wej kamienicy bez ja'kichkolwiek przyrządów
na dach domu. Wstęp na imprezę 25 gr., —

dla młodzieży szkolnej po 10 gr. Całkowity
dochód zostanie,przekazany Miejskiemu Komi
tetowi Przyjació'ł Związku Strzeleckiego w To
runiu. W razie niepogody,występ odbędzie się
w środę, 1-go sierpnia o godz. 7,30 wieczo
rem.

- Miłośników ogrodnictwa zawiadamia się,
że w niedzielę, 29 bm. o godz. 9 -tej rano od
będzie się wycieczka przyrodoznawcza do za
kładów ogrodniczych p. Hentschla w Toruniu.

Zbiórka przy zakładach, ulica Lelewela 3. Wy
cieczkę p-oprowadzi p. Stanisław W allooh.

__

Ponieważ więks-zość pożytecznych i ozdobnych
roślin znajduje się w najbliższym stadjum roz-

wojowem, uczestnicy wycieczki odniosą nie
wątpliwie duże korzyści. - Wstęp do ogro
dów bezpłatny.

- Katolickie Stowarzyszenie Młodzieży Mę
skiej (dawn. SMP .) przy kościele N. M . Panny
urządza w niedzielę, 5 sierpnia br. wycieczkę
parostatkiem do Gór Katarzyńskich. Wyjazd z

przystani nad Wisłą nastąpi o godz. 8,30. Na

statku oraiz n-a wycieczce będzie przy-grywała
łifcies-tra. - Własny bufet obficie zaopatrzony,
moc niespodzianek. Bilety nabywać można w

kancelarj: parafjalnej wzgl. u członków komi
tetu wycieczkowego.

- Znana portrecistka absolwentka Akade-

mji Sztu-k Pięknych we Lwowie, uczenica prof.
art. mai. Batowakiego, Wygrzywalsfciego, Po-

chwalskiego, Rozwadowskiego — p . Stefanja
Jacys-zyn bawi c-hwilowo w Toruniu. P . Jacy-
szyn w artystycznym dorobku posia-da szereg

portretów, a m. inn. po-rtrety ks. biskupa No
waka, ks. kanonika Kotuli, senatora Garli-c -kie
go, dyr. At. Mochnackiego. Osoby interesujące
się sztuką, a zam -ierzające z pobytu p. Jacyszyn
w Toruniu, aby posiąść dzieło prawd-ziwie arty
styczne, mogą zasięgnąć bliższych informaeyj
- ul. Mickiewicza 48 m. 8 .

- Zapisy do Szkoły Pomorskiego Towarzy
stwa Szkoły Powszechnej przyjmuje się co
dziennie od 12 do 13 w kancelarji s-zkoły, ul.

Piastowska 2, Dzieci członków Rodziny Urzęd-
ni-eeei mają zniżkę. 4222

— Firma W. GRUNERT w Toruniu przy
uł. Szero-kiej urządza wyprzedaż posezonową.

Wysokowartościowe towary wyłącznie krajo
wej produ-kcji, uczciwa 1 nis-ka kalkul-acja,
grzeczna obsługa, fachowa porada przysparzają
firmie licznej kl-ijenteli i zapewniają jej zaufa
nie kupujących.

— Pokąsany przez psa. W czoraj, przy uli
cy Kościuszki w Toruniu bezpańs-ki p-ies p-oką
sał 12-letniago Edmun-da Chełmoni-aka. P'o-gry
zionego chłopca opatrzył le-karz pog-otow-i-a. -

U psa, na szczęście, nie stwierdzono oz-nak

wścieklizny.
— Kary za nieprawne pobieranie zasiłków.

Wyrokami Sądu Grodzkiego w Torun-iu zo
stali skazani za nieprawne pobieranie zas-iłku

ustawowego z Fundu-szu B'e-zrobocia bezrobotni:

W ładysław Szos-takowski na 1 tydzień ares-ztu

1ponoszenie kosztów sądowych, Jan Rydziński
na 2 tygodnie aresztu i ponoszenie kosztów są
dowych, Makary Stryś na 1 miesiąc aresztu z

zawieszeniem na 4 lata, Kurt Romański na 30

zł. grzywny z zamianą w razie n-ieściągalności
na 6 dni aresztu i Franciszka Łysio na- 100 zł.

grzywny z zamianą w razie nieściągalności na

2 tygodnie aresztu.
— O włos od katastrofy. W ubiegły czwar

tek w g-odzi-n-ach popoł-udniowych p. Stefan Ja
niszewski z Torunia wybrał się wraz ze swym
5-letnśim synem Marianem i psem na wycie-czkę
ło-dzią żaglową po Wiśle. W chwili, gdy p. J .

przy przystani ,,V istuli" w Toruniu rozciągał
'żagiel łodzi,, ma-s-zt żagla zahaczył o druty,
którymi przytwierdzono przy-stań do brzegu, a

napływ-ające fale rzeki uderzyły w łódź, po
wo-d-ując jej wywrócenip się. Oj-ciec z synem
oraz pies wpad-li d-o wody.

Przy pomocy pracowników ,,VisłuiH* oraz

świadków zajścia udało się niefortunnemu że
glarzowi wraz z małym synki-e-m d-o-płynąć do

brzegu. Pies wyratował się o wła-snych siła-ch.

— Z teatru. W n-ledzielę, dnia 29 bm. o go
dzinie 20 od-będzie się premjera sensacyjnej
sztuki A. Bissona ,,Pani X". Sztuka ta dzię-ki

niezwy-kle ciek-awej treści, ukazująca w pełnem
świetle p-odz-iemny nu-rt życia wielk-omiejskiego,
pełna niesłychan-ie mocny-ch mo-mentów cie
szyła się na wszystkich scenach polskich nie-

bywałem powodzeniem. W r-oli tajem niczej
,,Pani X" wystąpi p. Wanda Zbie-rzowsfca.

Partnere-m jej będzie p. Tomas-zewski, w roli

młodego adwokata Fileuriot.

Porząiiek nabożeństw
w kościołach toruńskich w niedziele, dn. 29 bm .

Bazylika św. Jana: godz. 6,45 ms-za św. v.

wystawieniem Najśw. Sakramentu p-rzed ołta
rzem św, Anny i wspólna Komunja św., godz.
8-ma msza św, śpiewana, g-od-z. 9 -ta ci-cha msza

św,, godz. 10 -ta suma z wystawien-em Najśw.
Sakramentu i kazaniem, godz, 11,45 msza św,
śpiewana: — przed nabożeństwem poświęcenie
s-ztandaru Katolickich Mężów, godz, 15-ta nie
szpory z wystawieniem Naiśw, Sakramentu.

Kościół Najśw, M, P.; go-dz, 7-ma msza św.

z kazaniem (ks, Trzciński), godz, 9 -ta cic-ha

msza św,, godz. 10,15 sum-a z kazanie-m (ks.
Trzciński), godz. 12 -ta msza św. z kazaniem

(ks. Trzciń-ski), godz, 14-ta chrzty, godz. 15-ta

nies-zp-ory.
Kościół św, Jakóba: godz, 7-ma msza św.

z kazaniem, godz. 9 -ta cicha msza św., godz,
10-ta suma z wystawieniem Najśw, Sakramentu,
god-z. 12-ta cicha msza św. bez kazania, godz.
14.30 chrzty, godz. 15-ta nies-zpory z wystawie

nie-m Najśw, Sakramentu i procesją.
Kościół Chrystusa Króla: godz, 6-ta msza

św. z kazaniem, godz, 8-ma msza św. dla dzie
ci, godz. 10-ta suma z kazaniem, godz, 12-ta
ostatnia msza św,, godz, 15ta nies-zpory, godz.
15.30 chrzty.

Kościół garnizonowy: godz. 10,30 msza św.

dla we -ka, godz. 12-ta msza św, dla rodzin woj
skowych,

Kaplica Szpitala O, K, 8: godz. 9 -ta msza

św. dla chorych i personelu,
Kaplica wojskowa na Rudaku: godz, 10,30

msza św. wojskowa dla oddziałów z lewego
brzegu Wisły, ^

Kaplica wojskowa na Podgórzu: godz. 9,30
msza św. wojskowa.

Akcja pomocy powodzianom w Torunia
W czoraj n-a ko-n-to Miejskiego Komitet-u

Pomo-cy Ofiarom Powodzi w Komunalnej Kasie

Oszczędności miasta Toru-nia wpłaci-li: Ko-mu
naI-na Kasa Oszczędności miasta Torunia 100

zł., M arja Dyjakiewicz 5 zł., ks. prałat Wysiń-
ski z polecenia Chóru Kościelnego św. Cecyli'i

p-rzy kościele św. Ja-na 50 zł.

Ofiary w natu-ratjach zł-ożyły w sekretarjacie
Komitetu p.p .: E. Schwallbowa - towary ży
wnościowe wartości około' 10 zł. i więk-szą il-ość

od-zieży, Anna Gębarska - od-zież.

Właściciele nieruchomości pośpiesza z pomocą ofiarom powodzi
Centralna organizacja zrzeszeń własności nie

ruchomej miejskiej w Polsee wydała do wszyst
kich organizacyj lokalnych następującą, odezwę:

,,Straszna klęska powodzi dotknęła poł.-zaeh.

część naszego kraju, pozostawiając niezatarte

ślady w postaci wyjałowionych pól, zniszczonych
zbiorów, zamulonych łąk, rozwalonych domostw.

Tysiące Todzin znalazło się w ciągu kilku zale
dwie dni, nierzadko godzin, w skrajnej nędzy.
Na tę niedolę naszych współbraei, którzy w

tak rozpaczliwem znaleźli się położeniu nie mo
żemy pozostać głusi. Naszym obowiązkiem je st

natychmiastowe podanje im serdecznej i gorącej
dłoni, przyjaźni i pomocy. Ofiarność właścicieli

domów powinna tu być jak najwydatniejsza.
Jakkolwiek więc znane nam jest trudne po

łożenie właścicieli domów, tern niemniej jednak
jesteśmy głęboko przekonani, że nasi członko
wie, którzy zawsze godnie wypełniają swoje o-

bowiązki społeczne i tym razem wezmą wydatny
udział w akcji ratunkowej dla dotkniętych ży
wiołową klęską powodzi.

Dlatego też wzywamy w szystkich właśeieieli

domów do składania ofiar w gotówce i w natu
rze na rzecz Ogólno-Polskiego Komitetu Pomo
cy dla powodzian,

Ntoch budzącą zoroze kieska, wyrządzona

przez żywioł szalejący — będzie ezemprędzej n a
prawiona. Nieeh właściciele domów w naprawie
tej klęski dadzą widomy wyraz i zrozumienie

współczucia dla niedoli ludzkiejI'*
Dr. A rtur Potocki, Prezes Polskiego Związku

Zrzeszeń 'Własności Nieruchomej Miejskiej w

Polsee. * * *

Właściciele Nieruchomości miasta Torunia
W związku z powyższą odezwą Zarząd Sto

w arzyszenia Właścicieli Nieruchomości w Toru
niu donosi, że kursor Stowarzyszenia będzie
zbierał datki pieniężne poeząwszy od dnia 28

lipca. Po zebraniu aatków pieniężnych prześle
Zarząd Stowarzyszenia zebTaną kwotę do Komi
tetu Wojewódzkiego pomocy ofiarom powodzi na

konto P. K . O. Nr. 215 500. Datki w naturze

należy składać do Komitetu Miejskiego pomoey
ofiarom powodzi, który urzęduje w ratuszu, po
kój Nr. 13. Nazwiska ofiarodawców będą po
dawane perjodyeznie do wiadomości prasy. Przy
wpisywaniu ofiarowanej kwoty dla powodzian
prosimy dla kontroli o wpisywanie swoieh na
zwisk możliwie wyraźnie i'Czytelnie. Równocze
śnie podajemy do wiadomości właścicielom nie
ruchomości, że Zarząd Stowarzyszenia Właści
cieli Nieruchomości w Toruniu wyasygnował na

ten cel kwotę 50,— zł.

Plantatorzy tytoniu na powodzian
W dniu 25 bm. odbyło się w Kowalewie Pom.

zebranie plantatorów tytoniu powiatu wąbrze
skiego. Po wygłoszeniu referatów przez p. kier.

upr. tytoniu Jacuńskiego
'

p, inż. Jankow-Hc-

go z Grudziądza co do zbioru i suszenia surow
ca tytoniow'ego, p. kier. Jacuński przed-stawił
sprawę klęski powodzi, która dotknęła ogromne

połacie kra'ju. Po krótkiej jednomyśnej dyskusji
uchwal'ono jednogłośnie na wniosek p. Klimsa,

wice-pr. T-ow. Roi. Pow., p-rzekazać na rzecz po
wodzian 1 pro-cent od kwoty uzyskanej za su-ro
wiec tytoniowy.

Z wiellkiem uznaniem powitać należy iatojaty
wę powyższą pla-n'tato-rów powia-tu wąbrzeskiego
która niewątpliwie pociągnie za sobą całe rze-sze

plantatorów w-s-zys-tkich ok-ręgów uprawy tyto-niu
w Po'lsc-e .

Brodnica
— Dalsza ofiara na powodzian. W dni-u 26

bm. w m ałej sali H-otel-u Polskiego odbyło sńQ
nadzwycz-a-jne walne zgromadzenie Stowarzy
szeni-a Urzędników Państwowyc-h Kom. i Sa-

rnorz. ,, Ogni-siko". Po zagajeniu i omówieniu

spraw bie-żących, będących na porządku dzien
nym, prezes koła p. naczelnik urzędu poczto
wego Maksymiljan Kornows-ki, przedstawiwszy
zebranym w krótkim z-arysie rozpaczliwe poło
żen-ie w spółbraci z Małop-olski s-powodu klęski

powodzi, wezwał ich do zadeklarowania pew
nej kwotv na powodzian. Wszyscy zebrani je

dnogłośnie zaak-ceptowal-i wniosek prezesa Ko
ła, uchwalają-c przesłać kwotę 50 złotych do

rąk Główne(go Komite-tu po-mocy o-fiarom po
wodzi.

Chełmża
— Komitet lokalny w Chełmży zawiadamia,

że na rzecz ofiar powodzi przyjęto dni-a- 25

bm. o-d: p. B -olesława Wiśniewskiego 5 zł, ano
ni-mow-o 5 i 7 zł, urzędników Urzędu Skar-bo
wego w Chełmży 30 zł, ze skarb-on -ek w KKO

miasta Chełmży 3,28 zł.

- KINO ,,L!RA" -

NAJPIĘKNIEJSZA PREMJERAZ
PIERWSZY RAZ W TORUNIU! Dawno nie
widziany, ubóstwiany przez wszystkich, męski

i czarujący
GUSTAW FR9EHLISH
w wielkim arcydramacie pełnym czaru miłości

i poświęcenia

BARKAROLA NIŁ0SCI
Arcyfilm jakiego Toruń dawno nie widział i nie

słyszał.
Koncert gry aktorskiej. Przepych wystawy. Cza
rująca muzyka. Najpiękniejszy poemat miłości.
UWAGA; W filmie tym usłyszycie najpiękniejszą
operę Opowieści Hoffmana Film ten na długo

zostanie w pamięci wszystkich.

Nadprogram nalnowsz? tygodnik Paramountu.

Początek5,7I9.W niedzieleiświęta3.5,7i9

Na umundurowanie nieza
możnych strzelcówtoruóskidt

Mi-m-o z-a-k-ończenia ak cji umu-n-du-rowa-nia nie
zam-ożnych s'trzel-ców w Toruniu, stałe jeszcze
napływają na ten cel ofiary. Wczoraj ufundo
wa-li p-o je-dny-m m -undurz-e p. p .:

Mjr. Skoczylas i Sł. Grelewicz.
P-o-nadto urządnicy Dyrekcji Lasów Pań

stwowych wpłacili zł. 13 .10, a Szefostwo Uzbro
jenia O. K. VIII przesła-ło 50 zł., przeznacza
jąc z tej sumy 24 zł. n-a mundury dla nieza
możnych strzel-ców, a 26 zł. na cele kułtuira-ł-

no - o -świa-towe Związku Strzelecki-ego w To-

Kajakowiec winien umieć
pływać

Sp-ort ka'jakowy, ro -zwijający się w ostatnim

czasie w szybikiem tempie, wska-zuje, że ten

dzi-ał sp o rtu zna-la-zł odpo-wied-nie zrozumieni-e w

całeim społeczeństwie. Częs-t-o m-ożna widzi-eć k a
jakow-ców w różnym wieku i różnej pł-ci raźno

wios-łu-jących na n-a-szych rzeka-ch, oraz coraz

liczniejsze wy-cieczki, zdążające do różnych ok-o
lic, god-nych widzenia lub też umożli'wiających
swo-bodny od(poczynek.

Dobrym ,,wodniakiem1jest nie tylko kajako
wiec na ka-jaku, lecz p-rzedewtszystkie-m kaja
kowiec, uprawiający siport pływacki, gdyż tyl
ko wtedy zżyije się on należycie z wodą. Nie

będzie się wtedy bał wody, — nie zatrwoży się
w czasie bu-rzy, — nic nie będzie sobie robił

z deszczu, - więcej, bo w razie potrzeby sam

sobie zawsze da radę i nawet i innym potrafi
pnzyjść ze skuteczną pomo-cą.

Dlatego też wszystkie kłnby i sekcje ka-ja
kowe winny zw'rócić ba-czną uwagę na naukę

pływania i ści'śle współpracować z rzeszeaia-

mi pływackiemi.

Kronika sportowa
- Trening pływacki. W dniu 28 bm. o,godz

15-tej w Pływalni Garnizonowej odbędzie sii

trening sekcji pływackiej WKS. ,,Gryf". O bec
ność wszystkich zgłoszonych członków obow- -

zkowa. W razie niepogody, trening odbędzi'
się w dniu następnym. 5187

- WKS. ,, -GryP - KS . ,,Jedność". W nie
dzielę dnia 29 bm. o godz. ló -tej na boisku

miejs-kiem od'będzie się mecz w piłkę noż-n-i

o mistrzostwo KI. B. pomiędzy ,,Gryfem Ib"

a ,,Jednością". Mecz zapowia-da się bardzo cie
kawie, gdyż obyd-wie drużyny są w bardzo do
brej formie.

yiabiałmm cxwoco6ofiu

Mars - Niepotrzebne dziecko
W rodzinie, w której nie,ma miłości, panu

je rozdźwięk, — na któ-rym naj-więcej cierpią
dzieci. Jest to myśl przewo-dnia fi'lmu, granego
w kinie ,,Ma-rs". Ob-raz jest pod każdym wzglę
dem pełn-owartościowy, jednlk na specjalne wy'
różnie(nie zas-ługuje doskonała gra ,,niepotrze-b
nego dziecka", 8-letniego Robe-rta Lynen,

Dobry również j-est nadprogram, po-święc-ony
kró-lowi Janowi Sobieskiemu i pamiątkom po
nim. — (sz).

Przelotne deszcze

Przewidywany przebieg pogody w d. 28 lipca bri

W całym kraju po-goda o zachmurzeniu

zmiennetm, z przelotn-cmi deszćzami. Tempe
rat-ura bez zmian. Na wybrzeżu silne, pozatem

um(iarkowane wiatry zachodnie i pół-nooo-za -

chod-nic o charakterze porywis-tym.

Kino ŚWIATOWID
UWAGĄ!

Dziś wyświetlamy nadzwyczajny reportaż
filmowy z terenów objętych

klęską powodzi
w Małopolscel

Pozatem w głównym programie: Potężny,
treściwy, uczuciowy dramat życiowy, iłustr.

wstrząsającą historję kobiety, która swe życie
i honor złożyła na ołtarzu miłośoi p. t.

Dlaczego zgrzeszyłam
z fenomenalną tragiczką ekranu

HELENĄ HAYES.
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W Bydgoszczy łańcuch ofiarodawców
na powodzian rośnie

,,Dzień Bydgoski" zebra* g u ż 3.715 z*

Ofiary na rzecz powodzian wpły*
waja w dalszym ciągu do Administras

cji ,,Dnia Bydgoskiego4*. W czoraj na

liście Ofiarodawców zanotowaliśmy
hojną ofiarę właściciela firmy ,.Alfa*4
w Bydgoszczy p. M arjana Dziatkie-
wicza. który wpłacił na rzecz powo;
dzian zł 3000.

Zarząd Okręgowy Związku Pras
cowników Poczt. Telegrafów i Telefos
mów R. P . w Bydgoszczy złożył zł 100
Ifiko doraźną pomoc dla ofiar powos
dzi.

Równocześnie wydał Zarząd zas

rządzenie organizacyjne do podle;
głych mu Zarządów Kół Miejscowych
w okręgu pomorskim, by ze swej stros

ny poparli akcję niesienia pomocy
nieszczęśliwym ofiarom katastrofy.

Również w dniu wczorajszym zło;
żyli w Administracji naszego pisma:
p. inż. Rigall zł 20 i p. Bolesław Taras

siewicz, właściciel apteki na Szwede;
rowie zł 6.

Ogółem zebraliśmy dotychczas
3.715 zł i 6 groszy.

Apelujemy do ofiarności społe*
czeństwa bydgoskiego.

Pomóżmy tym, którzy skutkiem

katastrofy powodzi pozostali bez das
chu nad głową i cierpią głód.

w * *

Jak się dowiadujemy, na zebraniu
Koła Przyjaciół Zw. Strzeleckiego w

Łabiszynie urządzono doraźną zbiór;
kę na powodzian i zebrano zł 42. Kwos

3-letni chłopiec pod kołami samochodu

Wczoraj ul. Koronowska w Bydgoszczy była
widowni?, przykrego wypadku. Bawiący się na

ulicy tej 3-letni Antoni Masiak (ul. Koronow
ska 3) dostał się pod koła przejeżdżającego sa
mochodu PZ 12444. Kierowca nie zatrzymał pę
dzącego samochodu, a widząc skutki swej nie
ostrożnej jazdy dodał gazu i zbiegł. N a miej
sce wypadku wezwano natychmiast karetkę Po
gotowia ratunkowego, którą odwieziono nie
szczęśliwego chłopca do szpitala miejskiego.

Dyżurujący lekarz stwierdził bardzo silne

okaleczenie głowy oraz obu nóg. Nazwiska szo
fera nie zdołano dotychczas ustalić. Policja
wszczęła dochodzenia.

Pływacy bydgoscy na starcie
Tegoroezna praca klubów i sekcyj pływac

kich w Bydgoszczy nie poszła na marne. W za
wodach o mistrzostwo Bydgoszczy organizowa
nych przez B. K . P . startować będzie 200 proc.

więcej pływaków niż w roku ubiegłym.
Rozwój pływactwa lokalnego postąpił duży

kr0k naprzód.
W zawodach o tytuły mistrzów miasta wal

czyć będzie 120 pływaków i pływaczek.
Startują znani pływacy i bronić będą swych

tytułów mistrzowskich: prof. Kot ,Lisiecki, Ra-

ciniewski, Braun, Mcntlikowski, Kmera, Kle-

wenhagen, Grochowski i inni.

Licznych zawodników wystawia Sokół III,

Bydgoski Klub Pływacki i Kabel Polski, prócz
tego niezrzeszcni, który mogą się jeszcze zapi
sywać w pływalni wojskowej u dyżurnego Byd
goskiego Klubu Pływackiego. .

tę tę oddano do lokalnego komitetu

pomocy powodzianom.
* * *

Zarząd Towarzystwa Właścicieli Domów i

Nieruchomości w Bydgoszczy wydał następującą
odezwę.

,,Straszna klęska powodzi dotknęła nasz kraj.
W nędzy jest tysiące rodzin, które znajdują się
w rozpaczliwem położeniu.

Pomoc z naszej strony, przez złożenie jak-
największych ofiar dla biednych naszych braci,
winna być najwydatniejszą!

Wszyscy właściciele domów i nieruchomości

w Bydgoszczy powinni w tej ofiarności Przodo
wać.

Współczujcie i serce dla naszych braci, dot
kniętych tak straszną powodzią - okażemy
przez naszą ofiarną rękę.

,,Kto prędko daje, podwójnie daje"!
Pieniężne ofiary od zrzeszonych członków

towarzystwa przyjmuje za pokwitowaniem biur0

(Zduny 9), zaś właściciele zechcą swoje ofiary
wpłacać do K. K . O. m iasta Bydgoszczy oraz

w redakcjaeh pism miejscowych.

Tragiczna śmierf konduktora
kolejowego z Bydgoszczy

w pobliżu stacji w Inowrocławiu

Wczoraj wieczorem w pobliżu stacji ko

lejowej w Inowrocławiu wydarzył się tra
giczny wypadek, który pociągnął za sobą
śmierć konduktora kolejowego Kortasa z a 

mieszkałego w Bydgoszczy parizy ul. Kwia

towej 17.

Kortas był na służbie w pociągu idącym
z Karsznic do Bydgoszczy. W chwili gdy
pociąg zbliżał się do stacji w Inowrocławiu

Kortas chciał przejść do drugiego przedzia
łu na kontrolę biletów. W momencie gdy
kondu(k'tor otworzył drzwi i stanąłna stop
niach przedz'iału, drzwi uderzyły o stojący
w pobliżu słup i strąciły Kortasa na ziemię.
Konduktor upadł tak nieszczęśliwie, że ude
rzył głową o szynę sąsiedniego toru pono
sząc śmierć na miejscu. Na miejsce wypad
ku zjechała kom'isja.

ICrwawa bajka o mężczyznę
Z zazdrości przecięła przygaciólce tętnice

Na ulicy Podwale w Bydgoszczy doszło

do krwawej awantury między Zoiją Bagnie-
wską (Niziny 27), a W andą Kurek (Orla 52).

Obie panie zabawiały się wesoło w to
warzystwie mężczyzn w jednej z restaura-

cyj bydgoskich. W ódka lała się obficie, a

jednocześnie rozpoczęła się ostra sprzecz
ka między obu kobietami na tle zazdrości o

jednego z obecnych mężczyzn. Awamhrrę

zaże-gnano naraz-io wó-diką jednak o-bie ko

biety nie zapomni-ały sobie uraz i po wyj
ściu z restauracjinauli.Pod'wale doszło mię

dizy niemii do krwawej bójki. Wanda Ku

rek zadała Bagniewskiej silny cios nożycz
kami w szyję i przecięła jej tętnicę.

Na miejsce wypadku wezwano natych
miast: policję, która rozdzieliła wałczące z

zapałem kobiety. Gężiko ranną Bagniewisiką
odwieziono do Szpitala Djakcmisak. Stan

rannej jest b. poważny. Wła-dze śledcze

wsz-częły dochodzenia.
,,Każdy jeden może wygrać"

Plaga ,'krupierów" ulicznych w Bydgoszczy
Od dłuższego już czasu rozpowszechnili się w

Bydgoszczy specjaliści od gier przy stolikach w

tak zwane — ,,para nie para"-
Amatorów tej gry zawsze jest sporo i wy

starczy aby taki specjalista ustawił w pewnem

miejscu stolik a zaraz zbiera się wokół duża

grupa osób i gra idzie na całego. ,,Każdy jeden
może wygrać" - - zachęca przygodny krupier —

,,wszystko jest proste, nawet dziecko zrozumie".

Ludziska więc stawiają, każdy przegra co

ma do przegrania i odchodzi dalej złorzecząc na

oszustów, którzy na widok policjanta zwijają
interes i przenoszą się na nowe bezpieczniejsze
dla siebie miejsce. I tutaj znowu nie brak nai
wnych, krupier zaprasza zachęcająco i gra po
chwili jest w całej pełni. Tymczasem w tłoku

grających zaczynają ,,pracować" kieszonkowcy.
Wczoraj podezas gierki w ,,para nie para" skra
dziono p. Walentemu Kałuszowi (ul. Senator
ska 15) zegarek z kieszeni kamizelki.

Strapiony p. Rajusz, który tylko przyglądał
się grającym , doniósł o swej stracie policji.

Chełmno
- Znany zwadjaka chełmiński, niej-aki L.

Pyżewski zo-stał przez policję odstawiony do

Chojnic, gdzie na podstawie wyroku sądowego
odsiaduje 6-,miesięczną karę więzienia. Po od
byciu tej kary czekają nań dalsze procesy są
dowe za burdy i awantury, które stale urządzał
w Chełmnie. Być może, m:asto w te-n sposób
uwolnio-ne zo-stanie na dłuższy czas od tego osob

nika, będącego zmorą dla spokojnych miesz
kańców

— Strażacy pow. chełmińskiego przy pracy.
W tych dniach odbyła się w Chełmnie odprawa
naczelników straży pożarnych i kom-enda-ntek

od-dziatów samarytańsko-p -oża-rni-czych. W' o-d
prawie wzięli udział naczelnicy i komendantki

wszystkich och-otniczych straży pożarnych pow.

chełmińskiego. Program odprawy zawierał w

pierwszym rzędzie omówienie ustawy przeciw
pożarowej oraz no-wego statutu orga-nizacji, któ
rego najważniejsze ustępy omówił p. prezes
SzupCTczyński, W dalszym ciągu przedys-kuto
wano wytyczne oracy po-szczególnych strażv po
żarnych n.a n -ajbliższą przysz-ło-ść z-e szczególnem
uwzględnieniem mającego się odbyć w dniach
12—19 sierpnia tygodnia strażackiego, o-raz zjaz
du powiatowego w Chełmnie, połączonego z za
wodami strażacki('mi w dniu 30 września r. b . Po

zebraniu odbyły się po-kazy ćwiczeń, które wy
konała ochotnicza straż pożarna z Chełmna,
przyczem podczas omawiania wyni-ków ćw'czeń

wskazywano na brak odpowied-niego sprzętu ćwi

czebnego, p-rzew dz'aneńo regulaminem zjazdów
i zawodów w gru-pie IV, wobec czego postano
wio-no zwrócić się do okręgu wojewódzk'ego j
z proś'bą o uzupełnienie niezbęd-nego s-przętu !

technicznego.

— Dyżur nocny aptek od dnia 24—30. 7. br,
pełnią: Apteka przy Bielawach; Chodkiewicza
22 tel. 14-67, Apteka pod Łabędziem, ul. Gdań
ska 5, telefon 204 i Apteka Staromiejska, u!.

Długa 39, tel. 300.

REPERTUAR KIN,
Adria: — nRacamibole''.
Kristal: — ,,Olimpiada miłości"

Apollo: — ,,0żeń się ze mną" i ,,Poganka
Marysieńka: — ,,Ostatnia carowa' i ,,Bran

ka syna puszczy".
Rewja: — ,,Zdradzieckie światła" i ,,Miłost

ki wiedeńskie",
Bałtyk: — ,,Mąż z urojenia" .

Z TEATRU MIEJSKIEGO,
Po grunto-wnem odnowieniu gmachu teatru,

k'tóry czyni nad wyraz miłe i estetyczne wraże
nie wkrótce Teatr Miejski wznawia widowiska,
W sobotę, dnia 4 sierpnia dainą będzie premie
ra niezwykłe wesołej i dowcipnej kiomedj. K raat

za ,,-A-ch to Zakopane" w koncepcji reżyserskie;
Dyr, Stomy i w wykonaniu pp.: Czechowskiej,
Łukowskiej, Maassównej, Mo-ozow'azowej, Wie

czorkowskiej, Cybuls'kiego, Dowmunta, Dytry-
cha. Dzwomkowskiego, Iwańskiego, Kalinowskie
go, Leclimana i Wiłam,owakiego. Dowcipna
treść krotochwili oraz pełna temperamentu in
terpretacja naszych artystów każą wróżyć wy
bitne powodzenie. Niewątpliw'ie cała elita na

stzego towarzystwa spotka się w teatrze na so
botniej premjerze. Kasa teatru rozpocznie sprze
daż biletów od wtorku dnia 31 bm.

Zmiasta
— Półkolonie Z. P. O. K, W dn:u 23 bro.

Zw. Pr, Ob, Kobiet rozpoczął półkolonie let
nie' dla' 80 dzieci bezrobotnych na Rupienicy.

Pamiętajcie, 5 eierpn'a jedz.emy popu
larnym pociągiem ,,Orbisu" do Gdyni na kąpiel
w morzu. Przejazd w obie strony zł, 8,60 ki.
III. Szczegóły w opracowaniu.

Trzydniowa pieT'rzymka do Częstochowy
pod przew'odni jtwem ks. proboszcza Konop
czyńskiego wyrusza 6 sierpnia br. Koszta wy
noszą: III.kl. 16,- zł., II.kl.24,- zł. w obie

strony. Kolejarze mogą również brać udział w

tel pielgrzymce, wpłacając 1,50 zł. i ermrn zgło
szeń przedłuża się do 2 sierpnia włącznie. Zgła
szać się można codziennie w biurze parafia,-
nem przy ul. Ugo-ry 16 od 10-14 -tei lub tele
fonicznie 11-68,

— Powódź w Małonolsce na srebrnym ekra
nie, Przewcdn czący Miejskiego Komitetu Po
mn'y Ofiarom Powodzi p. radca Sp,-k-o-wski ko
munikuje, iż Miejski Komitet Pomocy Ofiarom
Powodzi wyświetli w kinie ,,Kristai' w nied'zie
le dnia 29-g-o lipca br, o godz. 12,30 i 13-tej

film pod tytułem ,,Powódź w M ałopolsce" , Zd-;ę
cia z samolotów. Wstęp: balkon — 25 gr,, par
ter 15 groszy. Cały dochód na pomoc ofiarom

powodzi.
— Do Ciechocinka wycieczka dnia 29 lip

ca. Odjazd z Placu Teatralnego o godz, 7 ra
no, powrót tegoż dnia o 22-giej, Bilety w ce
nie zł, 5,50 do nabycia w ,,Orbisie '.

— Zarząd właścicieli m ałych nieruchomości

miejskich i wiejskich na okręg nadnotecki w

Bydgoszczy przy BBWfR wzywa w szystkich
członków Związku, by pośpieszyli z pom ocą o-

fiarom powodzi — naszym braciom — na P-od
halu. składając w Redakcji ,,Dnia Bydgoskie
go".

— Komunikat powodziowy. Obniżenie szczy
tu wysokie-j fali rzeki W'isły w Brdyujściu ujaw
niło się dn-ia 26 lipca o godz. 18 -ej, Stan wody
dnia 27 lipca w Brdyujściu wynosił: górny przy
śluzie (port) 7,92 m, dolny (po-rt zewnętrzny Wi
s-ła) 7,60 m. Przy jaz-ie w Czersku (Brda-Wisła)
górny i dolny 7,98 m. W mieście Bydgoszczy
(śi-uza Mie-js-ka) sta n wody 3,22 m. (dolny) tj. o

72 cm. pona-d normal-ny. Poziom wód obniża

się,
— Nowy skład futer w Bydgoszczy. We

wtorek, dn. 31 bm. nastąpi p-rzy u-l. Dw-orcowej
48 (naroż nik S-ienkiewi-cza) otwa-rcie p-ierwszo
rzę-d'nego składu futer i pra-cowni kuśnierskiej
p, f, ,.Ka-zimierz Nitecki , Właściciel, p, Nite
cki, znany pod każdym wz-ględem jako solidny
i sum-ien-ny fachowiec, zasł-uguj-e w całej peł
ni na poparcie. Ja-ko współwłaśc-icie-l d -ostate
czn-ie znanej b. firmy Jaworski i Nitecki zdą
żył przez 12 l-at zaskarbić sobie zaufan'ie klien
teli. Zwracamy uwagę na ogłoszenie w nume
rze dzisiejszym,

Cechy, Związki i Towarzystwa. Zgłas-zaj
cie s-wój udział na popularne wycieczki orga
nizowane przez Po-lskie Biuro P-odróży ,,Orbis".
Dla większyc-h g-ru-p wyd-ziel-amy do dysp-ozy
cji wagony. Informacje, projekty 1 koszt-orysy
be-ziołatnie. A za-tem: Przez ,,Orb-is" w świat

tan-io, wy-g-odnie b ez ambaras-u . Tele-fon 667

Bydgoszcz, w Be-De-Te,
Oddział Tytoniowców Z. Z, Z, przy Wyt

wórni Pols-kiego Monopolu Tytoniowego w Byd
goszczy urząd-ził w dniach 21 i 22 lipca wy
cieczkę dia członków, ich rodzin i sympatyków
do Gdyni i na Hel.

W wyc-ieczce w zięło u-dział 130 osób. Zwie
deo-no mia-sto Gdyn-ię, p-o-rt h-andlowy i odby
to przejażdżkę statk-iem na Hel, Noc na 22 bm,
spęd-zono pod namiotami ob-ozu robotniczego
im. St, Żeromskiego zorganizowanego na pol-an
ce 'Radłowskiej obok Gdyni s-taraniem Zarzą-du
Głównego Z. Z. Z . Wyc-ie-cizkę podejmowało
kierown-ictwo obo-zu w bardz-o serdeczny spo
sób. Wyciecz-ka ta, która zaznajomiła robotni
ka pols-ki-ego z Morzem P-olskiem i z dorobkiem

społeczeństwa po-lskie-go nad umocnieniem do
stęp-u do teSo okna. na św'iat szeroki, pozostawi

ła wśród jej uczestnikó-w niezatarte' wspomnie
nie.

— Zwracamy uwagę na dzisiejsze ogłoszenie
Antykwarjatu, Domu Ko-miso-'wego ,,Stała Oka
zja * który z dniem 1 sierpnia zost-anie prze
niesio-ny do n-owego lokalu przy ul. Gdańskiej
28a róg Kras-ińskie'go, Firm-a ,,Stała Okazja
ci-eszy się ogólnem uznaniem i jest prowadzoną
prz-ez znanego kupca i fachowca p. Jułljusza
Junga, koncesjonowanego taksat-ora i licytato
ra.

— Już w czwartek na kortach B, K, S'u.

rozpoczinie się turniej teniso'wy ,o mistrzostwo
m. Bydgoszczy. Ze względiu na udział mis-trza

Grecji St'ałi-osa, m istrza Zopot, m istrza Poiski

Tł-o-czyńskiego i bezkonkurencyjn-ej rakiety Jęd
rz-e-j-cwskiej, turniej bydgoski należeć będzie do

jednych z największych w Polsce, W turnieju
o mis-trz-ostwo m, Bydgoszczy ujrzymy także Bra

tka, Bełdowekiego, Majewskieg-o-, Stolasrowa,
Również Neumannówna, Lilpopówna Rudaw
ska walczyć będą o zaszczytny tytuł mistrza m.

Bydgoszczy. Ponadto turniej obesłany będzie
prz-ez rakiety niemieckie z Gdańska, Prus

Wschodnich, oraz Berlina, Zainteresowanie

turniejem jest wielkie. Zarząd B. K. SU przy
kłada wszelkich starań, aby strona organizacyj-.
na turnieju wypadła jak najlepiej. Pobudowano

już p-iękn-e trybuny, umożliwiające setkom spor
to'wców zobaczenie inter-esująoych spo-tkań.

— Zaparł się własnego podpisu na wekslu.
Jan Kowalczyk dał P- Feliksowi ,Jagle weksel
z własnym podpisem na sumę 200,—- zł. 'Weksel
ten p. Jagła wręczył Kasie Chorych w Bydgo.
szczy na pokrycie zaległych składek. Gdy je
dnak przyszło do wykupienia weksla, Kowalczyk
zaprzeczył, jakoby weksel podpisywał, skutkiem

czego skierowano przeciwko p. Jagle dochodze
nia, o podrobienie podpisu. Przez cały czas do
chodzeń policyjnych Kowalczyk twierdził upar
cie, że weksla nie podpisywał. W wyniku je
dnak ekspertyzy grafologicznej, przeprowadzo
nej przez p. prof. Friebego, stwierdzono, że pod
pis na wekslu pochodzi z ręki Kowalczyka, wo
bec czego Prokuratura pociągnęła go do odpo
wiedzialności karnej. Odpowiadając przed Są
dem Okręgowym p. Kowalczyk uznał za lepsze
przyznać się ze skruchą do winy, a na usprawie
dliwienie swoje podał, iż dlatego zapaił się pod
pisu, ponieważ uważał, że Jagła powinien był
weksel jego zapłacić. Sąd skazał Kowalczyka na

3 miesiąc-e aresztu, zawieszając mu tę karo n.a

lat 5. (b.)
-- To się nazywa ,,koleżanka". Służąca Ma-

rja Szuk-ała zam, w Bydgoszczy przy ul. Jagiel
loński-ej 12 zgł-osiła pol-icji, że koleż a nk a jej
Seweryna Sołtys skradła dwa płaszcze wartość-
około 140 zł. Za pan-ną Seweryną Sołtys wiszczę
ły wład ze śled c ze p-oszukiwan-ia.
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Toruń—W arszawa 2.37, 6.50, 8.05, 9.57, 12.54,
13,55 15.30, 15.58. 18 .01, 19.58. 21 .35 (tran 
zytowy) 23.16 .

Tczew—Gdańsk—Gdynia 0 40, 3.10, 3.56, --50

7,35, 12.06 12.13 12.59, 13-13. 15,36 17.17.

20.03, 2010

Kościerzyna—Gdynia 8.13, 15.45. , i..

Rynkowo 16 10 20.25 (w niedziele i święta
od 20.V. - 2.IX.)

Nakło--Piła 001. 6.15 10.35. 14.45, 19.46.
Unisław—Brodnica 4.55. 8 11. 1345. l^TL 21-50

Inowrocław —Poznań 2.35, 3.50 6.20, 11.45.
13.40- 16.28 18.10 20.40 22.25, 23.15

Wagrówiec—Poznań 5.00. 10.32, 13.26, 18-54.

Inowrocław-Karsznice—Herby Nowe 13.40

2315.

ffląpgęmtfflcln * .1Sfniw!ła m ic : .

Restauracja i Cukiernia Berendt. Wyborowa
kuchnia, wyśmienite ciastka.
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Pamiątki z bursztynu naturalnego i muszle

kupuje się najtaniej w sklepie fabrycznym pod firmą

52i9 Piotr TrzesniaK, Gdynia
ul. Starowiejska róg Podjazdowej obok Dworca

Zgon zasłużonego Polaka
na emigracji

Jpadr. Szymon Kossobudzkl

W' Kurytybie zmarł śp. dr. Szymon Kosso-

budziki, wybitny lekarz chirurg, profesor uni

wersytetu w K urytybie, nies'trudzony działacz

społeczny na emigracji i nieustraszony bojow
nik o szko-lnictwo narodowościowe w B-razylji.

Z-m-arły był kawalerem orderu Polonia Re-

stituta i Krzyża Legjonów.
Jako członek honorowy Centralnego Związ

ku Polaków w Brazylji brał również czynny

udział w wielu ininych towarzystwach na emi
gracji.

Śp. dr. Szymon Kossobudz*ki urodził się i

studja sw.oje od-bywa-ł w Polsce. Prześlado
wany przez władze rosyjskie za swą pracę nie
podle-głościową. wyemigrował dr. Kossobudzki

w r. 1907 do Brazylji i osiedlił się w Paranie.

Na obczyźnie niestrudzenie zabiegał o rozbu

dzenie i-dei n-iepodległościowej jako wydawca
tyg-o-dnika ,,N iw a'', prezes komitetu ,,Obrony
Narodowej", zje-dnoc-zenia organizacyj n'iepo
dległ-ościowych oraz Związku Demokratów

Polskich Amery-ki Południowej. Jako prezes

tego związku witał pierwszego konsula niep-o
dległej Polski w styc-zniu 1920 r. Zmarły re
da-gował ,,Św-it" i ,,Ec-ho da Polonia" w języku
portugalskim, w który-ch oświetlał sprawy pol
skie. W ostatni-ch latach przewlekła choroba

nie pozwalała zmarłemu n-a owocniej-szą pracę.

Uroczys-ty p-ogrze-b w d-niu 9 lipca by! m ani
festacją powszechnego uznania dła zasług dr.

Kossobudzkiego nietylko ze strony Polonji,
lecz' i Brazyljan.

Lekarski kurs wakacyjny w Ciechocinku

W dinia-ch o-d 31 sierpnia do 2 w'r-ześnia rb.

r b. odbędzie się w Ciechocink-u VIII le-ka-rski

kurs wa-kacyj-ny po-d protektoratem wicemini
s-tra opieki społecznej d-r. Euge-njusza Piestrzyń
skiego. Na kursie wygłoszony będzie szereg o-d
czytów prz-ez wybitnych przedstawicieli śwista

nauk-owo - le -karskie-go.

Ko-mitet organizacyj-ny przewid-uje dla ucze
stni-ków kursu szereg wycieczek i i,mprez roz
ry-wk-owych.

Fabryki broni i amunicji pracuia
pełna para

Dzie-nnik wi-oski ,,Gio-rnale d'Italia" p -odaje
cyfry, z k-tórych wynika, że eksport broni i amu
nicji -z głównych pańs-tw prze-mysło-wych wzrósł

o 8 proc. w latac-h 1931—1932 j o 12 proc. w la
tach 1932-33. W ciąg-u pierwszego kw artału rb.

e-kąport granatów z fabry'k fran-cus-kich w-zirósl

o 100 iproć., a a-eropla-nów o 29 proc. Eksport
broni z Anglji wzrósł o 43 pro-c. w pierwszym
kwartale r- b . w porówna-ni-u z ro -kiem ubiegłym.
Masimum wzro-stu wyka-z-uje eksport broni z

Czech'os-łowac-ji, skąd wyek-s -p-ortowano jej za

I-sze półrocze -r. b. o 500 proc., a amu-nicji o

300 proc. więc-ej niż za ten sam cza-s w rok-u

ubi-egłyim.

ZC SJBOTtlM

20 studentów rumuńskich
ukończyło kurs oficerski Związku Strzefleckiecgt

W Centrum Wyszkolenia Związku Strze'le
ckiego w W arszawie od'była się uroczystość po
żegnania 20 studentów 'rumuńskich, którzy prze

bywali na kursie oficerskim Związku Strzele
ckiego w Spalę. Obecni byli: dyrektor PUVtF i

PW. pik. dyipl. Władysław Kiliński, komendant

Głównego Związku Strzeleckiego ppłk. Marian

Frydrych, wiceprezes Zarządu Głównego Związ
ku Strzeleckiego Anatol Mifflkowski, przedsta

wiciel Min, Spraw Zgr. radca Baliński i in.

Pik, Frydrych wygłosił do Rumunów poże
gnalne przemówienie. W odpowiedzi przemówił
przedstawiciel Rumunów, w serdecznych sło
wach wyrażając wdzięczność Związkowi Strze
leckiemu za gościnność. Komendant Główny ZS

wręczył Rumunom odznaki organizacyjne wrćz

z dyplomami oraz zdobyte przez nich podczas
pobytu w rtboizie odznaki strzelecki'e i łuoziKcze.

106ipólkim. sia szybowcu
Nowy rekord polski

D-o Polskiego Komitetu Szybowcowego przy
Aerok'lubie RP. w W arszawie nadszedł ze Lwo
wa meldunek o 2 nowych wyczynach szybow
cowych, które podniosły znacznie nasz rekord

krajowy w długości przelotu na szybowcu w lin

ji prostej. Rekord dotychczasowy ustaiony pizez
pilota B olesława Bara-nowskiego z Ae-ro-klubu

Lwow-skiego w dniu 19 lipca 1933 r. wyno-sił ćs4

kilim,
W dniu 22 bm. por. inż. Blaicher z Aeroklu

bu Lwows-kiego wystartowa-ł na szybowcu ,,Ko
ma-r*' ze wzgórza Korokolik w Ustjanach. Po

półgo-dzi-nnym locie pilot napotkał burzę, na c.zo

le której szybował w kierunku północnym oko
ło 40 kim . uzy-skując 1500 ,mtr. wysokości po-nad
miejsce startu. Po zakończeniu burzy pilot le
ciał ziboku do burzy i posuwając się w górę u-

zyskał 3000 m. wysok-ości. Po 45 minutach łotu

szybowiec wyszedł z burzy gradowej ko-rkocią
giem i lądował sz-częśliwie w miejsc-owości Ha-

czew na północno-zachód od stacji ko-lejowej
Jaw-orowa w od-leg'łości 96 kim . od miej'sca s t a r
tu. -

W tym samym dniu o godz. 17,20 pi'lot Bo

sław Baranowski wystartował na szybowcu SG.

28 ciągniony p-rzez samolo-t RW D 8 z lotnis-ka

Lwowskiego w S-knilowie do przelotu na c-zo-le

nadciągającej od zachodu burzy. Szybowiec po

odczcpie-niu się o-d samo-lotu na wysokości 300

m. o-siągnął samod-zielnie w kil-ku minut wyso
kość 2000 m. Po 3 go-dzinnyim locie w kierunku

północn-o - wschodnim szybowiec lądował w Ko

niuchaoh na zchód o-d Łucka po prze-by-ciu 106

i pól kil-ometrów.

Ruch sportow y w Polsce
We-d-ł-ug os-ta-tnich obliczeń, liczba zrzeszo

n-ych spo-rtowców w Polsce wynosi 550.000 osób.

W ciąg-u roku ub. od-było się 470 ,męskich kur

sów wychowania fi-zcyznego, w których wzięło
udział 15.000 uczestni-ków. Letnich męskich o-

bozów sportowyc'h urządzono w roku ubiegtym
87, przy u-dziale 15.600 osób.

Pierwszy jacht z kobieca załoga
Jacht harcerek ,,Grażyna", p-rzydzielony do

ośrodka morskie-go harcerek w Helu, odbywa o-

becnie p od róże ćwicze-bne p-o Ba-łtyku. Jes-t te

pierwszy j-ach-t polski, posiadający wyłącznie
żeńską załogę. Ka-pi-tanem jachtu j-est ha-rcerka

p. Ja-dwiga Wolffowa.

Programy radiowe
SOBOTA, 28 LIPCA

Radjostacja waszawska
6,30 Pi-eśń ,,Kiedy ranne wstają zorze". 6,38

Gimna-styka. 7,05 Dziennik poranny. 6.35, 7,10
Muzyka por. (płyty). 7,20 Chwilka pań do.mu.

7,25 Program n-a dzież bież. 7,30 Rozmaitości.
11.57 Sygnał czasu z War-sz . Obs-erw. Astro-n.

12,00 Hejnał z Krakowa. 12,03 Wiado-m . meteo
rologiczne. 12,05 Codzie-nny Przegląd Prasy Pol
skie-j. 12,10 Muzyka lekka z Ciechocinka (Ba
sen). 13,00 Dzienni-k południowy. 13,05 Muzyka
popularna (ip-łyty). 14,00 Wiadom. o eks-porcie
polskim. 14,05 Wiadom. gospod, 16,00 Koncert

muzyki żydowskiej. Wyk .: Ork. P . R . pod dyr.
H. Szipilmana, Chór Szneura, L, Lurie (sopran)
i'St, Goldfarb (tenor). 17,00 Tr. fragmentu mię-
śdzynar. m-eczu tenisowego Polska—Danja (z
Kortów Legji). 17,15 Słuchowisko dla dzieci ze

Lwowa. 17,40 Koncert zesp. salon. N . Mańskiej.
18,15 ,,Co czytać?" — wygł, p. St. Adamczew
ski, (Felj. li-ter.). 18,30. M uzyka lekka (płyty).
18,45 Pogadanka z cyklu ,,Polacy zagranicą".
18,55 ,,Życie kultur, i artyst. stolicy". 19,00 Roz
maitości. 19,05 Prog-ram na dzień nast, 19,10
Trans-mis-ja z Salzburga o-pery ,,Fi-delio" L. v.

Beethovena w wyk. Ork. filh, wiedeńskiej i so
li-s-tów pod dyr, R . Straussa. W przerwie: Wia
domości sportowe oraz Dzienni-k wiecz. 22,00
Koncert Chopi-nowski w wykonaniu Z. Drze
wieckiego. 22,30 Poga-da-nka ak-tualna, 22,40 Muz,
tan. z dane. ,,Paradis", 23,00 Wiadom, meteor.

dla komunik, lotn. 23 ,05 -24 ,00 ,,Kukułka wileń
ska".

Najciekawsze audycje innych radjostacyj
17.15 Lwów. Słuchowisko dla dzieci: ,,Pino

kio "

pg. Co'll-odi'ego.
19.15 Wiedeń. Tr. z Salzburg-a . ,,Fidelio'* —

opera Beethove-na pod dyr. Ryszarda Straussa.

20,45 Medjolan. ,,Em ani" — dram at muzycz
ny Veirdiego.

21,00 Londyn Regional. Koncert symfoniczny.
21.30 Rzym . Konce-rt symfoniczny.
23,05 Wilno. Kukułka wileńska. X -ty wieczór

kabaretu literackiego p. t . ,,Kukułka w kajaku",

NIEDZIELA, 29 LIPCA

Radiostacja warszawska.
8.30 Pieśń ,,Kiedy ranne wstają zorze". 8.35

Gimnastyka. 9.05 Dziennik poranny. 8.35, 8.5-3,
9.10, 9.25 Muzyka poranna (płyty). 9.20 Chwil
ka pań domu. 10.25 Program na dz. bież. 10.30
Nabożeństwo z klasztoru OO. Franciszkanów w

Panewnikach.Ligocie (na Śląsku). 11.57 Sygnał
czasu z Warsz. Obs. Astron. 12.00 Hejnał z Kra
kowa. 12.05 Komun, meteorol. i meteorol.-rolni-

czy. 12 .10 Poranek muzyczny ze studja. 13.15

Pogadanka ze Lwowa. 13.25 Otwarcie Walnego
Zjazdu Zw. Rezerwistów (Tr. z sali Rady Miejs.
m. st. Warszawy). 14.00 Odczyt z Krakowa.
14.15 Koncert z Krakowa. 15.00 ,,żniwa" — fel.

wiejski — wygł. prof. St. Biedrzycki. 15 .15 Sta
re walce (płyty). 15 .25 ,,Przegląd rynków pro
duktów rolnych" — wygł. p . St. Prus-Wiśniew

ski. 15.35 Stare walee (płyty). 15.45 ,,Jedzmy
więcej miodu — miodobranie" — wygł.p.K.
Bajorek. 16.00 Muzyka lekka. 17.00 Przegląd te
at-ralny. 17,10 Re-portaż muzyczny z 'W ilna . 18,00
Fragment teatralny. 18.15 Polska muzyka forte
pianowa w wyk. M. Barówny. 18.45 ,,Przybysz"
(St. Przybyszewski) — wygł. dr. H . Palmbach.
19.00 Rozmaitości. 19.10, P rogram na dz. nast.

19.15 Muzyka lekka. 20.00 ,,Myśli wybrane" .

20.02 Feljeton aktualny. 20.12 Koncert poipul.
20.50 Dziennik wieez. 21.00 Capstrzyk Marynar
ki Wojennej. (Tr. z Gdyni). 21.02 ,,Na wesołej
lwowskiej fali" . 2 2 .00 Paderewski gra (płyty).
22.15 Wiadom. sport, ze w szystkich rozgłośni P.
R. 22.30 Wiązanka melodyj (płyty). 23.00 Wiad.

meteor, dla komunik, lotniczej. 23 .05 -23 .30 Mu
zyka tan. z Ciechocinka.

Najciekawsza audycje innych radjostacyj.
11.20 Wiedeń. Koncert symfoniczny.
13.15 Lwów. ,,Rola muzyki w filmie" — wygł.

dr. Zofja Lis-sa.

14.00 Kraków. ,,W śród lasów i jezior wielko
polski-ch" — wygł. prof. J . Kilarski.

14.15 K-raków, Konce-rt muzyki ludowej.
15.15 Wilno. Aud. dla wszystkich.
17.00 Kraków. Z cyklu ,,Gawędy podhalańskie"

— recyt. Wł. Doruli
17.10 Wilno. Re'portaż muzyczno-łiter. ,,W ycie

czka do kraju Bolera".
18.00 Lwów. ,,P-rzed dw udziestu la-ty" — wygł.

ppłk. Z. Zygmuntowicz.
21.00 Praga. Koncert ork. Filhanm. Czeskiej z

udziałem J. Baklanowa.

21.02 Lwów. Na wesołej falli lwowskiej.
21.05 Londyn Regional. Koncert Londyńskiej

O rk. Fd'lha-rmouioznej.

PONIEDZIAŁEK, 30 UPCA
Ct DO 'Ol fi 606.30 Pieśń ,,Kiedy ranne wstają zorze" . 6.38

Gimnastyka. 7.05 Dziennik por. 6.35, 6.53, 7.1G

Muzyka poranna. 7.20 Chwilka pań domu. 7.25

Program na .dz. bież. 7.30 Rozmaitości. 11.57 Sy
gnał czasu z Warsz. Obs. Astron. 12.00 Hejnał
z Krakowa. 12.03 Wiadom. meteorol. 12.05 Codz.

Przegl. Prasy Polsk. 12.10 Koncert zesp. salon.
13.00 Dziennik połudn.. 13.05 Tańce symfonicz
ne. 14 .00 Wiadom. o eksp. polsk. 14 .05 Wiadom.

gospod. 16.00—17.00 Tr ze Lwowa 17.00 Audycja
dla dzieci: Opowiadanie p. t . ,,Lot Jurk a dooko
ła Polski" — pióra M. Wardasówny. 17.15 Kon
cert kameralny. Wyk. A . Hakowska (skrz.) i K.
Jasieńska (fort.) 17,40 Rec. śpiewaczy- 18.00

Pogada-nka dla kobiet. 18,15 Chór J u
randa i J. Marrot. 18.45 Pogadanka Br. Wina.
wera. 18.55 ,,życie kultur, i artyst. stoliey".
19.00 Rozmaitości. 19.10 Program n a dz. nast.

19.15 Muzyka tan. 19.50 Wiadom. sport. 20.00

,,M yśli wybrane" 20.02 ,,Meczety Stambułu" —

wygł. p . St. Podhorśka-Okołów, (Felj.) . 20.12

Muzyka lekka. Wyk. Ork. P . R . pod dyr, Zd

Górzyńskiego i S. Wiitasa (śpiew). Akomp. prof.
L. Ursteim. 20 .50 Dziennik wieczorny. 21,00 Cap
strzyk Marynarki Wojennej (Tr. z Gdyni). 21.02

,,Skrzynka pocztowa rolnicza", omówi inż. W .

Ta-rkowski. 21 .12 U-twory symfoniczne w wyk,
ork. syimf- P . R . pod dyr. F . Zygmaina. 22,00
,,Poezja legjonowego czynu' *

—- wygł.p.J.
Szcz-awiej. (Fel'j. l'iter.) 22,12 Muzyka tanecz.

23.00 Wiadom, meteor, dla komunik, lot.

Najciekawsze audycje innych radjastacyi.
18.00 Lwów. ,,Kurałorka więzienia” — wygł. p.

K. Hojnacka.
18.15 Wiedeń. ,,Tristan i Izolda'* — opera W a

gn-era. Tr. z Salzburga.
18,55 Kraków. Zmysł własności u zwierząt" —-

wygł. p . Wł. Mueller.
19.00 Katowice. Z ofja Koissaik-Szozucka: ,P o 

szli" — fragm. z pow, pt. ,,Krzyżowcy".
19.15 Wilno. Pieśni w wyk. A . SSro-rukówiny.
20.30 Strasburg. ,,L'Arlesienn-e'* — dra-mat A l

fo-nsa Daud'et'a, muzyka Bizet'a.

20,45 Paryż ((Radjo-Paris). Festivał Ryszarda
i Jana Straussów. Tr. z Kasyna w Viehy.

21.02 . Lwów. ,,Psychika młodzieży żeńskiej" —

wygł. prof. K . Krółiński.
22.20 Kopenhaga, K o nc ert symfoniiozny.

JAMESO. CURWOOD

9 9 OSADNICY
3J)

ss

(Autoryzowany przekład Jerzego Marlicza)

Szymon przyrządzał właśnie śniada
nie, widząc zaś wchodzącego Pietrka

zdziwił się niemało, że chłopak zjawia
się w drzwiach, zamiast złazić wdół po

drabinie.

Sprytny S'-zkot, obserwując wyrostka
w ciągu najbliższej godziny, zauważył w

nim niejedną zmianę. Pietrek był niespo"
kojny, i wciąż zadawał pytania. Dokąd

ojciec mógł się udać? Czy w liście do

Szymona nic o tern nie wspomniał?
Szkot przecząco ruszał głową, zgadując
napoły co Pietrek ma na myśli. W obo
jętnej napozór p-ogawędce opisał mu o-

grom puszcz. Przepastne bory rozpoście
rają się w kierunku północnym na prze
strzeni tysiąca mil, a na wschód i zachód

pokrywają przestrzeń dwa-kroć większą.
Można błądzić śród nich całe życie.

Ale Pietrek nie dał się zniechęcić.
— Mam wrażenie, że mimo wszystko

potrafię ojca znaleźć! — rzekł. — Jeśli

ojciec nie wró-ci niebawem, spróbuję...
W miarę jak mijały godziny poranne,

myśl ta prześladowała go coraz uporczy
wiej. Szymon wyczyś-cił go i zacerował

największe dziury, twierdząc równocze
śnie, że dostanie nowe ubranie, skoro

tylko uda się je sprowadzić z miasteczka

przy kolei. Gwarzył także o przegranej

Alecka, o Monie, i o nadzwyczajnej ko-

lonji bobrów oddalonej 'z-aledwie o dwie

mile od osady Pięciu Palców. Lecz Pie
trek tak był pochłonięty swemi planami,
że nic innego nie miało doń dostępu. Nie

chciał się zwierzać Szymonowi, że wy
ruszy na poszu-kiwanie ojca niebawem.

Może dzisiejszej nocy, może jutrzejszej,
w każdym razie skoro tylko wyładuje so
bie jako tako plecak na drogę.

Słońce stało- już wy-s -oko, gdy d-o

strzegł Monę wychodzącą z chaty Piotra

Gourdon, pośpieszył zatem na jej spotka
nie. Był nieco'z-mieszany,gdyż musiał'się

usprawiedliwić, dlaczego wczoraj porzu
cił ją tak niespodzianie, i uciekł od Cla-

martów jak głupi. Ale stropił się doresz-

ty skoro się Monie przyjrzał.
Sprawiała wrażenie niemal d-orosłej o-

soby, zupełnie jak Adetta, a w każdym
razie nie przypominała w niczem małej
dziewczynki, która tak walecznie pomo
gła mu w walce z Aleckiem Curry w

dniu pierwszego spotkania. Ubrana cała

na biało, włosy miała roz-puszczone, fali
ste i migocące w słońcu. Ciemne oczy by
ły tak piękne, że Pietrek zapomniał języ
ka w gębie, skoro się z jej wejrzeniem

spotkał.
Mona zdawała sobie częściowo sp-rawę

ze swej niezwykłej urody, a spostrzegł
szy co za wrażenie wywiera, zarumieniła

się z radości.

— To jes-t moja niedzielna sukienka!

— oznajmiła, chcą-c dopomóc Pietrkowi

'zw alczyć zmieszanie. — Czy ci się po
d-oba?

Pietrek przestąpił z nogi na nogę.

— Wyglądaszjak mewa, biała mewa

z czarnym czubkiem! — rzekł. — Ale co

powiesz o mnie?!

Obrócił się na pięcie, by mogła dowo-

li obejrzeć łaty i cery pracowicieześci-
bione przez Szym-ona .

W oczach Mony zgasły wesołe ogni
ki. W chwili gdy Pietrek, obrócony ple
cami, nie mógł dostrzec wyraz-u jej twa'

rzy, w rysach dziewczynki odzwierciadli-

ło się współczucie, serdeczna czułość i

coś nakształt przelotnego cierpienia, jak-
gdyby ją uraziły drwiące słowa chłop-ca .

— Wystroiłam się specjalnie dla cie
bie! Oto co ci powiem.

— Mam także lepszą odzież! — zape
wnił Pietrek ugłaskany. — Ale opuścili
śmy dom tak niespodzianie, że nie zdą
żyłem nicizego ze sobą zabrać!

— Bardzo się z tego cies-zę! Lubię cie
bie takim, jakim jesteś! Czy ty mnie tak
że lubisz, Pietrku? Naprawdę lubisz?!

— Bardzo.

— To znaczy jak?
Pietrek zastanowił się, jakieby tu u-

czynić porów-nanie.

| — Lubię cię najwię-cej po moim ojcu!
— W takim razie dlaczego u-ciekłeś

odemnie, gdy byłam w kuchni z A-dełtą
Clamart? — surowo spytała Mona.

Pietrek poczerwieniał.
— Alb-o ja wiem! Pewno dlatego, że

nie lubię, gdy się ze mnie ludzie śmieją.
Nawet ten mały Telek mnie nie poznał!

Głęboki głos dzwonu przetoczył się
nad polaną. Pietrek odetchnął silnie słu

chając.
— Słysz-ałem już kiedyś głos dzwonów

kościelnych — rzekł. — Tr-ochę go jesz
cze pamiętam.

Mona dotknęła ręki chłopca.
— Przyszłam, że-by cię zabrać do 'ko

ścioła. Ojcie-c Albanel mówił mi, że o-

biecałeś pójść.
Ruszyła wdół skłonu. Idąc obok, Pie

trek zastanawiał się nad tern, co za magi
czną siłę posiada głos dzwonu, że na je
go wezwanie otwierają się natychmiast
drzwi wszystkich chat. Oto Piotr Gour-

don wyszedł na próg wraz z żoną, pnzy-

czem Józia była cała na biało, tak jak
Mona. Marja Antonina, śpiesząca wraz z

mężem i dwojgiem dzieci na powitanie
teściów, sprawiła na Pietr-ku wrażenie

powiewnego anioła. Nawet Gertruda Po-

ulin, niemal tak szeroka, jak wys-oka, no
siła suknię nieskalanie białą, zupełnie jak
te mewy gnieżdżące się masami na środ

kowym półwyspie.
(Ciąg dalszy nastąpi)
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PODCZASKOŃCOWEJWYPRZEDAŻY
SEZONOWEJ
TANIEJ NIZ ZWYKLE

WIĘC WSZYSCY DO

IBUWIE I POŃCZOCHY
GDAŃSK, LANGGASSE 73.

Liczba czynności S K 48/3* ZI. Nr. ilo/YK
PRZETARG PRZYMUSOWY.

Nieruchomość położona w Toruniu przy ul. Bydi
goskiej nr. 26 składająca się z domu mieszkalnego fron:

towego i tylnego oraz budynków gospodarczych w

chwili uczynienia wpisu o przetargu zapisana w księdze
gruntowej Toruń Przedmieście karta 354 na imię Aliny
Ozyóskiej zostanie w drodze egzekucji dnia 3 4 paź*
dziernika 1934 r. o godz, 11 przed poł. wystawioną na

przetarg przed niżej oznaczonym Sądem pokój Nr. 43.
Cena wywołania wynosi 34,879.35 zł.

Sąd GrodzKi.

Zlec. N r, 5J3/GR 5193

Ogłoszenie Zarządu Miejskiego
w Grudziądzu.

N a podstawie rozp. Rady Ministrów z dnia
9. VI . 1934 r. wcielono do gminy miasta Grudziądza
z dniem 15. VI . 1934 r. gminę: MaJe/l'arpno, część
gminy Tuszewo i część gminy WielkieaTarpno.

Zarząd Miejski w Grudziądzu zawiadamia niniej,
szCm mieszkańców terenów wcielonych do miasta Gru,
dziądza, że z dniem 15. VI. 1934 r. właściwym dla nich
urzędem gminnym jest Zarząd Miejski w Grudziądzu.

Doakt.3.N.6/31. Zlec. N r. 37I/DC.

UCHWAŁA

W sprawie postępowania zapobiegawczego firmy
Browary Chełmińskie Tow. Akc. w Chełmnie.

Sąd postanowił na mocy art. 5* rozp. z 6. III. 1928 r.

Dz. Ust, poz. 344 umorzyć postępowanie zapobiegawcze
na koszt dłużnika, albowiem na powtórnym terminie

ogólnego zgromadzenia wierzycieli nie stawiła się niez*

będna do skuteczności uchwały ogólnego zgromadzenia
liczba wierzycieli.

Ch'ełmno, dnia 37 lipca 1933 r.

Sąd GrodzKi.

I GDYNIA I
Śniadania |

Obiady
Kolacje

zdrowe, smaczne i obfite

poleca
Restauracja - Bar

BRACIA MA(KOWSCY
Gdynia, Świętojańska 84 .

PoszuKuję
mieszkania 2,pokojowego z

kuchnią w Gdyni. Zgło,
szenia do .,Gazety Morskiej'*
Gdynia pod nr. 1387*(5i6a

Szlachetne

tynKi
terazyt, terabona, felzytyn
do nabycia w każdej ilości.

Polecamy również tynki
myte, sztuczny granit we

wszystkich kolorach znany
ze swej dobroci naszej fa,
brykacji. Do nabycia rów,
nież marmurki do lastrica —

biały, zielony, czarny, czer,

wony, żółty, serpentyna
carara, stopnie lastricowe.
Adres:ELEWACJA** Gdy,
nia, A braham a 35, telefon

2, 73. 5055

Ceny staniały o 30 proc.

Potrzebna
od zaraz kucharka do pier,
wszorzędnej restauracji.
Oferty przyjmuje Adm.

,,Gazety Morskiej*' W ejhe,
rowo. 5205

Posadę
ekspedjentki samodzielnej
dam za wypożyczeniem
1500 zł. na procent. Oferty
,,Gazeta Morska", Gdynia
pod nr. 1393, 5221

Prace
dachowe

ceglane — łupkowe i papo,
we wykonanie: staranne

i solidne, Zakład pokryw a,
nia dachów N. Kługmann
Gdańsk, An d. neuen Mott,
lau 6 tel. 278,79. 5067

Mam
skład oraz duże ubikacje
przemysłowe, szukam

wspólnika z gotówką 2 -

3000 zł. Oferty ,,Gazeta
Morska", Gdynia pod nr.

1392. 5220

I BYDGOSZCZ

Wózki dziecięce
najnowsze modele, najtaniej
Bydgosict, Długa 5

Reperacje — Zamiany.
2361

MEBLE
sypialki, jadalki, gabinety
męskie, po cenach fabrycz,
nych na dogodnych warun,

kach w Fabryce
W. BŁASZCZYK

Bydgoszcz, Marsz. Focha 16

Tel. 303 . 449

Mieszkanie
3 pokoje i kuchnia od 1.

VIII, do wynajęcia. Byd,
goszcz, Leśna 4 , 5*16

Kasę
(N ational" registracyjną,
prawie nową tanio sprze,
dam. O ferty pod ,,National**
do Admin. ,,Dnia Bydgo,
skiego" w Bydgoszczy, M.
Focha 12. si 54

Do akt. 623/34.

PRZETARG.

31 lipca o godz. 13 sprzedaję w firmie Drewitrz
ul. 3 Maja, przymusowym przetargiem za gotówkę
4 młockarnie szerokomłotne.

(-) Brunon DuplicKi
Komprnik Sądu Grodzk'ego w Toruniu

5180 Rewiru III.

Z poned 1000 magazynów Torgsinu, znajdujących się w ZSRR,, obficie

zaopatrzonych w najlepszego gatunku artykuły żywnościowe,
konfekcję, skórzane i gumowe obuwie, bieliznę, trykotaże i t. p ., mogą korzystać,
wszyscy otrzymujący przekazy pieniężne w ZSRR Przekazy pieniężne na ,,Torgsm'*
dla krewnych i znajomych, zamieszkujących w ZSRR. przyjmują wszystkie oddziały
pocztowe Rzplitej Polskiej, Bank Gospodarstwa Krajowego, P owszechny Bank Kre,
dytowy, Tow. Hias WW arszawie i jego oddziały, Bank Zachodni, Powszechny Bank

Związkowy, Firma ,,Biuro Posyłek*', Nowogrodzka 39, B,cia Pakulscy i Oddział

Drezdeńskiego Banku w Gdańsku. Prócz tego zamówienia na standartowe przesyłki
do wszystkich miejscowości ZSRR. przyjmują: Biuro Posyłek, B,cia Pakulscy. Ceny
w ,,Torgsinie" są znacznie niższe, niż w magazynach zagranicznych, o czem można

się przekonać z cenników, znajdujących się we wszystkich wyżej wymienionych
firmach i instytucjach. Informacji udziela Przedstawicielstwo H andlow e ZSRR. w

Polsce, Warszawa, ul. Koszykowa 4, tel. 9 ,06-66 . Żądajcie bezpl. cenników Torg,
sinu. 29, 7. 34. —'3—. 5210

Zlec. Nr. 254/8.Do akt. Nr. Km. 1487/34.

OBWIESZCZENIE

Komornik Sądu Grodzkiego w Bydgoszczy rew. IV .

B. Borzęcki zamieszkały w Bydgoszczy, ul. Paderewskiego
18, na mocy art. 602 K. P. C. ogłasza że: w dniu 31

lipca 1934 r. o godz. io,tej nie później jednak niż w

dwie godziny, w Bydgoszczy, przy ul. Przyrzecze 1,
odbędzie się publiczna licytacja ruchomości składających
się z urządzenia pokoju stołowego oszacowanych na

sumę zł, 1000 .—, które można oglądać w dniu licytacji
w miejscu sprzedaży w czasie wyżej oznaczonym.

Bydgoszcz, dnia 23 lipca 1934 r.

5214 KomorniK (—) Borzęcki.

tfMir% awz-detalista
który ma zamiar zaopatrzyć się najlepiej, najtaniej, naj
korzystniej, bez długich, trudnych formalności bezpośre
dnio z pierwszego źródła w towar futrzarski, może tego
dokonać tylko na

1-szrrcfi U'óólnopoIsAicA SargacA
^u(rcazsAicA n* Wilnie

otwarcie 18. sierpnia 1938.
zamłbiięde 9 irrześnia 193*,

| WYPRZEDAŻ POSEZONOWĄ od 1-15 września 1934 r.

JEDWABIE- TOWARY WEŁNIANE- PŁÓTNA - FIRANKI- INLETY

P O CENACH PRAWDZIWIE NISKICH

W.6RUKERT-TORUŃ,szeroka32oinhiihm iwinan nmmii i nu wbwwiiimi'Hwiiimiii ih ihi i iMHRSWMI'JlftąiillilHJIWlITilWI-HFBMUlRnH3li7mHlliMP?MBWirfr~itłT

DUŻY WYBÓR DYWANÓW i CHODNIKÓW S132

NABIAŁ
Szanownej klienteli do łas
kawej wiadomości, że

FIL JA
nasza przy ni. Mickiewi
cza 59 została przeniesiona

na 4850

ul. Bydgoska 58
Mleczarnia Centralni

Sp.z.zn.o.,Toruń.

Haterjały
stolarskie i budowlane

I. kl . suche (5i73
poleca po cenach przystęp,
nych. Dla formacji wojsko,

wych specjalny rabat

Składnica Drzewa
A. PRELEWICZ

Toruń, Czerwona Droga 23

Zegary
zegarki, platery, obrączki
ślubne, figury, monogramy.

Wyjątkowo tanio

KAZIMIERZ BIBIK
Toruń, Stary Rynek 39

obok Baty
Udzielam kredytu na asy,
gnaty Spółdzielni Kredyt,
reperacja zegarków i biżu,
terji na miejscu. 5047

TĘPCIE SZCZURY

ponieważ zjadają wam 4% waszego majątku rocznie. Próoz lego roznoszą wszelkie cho
roby zakaźne. Nie czekajcie, aż władza was do tego zmusi. Jeżeli wszystkie próby zwal
czania tych szkodników nic wypadną pomyślnie, wyłóżcie R atol *.C'% który oodL

gwarancją wygubi w ata wszystkie te pasożyty.
Dla młynów i składów mąki używa się RATOL B. 4648

Prospekty,,PARAMO"Sp.Zo.p.Bydgoszcz.

Lekarz
o-ta Henryk Solisik

(Choroby jamy ustnej i zębów)
były asystent Kliniki Uniw. w Lipsku.

Ordynuje 10-13 i od 16-18

GDYNIA, Świętojańska 13 t. płr.
4933

OBWIESZCZENIE

o przetargu przymusowym.

Dnia 31 lipca 1934 r. sprzedawać będę w Gru,
dziądzu w drodze przetargu przymusowego najwięcej
dającemu za natychmiastową gotówkę:

1. o godz. 9 przed poł. w garażu p. Domkę przy
ul. Marszałka Focha samochód ciężarowy ,,Ford" A . A .

4451050 P. M. 54261^będący własnością p.Jana Stesnera
w Grudziądzu ul. Mickiewicza i7ll9 a oszacowany na

kwotę 3.ooo,- zł.

2. o godz. 14 po poł, przv u!. 3,go Maja 39

przedmioty należące do pp. Stanisława i Anny Całbec,
kich: stoły, 2 stoliki nocne, regały, szafy, markizę pló,
cienną, drzwi żelazne, lustro, umywalkę z lustrem, bu,
fet zwykły czarny, 3 stojaki do kwiatów, 28 sztuk szkieł
7 lamp elektr., ramę do ściany, 3 łóżka, wagę decymal,
ną, pulpit do składu, drabinę, 3 lampy gazowe, 4 krze,
sła, 2 pary iiran z drążkami, maszynkę do gotowania
oszacowane na łączną sumę 501.— zł.

3. Dnia 1 sierpnia 1934 r, o godz. 10 przed poł.
w Jabłonowie przy oberży p. Piotrowskiego przedmioty
p. Bolesława Złotowskiego zam. w Buku pow . Grudziądz:

r byczka, 2 jałówki i powózkę parokonną osza,
cowane na kwotę 580,00 zł.

Powyższe przedmioty mogą refłektanci oglądać
w czasie i miejscu pod I do 3 naprowadzonych.

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru Lszego
5198) w Grudziądzu

PodręczniRi
szkolne używane, kupuje
Księgarnia Jana Wójcie,
chowskiego w T orun'u, St.

Rynek 4. 5C33

Przeprowadzki
meblowe wozy wyściełane.

Przechowywanie
magazynowanie, własne

jasne, zdrowe składni,
ce, magazyny, piwnice,
place w śródmieściu

Samochody
ciężarowe do przepro
wadzek 1 transportów.

Zwózki i
samochodami i końmi

wykonuje najtaniej

Ludwik Szymański
Toruń, Żeglarska 3, Tel. 909

Motocykl
w bardzo dobrym stanie,
marki ,,F. N ." 500 cm3, do

sprzedania. Wiadomość:
Pom. Stowarzyszenie Rolni,
czosHandloWe, Toruń, Jęcz,
mienna 10. 5144

Śniadania
Obiady

Kolacfe
zdrowe, smaczne i obfite

poleca
RESTAURACJA

Do Gracjana
ioruń, ul. Szczytna róg
Szerokiej, 496o

Do akt Nr. Km. 3267/34, 2637/34 i 2726/34.
OBWIESZCZENIE

Komornik Sądu Grodzkiego w Grudziądzu rewiru III

Wojciech Janowski zamieszkały w Grudziądzu przy ul.

Lipowej 15, na zasadzie art. 602 K. P. C. obwieszcza, te

w dniu 30 lipca J934 r. o godz. io,tej rano odbędzie się
licytacja publiczna ruchomości, należących do Ireny
Przybyłowiczowei w jej lokalu w Grudziądzu przy Pla,
cu 33 Stycznia 15, składających się aparatu do grzania
zakąsek (6 kociołkowy), 1 szafy oszklonej do ciast, 1 wagi
decymalnej i 6 ciężarków, 1 maszyny do pisania ,,Ideał'"
26 stołów różnych. 86 krzeseł klubowych, 9 kanap płu,
szowych, 1 szafy żelaznej ogniotrwałej, 1 kasy ,,Natio,
nal", 1 wagi stołowej, 5 to jaków gard er., 1 biurka kaso
wego, 1 kasy ,.Anker-', 1 pianina skrzydłowego, 1 kuchni

gazowej, 1 kompletnego urządzenia z lustrem w Barze,
5 stołów zwykłych. 4 lamp wiszących, elektr., 14 w*,
zonów do kwiatów, 3 'stołów kuchennych. 3 par portjer,
4 par firan z rolosami, 1 zegara ściennego, 4 wieszaków

ściennych, 3 umywalek, kasy Monopol, 1 biurka z krzes,
łem, 4 par tiran z drążkami, 3 drzewek w lokalu, I fo*
tela pluszowego, 1 umywalki żelaznej, 1 obrazu olejnego,
4 łóżek zwykłych, 2 szaf zwykłych, 1 pieca żelaznego,
1 kanapki koszykowej, 1 kuchni gazowej na 8 garnków
27 krzeseł, 6 stołów zwykłych, 2 kanap pluszowych,
1 maszynki do mięsa, 1 maszynki do chleba, 1 samo,
waru do kawy, 2 aparatów ,,Junkera". 2 0 0 kieliszków,
8 kubełków do szampana, 30 karawek restaur., 2 0 obra,
zów, 30 popielniczek, 100 szklanek, 200 spodeczków,
100 dzbanków różnych, fajans, i porcel., oszacowanych
na łączną sumę 4153,00 zł., które można oglądać w dniu

licytacji w miejscu sprzedaży w czasie wyżej oznaczo,

nym.
Grudziądz, dnia 26 lipca 1934 r.

(—) W. Janowski

5199) Komornik Sądu Grodzkiego III. rewiru

Dzierżawa hotelu!
Hotel Polonją w Chojnicach na Po

m orzu w centrum miasta o 16 umeblowanych poko,
jach gościnnych oraz 2 salach restauracyjnych i miesz,
kaniem prywatnem jest od 1 sierpnia 1934 r. do wynajęcia.

Do hotelu należą garaż i piwnice.
Oświetlenie elektryczne, gaz, kanalizacja, centralne

ogrzewanie, łazienka.

W arunki bardzo dogodne. 5I05

Miejska Komunalna Kasa Oszczędności w Chojnicach

2 poKoje
kuchnia duży balkon kom,
pletnie umeblowane z po,
wodu wyjazdu sprzedam
bardzo tanio, Mickiewicza
82, Toruń. 3804

3 pokoje
z kuchnią, łazienką od 15.
S. wzgl. 1, 9, poszukuje
prof. gimn. Oferty pod
,,Profesor" do ,,Dnia Po
morskiego", Toruń pod nr,
4221. 14221

Poszukuje
się zaraz dobrze polecone;
pokojówki z szyciem na

wieś. Najchętniej absol,
wentki Szkoły Gospod. w

Kowalewie, Hr. Sieraków,
ska, Osiek, poczta Rypin.

5149

Koncert
w niedzielę dnia 29 bnn.

,,Piwiarnia Autenrieba"

Toruń, Prosta 20.

Smaczne obiady, kawa,
ciastka, kolacje, węgorz
w galarecie. W03
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^ A % ial e k

^ dnia3 0 lipca

Wróciłem
Dr. Meysner

Choroby płuc.
. 5215

Smukała.

Zlec, Nr, 512/GR 5i9S

o godz. 8 rano rozpoczynamy nasza

co my zaofiarowywujemy

jest nadzwyczajne
VVVVV1

W y p r z e d a ż

' ś e z o n o m ą

isranmo
Jawna Spółka Handlowa, założona 1848 roku w GDAŃSKU

na czele wszystkich!

Państwowy Bank Rolny
Oddział w Grudziądzu.

Sprzedaje w roku bieżącym osady samodzielne
w następujących majątkach według podanych przecięta
nych cen x ha ziemi bez budynków:

Łasinka pow. grudziądzki zl 756.—

Biatobloty ,, ,, zl 1.034 .—

Gołoty ,, chełmiński zł 995*—

Grunty wymienionych majątków są przeważnie
pszennosburaczane, obszar parcel od 15 do 35 ha. -

Parcele są uprawione i obsiane. Koszt upraw i zasiewów

doljcza się do ceny kupna.
Przed zawarciem kontraktu kupna-sprzedaży na*

leży wpłacić zadatek w wysokości conajmniej 35X ceny
kupna, resztę należności rozkłada się na 20 lub 40 lat

systemem amortyzacyjnym przy oprocentowaniu 5^ w

stosunku rocznym. Okres amortyzacji rozpocznie się do*

piero z dn. 1 lipca 1937 r,, do tego terminu pobierane
będą jedynie odsetki w wysokości 3% rocznie. Na za*

budowę parcel udziela Państwowy Bank Rolny poży*
czek w wysokości 3.000 .— do 4.000 .— zł., spłacalnych
analogicznie jak reszta ceny kupna.

Bliższych informacyj udziela Państwowy Bank

Rolny — Oddział w Grudziądzu, ul. Sienkiewicza nr. 1 8 ,

Do akt Km. 1674, 58, uoo, 306, 400, 399, 398, 814/34.
OBWIESZCZENIE

Komornik Sądu Grodzkiego w Gdyni rew. IV . zam .

w Gdyni na zasadzie art. 602 K.P .C . ogłasza, że w dniu
30, VII. 34 r. o godz. x6*tej w Gdyniprzy ul. 10 Lutego
obok firmy ,,Bałtyk" odbędzie się publiczna licytacja
ruchomości a mianowicie: 2 lustra, 2 obrazy, 1 kwietnik
wartości 7S,00 zł.; w dniu 3* VII. 34 t. w Orlo*
wie-Luskowni o godz. n*tej: 1 maszyna do szycia i 1

garnitur męski, wartość 65.00 zł.; o godz. I2*tej w Orlo*
wie obok sołectwa: 1 fortepian wartość 300. - zł. które
można oglądać w dniu licytacji w miejscu sprzedaży,
w

' czasie wyżej oznaczonym.

Gdynia, dnia 27. lipca 1934 r.

(—) K. Błaszkiewicz

5218) Komornik Sądu Grodzkiego

Do akt Nr. Km. 1S38/34/II.
OBWIESZCZENIE

Komornik Sądu Grodzkiego w Gdyni rew. II*go
J. Penk zamieszkały w Gdyni ul. Leśna 3 na zasadzie
art. 602 K.P. C, ogłasza, że w dniu 30. VII. 1934 r.

o godz. 10 .30 w Gdyni 10 Lutego nr. 39 odbędzie się
publiczna licytacja ruchomości a mianowicie: 1 opony
do samochodu ciężar., 1 regału do składu sżerok. 2 ,20 m.

2 części oszacowanych' na łączną sumę zł. 300-— które
można oglądać w dniu licytacji w miejscu sprzedaży,
w czasie wyżej oznaczonym. Licytacja'rozpocznietsię od
7 , ceny oszacowania.

Gdynia, dnia 27. lipca 1934 r.

5217) (—) J. Penk, komornik

Ż dniem 1. sierpnia b. r. 5190

przenoszę mój sftład.
do nowego obszernego lokalu gprsitf u li c ą

*

Sdaósftiei2S a. rógKrasińskiego(dawniej
t-m a ,,Cyrus")

Polecając sią nada! iaskówym wzglądom WP.
zaznaczam, że zadaniem mojem bądzie i nadat za
dowolić WP. i uprzejmie proszą o dalsze łaskawe

poparcie mego przedsiąbiorstwa.
Z poważaniem

Ckazia."
Anłykwarjat i Dom Komisowy Bydgoszcz

Tel. 1530 właśc.: K. Jung Tel. 1530

,
------------------ -- -- ----------------

Esframerco Tea Company!
| G.IB.b.H.

, s -Reprezentacja firmy C. J. Van Houten Si Zoon j

iSardynki-Herbata- Kakao!
1

p Telefon 26307 Gdańsk Herrengarten 8 J

Dr. M.Miedziszewski
specj. chorób wewnetrzn. i dzie(jących

powrócił 5188
i przyjmuje pryw. pacjent., pracowników Banku Polskiego

i Magistratu m. Bydgoszczy. Codziennie oprócz świąt
od godz. 5—6,30 po poł.

Bydgoszcz, SniadecKich 12 m. 4 . Telefon 654.

Kupię
domek z ogrodem w pow.
Morskim. Oferty pod 6000

do ,.Gazety Gdańskiej",
Gdańsk, Rynek Kaszubski
21. 5212

Skromna
panienka lat 3 1. gospodarna
katoliczka, posiadająca osz*

czędności ewt. możliwości
mieszk. poszukuje pana do
lat 50 celem pożycia mał*

żeńskiego. Oferty złożyć
w języku nlem. pod nr. 0398

doAdm.,,Gazety Gdańskiej1*
5211

NEBLE
w największym wyborze

po cenach

niebywale niskich

poleca

SKŁAD HEBLI

Nathan Fingerhut
Gdańsk

Milchkannengasse 16.
S3I3

My nie dopuszczamy
do starzenia się materiałów

Wyprzedaż we wszystkich oddziałach

olbrzymich ilości

po niesłychanie niskich cenach

Cały Gdańsk będzie kupował
nasze doskonałe materjały
Wyprzedaż rozpoczyna się w poniedziałek, dnia
30 lipca o godzinie 8 rano — sprzedaż większej

ilości zastrzeżona

Baczność!
Dobrze prosperującą
OBERŻĘ

z dużą salą, jedyna we

większej wiosce koś*

cielnej, stacja n a miejs*
cu blisko miasta, praw*
dziwa kopalnia złota
dla dzielnego młodego
fachowca, sprzedam
natychmiast z powodu
stosunków familijnych.
Potrzebna wplata
lo.ooo do 15.000 zl.

Zgłoszenia ,.Dzień Po*
morski" Toruń pod
M.M. 25. 5113

Ciel(ne uińiewiikfl
w Szw ajtarji Kaszubskiej

I w tym roku przyjmuje majątek
ziemski wśród gór, lasów i je
zior najpiękniej szej okolicy
Szwajcarji Kaszubskiej gości.
Sposobność do sportu wodnego
iwędkowania. Wykwintna kuch
nia. Całkowite utrzymanie dzien
niezł.5.-. Pierwszorzędne re
ferencje. Zgłoszenia przyjmuje:
Majątek Dolna Brodnica, pow.
Kartuzy. Poczta i stacja autobu
sowa Górna Brodnica, stacjako
lejowa Kartuzy. 4927

Przed kupnem
przekonaj się.

Najlepsze,najtańsze rowery,
opony i wirówki kupisz

z gwarancją w firmie

B. WOJEWSKI
W ejherowo, Sobieskiego 2

i Gdynia, Starow iejska 26.
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m% HASTA9 ! UROCZYSTE

jTWAiCIE
CYMO WARSZAWSKIEGO

STO POCIECH”
w Bydgoszczy, na placu przy ul. Królowej Jadwigi.
Przebojowy program atrakcji, oraz fenomenalna tre
sura zwierząt. — Początek o godz. 8 .30, — w nie
dzielę 29 b. m. odbędą się dwa przedstawienia

o godzinie 4 i 8.30 wieczorem,

i ! TORUŃ !1
Pokój

umeblowany, Toruń, Ra,
biańska 5, m. 4- 5*86

Pokój
eregancko umeblowany do

wynajęcia od zaraz. Toruń,
Prosta 2, I. p. m. 1.

Mieszkanie
3 pokojowe z iazienką do
w ynajęc:a, Gliszczyński,.

'Toruń, Kościuszki 64, 5181

Stancja.
dla uczennic szkoln. wolna
Toruń Słowackiego 69 .

____________________

5178

Inteligentna
młoda osoba zna się wszech5
stronnie na gospodarstwie
domowem, poszukuje od,
powiedniej posady. Łaskawe

zgłoszenia do ,,Dnia Poinor,
skiego" Toruń, pod nr. 5183

Meble
nowe komplet kuchenny
65 zł. Szafki kuchenne 8 zł.

okazyjnie sprzedam, Pa,
czoska, Toruń, Przedzam,
cze 4. Si82

Rzepak
zimowy, sprzedaje do siewu.

Brąchnówko p. Chełmża,
tel. 41 . pow. Toruń. 5x85

EkspedjentKa
energiczna do składu obu,
wia, obojętnie z jakiej
branży potrzebna. Zgłosz.
osobiście lub piśmiennie
w składzie obuwia Toruń
Szeroka 26/28. 5179

Skład 5,74
kolonialny

oraz restauracja(narachunek
z urządzeniem i mieszka,
niem od zaraz do wynajęcia
za 7 5 zł. Pacuska, Lidzbark

Unieważniam
zagubione dokumenty:

książeczkę wojskową, wy,
stawioną przez P. K . U, To,
ruń; Poświadczenie obywa,
telstwa, wystawione przez
Starostwo w Wąbrzeźnie i

kartę rowerową wystawioną
przez Starostwo Grodzkie
Toruń nr. M. T . 5401.

5147 Ludwik Jankowski.

|GRUDZIĄDZ

2.000 złotych
na pierwszą hipotekę na

gospodarstwo na krótki ter,
min poszukuje. Dom w pro,
cencie 2 pokoje z kuchnią
i Vs morgi ogrodu w Gru,
dziądzu. Oferty do Admi*

nistracji ,,Dnia Grudziądz,
kiego" 5i97

Mieszkanie
4 i 2 pokojowe ładne, sio,
neczne do wynajęcia od 1

sierpnia rb. Bliższa wiado,
mość: A. Krużycka, ul. ks.
Budkiewiczanr. 18 .III. m. 7-

Grudziądz. 519*

GDAŃSK ZAOPATRYWGWUJE SIĘ W FIRMIE

Weinee

3166

Przyjechał na krótki czas! ||
Wszechświatowej sławy psych, telep, i sugest.

WŁ. MESSING
który odsłania tajemnicę każdego człowieka.

Kflt nrarinio poznać właściwości swego cha,
IłlU |JIUtJIIIC rakteru,odkryć uśpione zdolność',
dowiedzieć się o przeszłych, teraźniejszych i przy,
szlych losach swego życia, winien skorzystać ze

sposobności i odwiedzić bezzwłocznie M e s sln g p ,

wybitnego znawcę tajemnic życia ludzkiego. (Sx7b
Przy|muje od 10—1* 3-8 .

Toruń, przy ulicy Szerokiej 37 m. 5 II. piętro

SPECJALNY SKŁAD FUTER i PIERWSZO
RZĘDNA PRACOWNIA KUŚNIERSKA

KAZIMIERZ NITECKI

n

u

PosadzRę parKietową
pierwszorzędnej jakości, pod gwarancją
absolutnie suchą, z ułożeniem lub bez

dostarcza po cenach konkurencyjnych

Fabryka Krzeseł Gai(liiaa Sp. Akr.
w kościelnie (Pomorze)

Oddział: Fabryka Parkietu dawn. Inż. G . Chojnacki
Sp. z. o. p. Tel.Wejherowo6. 694

1

WYTWÓRNIA LATARŃ ULICZNYCH
GAZOWYCH i ELEKTRYCZNYCH

ROBOTY BLACHARSKIE BUDOWLANE i WAR
SZTATOWE, INSTALACJE KANALIZACYJNE -

WODOCIĄGOWE i ELEKTRYCZNE WSZELKIE
ROBOTY DEKARSKIE

TEODOR GLIŃSKI
TELEFON 348 TORUŃ PIEKARY 15

BYBGOSZCZ
ul. Dworcowa nr. 48 Telefon 325

we wtorek

dn. 31 lipcz br.

OTWARCIE
Skład bogato zaopatrzony w wszelkiego rodzaju futra, błamy, skórki i kołnierze,
Pierwszorzędne wykonanie prac kuśnierskich i przeróbek pod kierownictwem wy,
bitnego warszawskiego fachowca. Zwiedzanie magazynu bez obowiązku kupna.

Csiediilem
się we (Fuciku, ul. JTalleia 6 telefon %7.

IzydorJance
letem ez

Przyjmują od godziny 8-11 i 14— 17-tej. 4863

mKXHtmx*x**xxxst)tx3txxn**x*x%

Dom
z mniejszemi mieszkaniami, 1

oodwórzem, ca 78 morga
ogrodu, w centrum miasta
z próżnem 2 ,pokojowem
mieszkaniem z kuchnią
zaraz tanio sprzedam. Gru,
dziądz, Zamkowa nr. X3a,
Wodkowski 5t55

Mieszkanie
dwupokojowe świeżo od,
nowione do wynajęcia od
x. VIII . Grudziądz, Pańska
22. 52QI

Dokart
lub w pojedynkę tylko
w dobrym stanie kupi oka,
zyjnie majątek Więncki.
Zgłoszenia pisem ne Centrala
Handlowa Ziemiopłodów,
Grudziądz, Wybickiego 25.

5200

UWAGA! UWAGA!

Najtańsze źródło zakupu.
Cukier 1. ft. - .70

Kawa Rio palona lU ft — .50
Kakao 7*ft- . 40
Makaron nitki 1ft- .45

,, krajankaIft--.4 0

Ryż drobny 1ft- .17

Burma 1tt—.25

,, Arcan 5x 1ft- .35
Moulmain5x i ft - .40

1ft- .90
Poleca

F-ma NOWAKOWSKI
Grudziądz, ulica Toruńską 38.

Telefon 45- ,5 *94

Dwaj
uczniowie

gastronomiczni
uczciwych rodziców moga
się od zaraz zgłosić. H otel
. ,Królewski Dwór" Gru,
dziądz, Rynek 3/4- 5*35

Przekonajcie się o naszych tanich cenach

i o pierwszej jakości w towarze

w wyprzedaży sezonowej

HERSTHAL
Gdańsk 4,67

Breitegasse 104 Telefon 275-23

C l I . J MODNEJ GARDEROBY DAMSKIEJ,
o kiaa męskiej na miarę igotowej

Przed kupnem proszę zobaczyć moje okna w'ystaw.

Figi

jp USŁUGA POLSKA ^

Poszukuję
eleganckiego 3 pokojowego
mieszkania z łazienką ^od

września, czynsz z góry.
Oferty do ,,Dnia Pomor,
skiego" pod 5202, Toruń.

Kafle
do pieców, trwałe, w so-

lidnem wykonaniu, poleca
najtaniej FABRYKA KA
FLI, SKÓRCZ (Pomorze).

ŚW.

'rom ctyńsk/,Poznań,

Od5do50zł
każdy może zarobi(, dając
nam klijenta na fotoaparat
radjo Philips, patefon, w yży,
mączkę lub rower, Towary
pierwszorzędne. Dyskrecję
zapewniamy. Grim Suko,
i Kamieński, Oddział w Gdy*
ni, Starowiejska 47, teł, 4648

4708

OOM SPEDYCYDNY

Rawa

Meble wszelkiego rodzaju po ce,
nach konkurencyjnych

Bydgoski skład mebli
Gdynia 10 lutego 37. Tel. 3047

2604 Fabryka Meblfi
w łaś(ciciel B. SSUDOWSKI
Bydgoszcz, Jsrsna 11, Yei 2x74*
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zapomocąbezprocentowej potyczki

Przedni dom naszego członka stolarza kol. p . Gustawa

Bieleckiego, Tczew, ul. Gdańska 56, poż. zł 18.000,—

Tylny dom naszego członka urz. kol. p . St. Skierniewićza,

Tczew, ul. Gdańska 54, pożyczka zł 15.000,—

Dotychczas udzielone pożyczki wynoszą;

zl 1.358.500

,,HACEGE” e.G. m.b.H.

Gdańsk-Oliwa,
Ftirstl.Aussłcht15

Tel. 45 504

Żądajcie bezpłatnych prospektów

9443

Przedni dom naszego członka murarza p. Bernarda
Szczuki, Tczew, Wybickiego 1 2 , pożyczka zł 1 0 .0 0 0 ,—

Tylny dom naszego członka ink. p. Huberta Czechow
skiego, Tczew, Wybickiego 1 1 , pożyczka zł 6 . o o o ,

-

Inform acyj udziela:

w Gdyni, p, dyr. Ulrichs, Kamienna Góra ,,Bełweder"
w Grudziądzu p. L. Weiss, Plac 23 Stycznia 31.

w Tczewie p. E. Raduński, ul. Kościuszki 9.

w Bydgoszczy p. T . Chamiec, ul. Bocianowo 13.

TORUŃ

KAFLE
białe i kolorowe, tegła sza*
motowa , drzwiczki, płyty,
ruszia, piekarniki, po le ca naj*
korzystniej JÓZEF POD*
GÓRSKI Toruń, Łazienna 5.

Roboty zduńskie wykonuje
solidnie i fachowo. 3632

Rewolucja
w Kiermaszu Światowym

który zosłał przeniesiony na

Staromiejski Rynek30,(daw*
niej F. C. Hamerscy). Ty
siące artykułów za bezcen

Oddziały: Poznań, Toruń,
Gdynia. 2389

Naprawę wszelkich

uskutecznia szybko i tan

Firma ,,P!DAB"
w Toruniu,

ul. Koszarowa 15/17 /1842

Wszyscy mówią,
że najtańszy

krawat g
kupisz tylko wprost z fas

bryki Toruń, św. Jakóba 16

Co tydzień nowe desenie.

Polecam młode dobre,

ONIE
roboczo,wedługwyboru,
po niskich cenach. Również
zamieniam stare konie na

młode. F r. Liedtke,
handlarz koni, Toruń, ul.
Wola Zamkowa nr. 4/6 —

telefonicznie w sprawie ku*

pna koni, zgłaszać się pod
nr.13. 4802

Pośrednictwo

kupna, sprzedaży nieruchom

mości, w ynajm u lokali, re*

dagowanie wniosków, od*
wołań sądowych (482q
Stowarzyszenie Właścicie
li Nieruchomości, To rud.
Most Pauliński 1.

Kreślarza

technicznego fach zdobę*
dziesz na korespoadencyj*
nych (jedynych w Polsce
z prawem wydawania świa*

dectw) lub słuchowych
Kursach Kreśleń Technicz*

nych inż. Latour'a, War*

szawa, Traugutta 6 . 4601

Pomiary
katastralne, gospodarcze, par*
celację, ustalanie granic, wy*
łączenie z Reformy Rolnej,
meljoracje rolne, wykonuje

CZESŁAW ELLMANN,
mierniczy przysięgły

Toruń,Rynek Staromiejski 18

(4694)

Piegi,
opaleniznę, żółte plamy,
usuwa pod gwarancją, apte*
karza Jana Gadebuscha

l,AXELAlł.krem
słoik zł 2,—, mydło ,,Axela"
1kaw.i.- zł. W Toruniu
do nabycia w firmie

J- Kapczyństci, Toruń,
ul. Szeroka 15. 4554

MieszRanie
6-pokojowe, 1 piętro, kom
fortowe, słoneczne, w yre
montowane, naprzeciw pla*
cu tennisowego, wolne od
1 sierpnia. Wiadomość:To*
ruń, Mickiewicza 18, m . 3 ,

właściciel. 5175

NAJNOWSZE

PŁYTY GRAMOFONOWE

ELEKTRA
Toruń, Chełmińska 4,

3459

Robactwo
pluskwy, karaluchy i mole

wytępia gwarantowany wy*
nalazęk XX. wieku płyn:

,,GAZOLIT" 5011

RADJO-APARATY
najnowszej konstrukcji
ELEKTRA

Toruń, Chełmińska 4

3459

ZAKŁADY GRAFICZNE

Telefon 202 W TORUNIU Bydgoska 56

wykonują

WSZELKIE PRACE WCHODZĄCE W ZAKRES
PRZEMYSŁUGRAFICZNEGO
a mianowicie: dzieła, broszury,
prospekty, formularze, kwitarju-
sze, bloki, wszelkie druki dla

przemysłu, handlu i banków

)PECJALNOŚ6h h h k

druki wielobarwne wykonane
techniką offsetową ilitograficzną

Na iy cienie służymy kosztorysami oraz projektami, opracowanemi przez artystów - grafików

ZAKŁftPY SĄ ZAOPATRZONE W NOWOCZESNE ONZĄOZENIA

WŁASNA INTR0LI6AT0RNIAgustow nie i po cenach pfzyslępnych

PoszuKuję
dzierżawy majątku 300 -

600 m,, od zaraz lub póź*
niej. Zgł. pod nr. 5 ,23 do
,,Dnia Pomorskiego" Toruń,

Korzystnie
na sprzedaż willa, duży
ogród, plac budowlany i

stajnie. Oferty ,,Dzień Po*
morski" Toruń. 5151

Unieważnia
się legitymację wystawioną
na nazwisko Alfreda Szym*
kowiaka, przez Szkołę Wy*
działową w Toruniu. 5^5

Ogłoszenia: wierszmilim.nastronie7-lamowej o20zł
w tekście na pierwszej stronie * *j*qozj
na drugiej i trzeciej stronie 0.80 zł - w tekście .-. . . o50żł
Za ogłoszenia sądowe i urzędowe w drobnym składzie 25%drożej.
Drobne za słowo 15 gr. pierwsze słowo podwójnie.
Dla poszukujących pracy i nekrologi 25% zniżki, komunikaty 50 gr.
Za ogłoszenia skomplikowane i z zastrzeżeniem miejsca 20% nadwyżki
W Gdańsku za wiersz m/m na stronie 7-łamowej........ ................... 15 fen.

t. ,i n -

"

4-łaroowej . . .

* 50 fen.
Drobne za słowo 5 fen. - tytułowe . ......................................... 1 0 fen.

Przy sądowem śćiąganiu należności rabat upada. Za terminowy druk,
przepisane miejsce ogłoszenia administracja nie odpowiada.

Redaktor odpowiedzialny t Witold Mężnioki, Toruń, ul. Moniuszki 25. m . 1.

Redaktor odpowiedzialny za sprawy W. M . Gdańskai Wilhelm Grimsmann*
Gdańsk, Kassubiscber Markt 21, l . p .

Red. odpow, na Bydgoszcz: Wacław Górnicki, Bydgoszcz, ul. Marsz,Focha32.
Redaktor odpowiedzialny na Gdynię: Józef Dobrostański, Gdynia. Szkolna.
Red. odpow. na Grudziądz: Wacław Gończa, Grudziądz, nl. Sienkiewicza 9)
Redaktor odpowiedzialny .J)nia Kujawskiego'' Władysław Szydłowski Ino

wrocław. ul. Solankowa 4.
Redaktor odpowiedz, z a Tezew: Antoni Czerwiński Tczew, Kośoimezkl 7.

Za ogłoszenia oapowiada administracja.
Czcionkami Pomorskiej Drukarni Rolniceei S. A. w Toruniu.

Jut od 1sierpnia otwarcie

KABARETU
w dużej sali

H( TEEU

Trzy Korony
. Rynek

Pierwszorzędna orkiestra.

Występy artystyczne pierwszorzędnych
sił śpiewaczych i tanecznych.

Zarobek

5 00 zł miesięcznie zapew*
niony (pensje), poszukuje
my przedstawicieli w wszy*
stkich miejscowościach.
D|H ,,Milew", Warszawą,
Żórawia 45*10. (4823

Pierwszorzędny
GABINET

KOSMETYCZNY
,,KALOTECHNiKA"

Wszelkie zabiegi w zakre*
sie nowoczesnej kosmetyki.
Racjonalne pielęgnowanie,
odmładzanie i udoskonalanie

urody. Usuwanie zmarsz*
czek, wągrów, pryszczy, bro*

dawek, kurzajek, zbędnego
owłosienia, piegów, rozsze*

rzonych por, łojotoku, trą*
dziku, czerw, nosa i innych
niedokładności cery. Rady*
kalne usuwanie łupieżu.
Przyciemnianie brwi i rzęs
Sprzedaż kremów, mleczek

itp. indywidualnie dostoso*

wanych do cery. 1814

TORUŃ. ul. Król. Jadwigi 5.
mieszk. 3.

Tapety
na cały pokój z bortą od

2I 5.85

Farbypokost, lakiery.ceny zniżone

Frater
w kolorach na wagę V* kg

zł 085

Mydłarzadkie V* kg 0.45
rzadkie białe 1U kg ojbo

Ratiion
paczka tylko zl 0,75

Mydło Lira
rygiel tylko zł 0.75

ia n Kępczyński
Toruń, ul. Szeroka narożnik

Mostowej, ul. Szczytn* 15-

Brodnica, ul. H allera 7 .

7427

Abonament miesięczny wynosi:

w ekspedycji miejscowych agencyj . . . ; . . . .

* 2.50 zł

z odnoszeniemdodomu. . . .* *
.

** *** 2.80 at

przezpocztęzodnoszeniem ... .

* * * **** 2^9 zł

pod opaską , ....... 4.50 zł

w Gdańsku przez pocztę . . 2,32gd przez gońca. . .. , 2.00-gd
z odbieraniem w administracji wprost gd 1.75, zagranicą . ,.4.-gd
W razie wypadków, spowodowanych siłą wyższą (np. przestkody w za
kładzie, strajki). Administracja nie odpowiada za niedostarczenie pismo.

Nowa budowa naszło członka właśc. domu p. Piotra

Kamińskiego, Tczew, Wybickiego 27, poż. zł 8.000,-

Nowa budowa naszego członka urzędnika kolejowego
p. Bernarda Bieszki, Smolno, pow. Morski

W łasna osada

f AŹDEhll OBYWATELOWI

1u

Nowa budowa naszego członka p . dyr. C. Kreczego
Poznań, ul. Marsz. Focłia r88 a, m 'yczka zł 14.000 .—


